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W U tień , 26 stycznia.
Pod tytułem „Koło polskie a przesilenie po­

lityczne* zamieściła onogdaj „Gazeta Narodowa* 
artykał, który, jeżeli nie jest tendencyjny, do 
wodzi, że Br. Piniński i poseł Kozłowski, ktć 
rych organem jest ta gazeta, a z nimi stronni­
ctwo podolsko-sziachecfcie, zatraciło już czucie 
polityczne. Czytamy w artykule, żo powaga Ko­
ła polskiego w Wiedniu w z r o s ł a ( ! )  w tych 
< lężkirhamacb ogromnie (z powodu,żehr Dzie- 
dnszyck. nie chciał do gabinetu bar. Gautscha 
wstąpić), co kierownictwo Koła napełnić masi 
otuchą i nadzieją, a istnieje tylko jedna troska, 
żeby stronnictwa w krajn zrozumieć chciały, że 
w chwili obecnej rozgrywają się w Wmdnin 
losy me jakiejś frakcyi politycznej, nie jakiejś 
Kasty społecznej, lecz losy Polaków i Słowian, 
z wyjątkiem Czechów.

Naprawdę jednak od lat 30 nie stała powaga 
Koła tak nisko, jak obecnie, a winę tego po­
noszą teraźniejsi przywódcy Koła. Ten stan 
rzeczy może stać się niebezpieczeństwem dla 
krają.

Na prezesa Kola polskiego wskazywano na 
balu cesarskim jako na r u i n ę ,  samotnie ster­
czącą, bo się nikt koło mego nie grupował,... 
gdyż nie przyjechali ci, co dawniej z bliska i 
z Ja.eka na bal dworski napływać zwykli. Z pa­
nów polskich zjawił się wprawdzie hr. Koman 
Potocki i hr. Lanckoroński, aie ci w życiu po- 
lityczaem udziału nie biorą.

Inny przywódca Koła, reprezentant konser­
watystów krakowskich, stwierdził swem spra­
wozdaniem poselskim w Wadowicach, że pr o ­
g r a m j e g o  p a r t y i  nie ma n a w e t  w zie- 
m i a ń s t w i e  z w o l e n n i k ó w  Lnd w.ejski 
przeszedł cały do obozu reformy wyborczej na 
podetawie powszechnego, bezpośredniego, bezku- 
ryalnego głosowania, nawet ta część ludu, na 
której czele księża i Jezuici stoją. Otóż nietyiko 
w kraju, ale i w Wiedniu pytają się, na kim  
w ł a ś c i w i e  o p i e r a  s i ę  d z i s i e j s z a  w i ę ­
k s z o ś ć  K o ł a  p o l s k i e g o ?  A powagi nie 
mu takie stronnictwo polityczne, które sztuką 
likcyą prawną istnieje, nie mając żaunych warstw 
ludu za suLą.

To l6ż gdy hr. Dzieduszycki odmówił wstą 
pienia do gabinetn bar. Gautscha, przeszedł 
rząd i przeszły stronnictwa nad tym fantem do 
p o r z ą d k u  d z i e n n e g o  i dalsze nsłany o 
wzmocmeuie gauihttu tuczyły »ię i rozbiły się 
b ez  w s z e l k i e g o  n d z i a ł n  i w p ł y w u  
p r e z e s a  K o ł a  p o l s k i e g o .  Czy to jest do- 
wouem „ogromnej* powag- Koła?

Że dzisiejsi przywódcy Koła tak samo, jak 
dawniej ataroczesi. jak świeżo torysi w Anglii, 
z m i e c e n i  b ę d ą  z w i d o w n i  p o l i t y c z ­
n e j ,  gdy tylko refurma wyborcza przejdzie, to 
oni aami głoszą, i już się przyjęła dla nich nazwa 
„m o r 11 u r i“ , którą tak nieostrożnie jeden z ich 
obozu w świat rzucił.

Za tern pójść musi, że rząd i stronn.ctwa 
n ie  ku nim  s ię  z wr ó c ą ,  gdy kwestya par- 
lamentaryzacyi gabinetu na porządku stanie.
I dzisiaj już okazali brak siły i życia, nie zdo 
ławszy obalić ministra Piętaka, na Którego rzu­
cili się z taką zawziętością. W lademo, że stron­
nictwa demokratyczne w Kole, t. j. stronnictwo 
demokratyczne i centrum, wymusiły zaniecha­
nie pcujazdów konserwatywnych i utrzymały 
Piętaka.

Bo te stronnictwa razem wzięte liczą 31

członków (21 demokratów i 10 centrowców) 
nie są więc wobec 64 czionków Koła taką zni­
komą silą, za jaką je organa konserwatywne 
przedstawiać lubią. A ponieważ obydwa stron 
nictwa wyjdą z wyborów nowych wzmocnione, 
nawet gayby wybory wedie starej ordynacyi 
odbyć się miały, przeto wszechwładni dzisiaj 
Konserwatyści w n i e d ł u g i m  c z a s i e  z e j d ą  
do m n i e j s z o ś c i .

R e f o r m a  w y b o r c z a  z m i e c i e  i c h  naj -  
zn p e ł n i  ej. Czy zaś jej przeszkodzić zdołają?

Za powszechnem, bezpośredniem i bezkuryal 
nem głosowi niem oświadczyło się w Kole 30 
posłów, z sieamiu posłów poiskich jjuza Kołem 
stojących są wszyscy za tem samem, zatem na 
71 posłów polskich (70 z Galicyi, 1 ze Śląska), 
jest już dzisiaj 37 za powszechnem głosowa­
niem.

Powyższe cyfry okazują, skąd płynie niemoc 
Koła Kraj i większość jego reprezentantów są 
za reformą wyborrzą, tomu na poprzek stają 
posłowie z wielkiej własności i szereg posłów 
konserwatywnych, przeforsowanych z kuryi IV 
i V. Konserwa! ywna większość usiłuje całe 
Koło poc ugrąr do walki przeciw powszechne 
mu, bezkuryalnemn głosowania, a to im się 
udać me może.

Gameta Narodowa* nawołuje, żeby w kraju 
zrozumiano, iż w tych usiłowaniach przywódców 
Kuła nie chodzi o los jednej frakcyi politycz­
nej , jednej kasty społecznej. Któż uwierzy 
w szczerość tego nawoływania?

Faktycznie chodź, o utrzymanie mandatów i 
iządu w rękach tych, co acz są ol 6/Jyoi nie­
liczni — wszystkich innych od rządn wyklu­
czają. W ich rękach są nietyiko wszystkie na­
czelne stanowiska w kraju, ale i wszystkie dru­
gie i trzecie miejsca. Naczelnik rządn w Kra- 
sow.e, teraźniejszy i poprzedni, nie zna i nie 
widz- w Krakowie nikogo oprócz tych „swoich*. 
Zastępcą marszałka Wydziału krajowego może 
być tylko konserwatysta. Nietyiko namiestnik, 
ale wiceprezydent namiestnictwa, szef biura 
prezydyalnego, tylko z lednej frakcyi polity­
cznej, z jednej kasty społecznej wychodzą. Ci, 
k t ó r z y  d z i s i a j  s p r z e c i w i a j ą  s i ę  r e ­
f o r m i e  wy Do r c z e j ,  to są ci, c o  r z ą d z ą  
i r z ą d z i ć  c h c ą  nad t y mi ,  k t ó r z y  s i ę  
za r e f o r m ą  o ś w i a d c z y l i .

A ci nie chcą znowu n» wieki pozostać drn- 
g o r z ę d n y m i  o b y w a t e l a m i  i poczuli się 
w sile s i ę g n ą ć  po wł adz ę .  Do tego celu 
dojść mogą tylko przez reformę wyboiczą.

Jeżeliby prawdą było, że tym panom cbodzi 
tylko o cele n a r o d o w e ,  to dlaczegóż całą 
akcyę w swoich rękach koncentrują? Bo oni 
nikogo „ c u d z e g o *  nie dopuszczą do tej ro­
boty, która wpływ daje.

Gdy hi. Leon P i n i ń s k i  wystąpił w Kole 
polskiem z temi wnioskami, którym następnie 
w swej mowie w Izbie panów dał wyraz, żeby 
mianowicie część posłow nyła przez Sejm wy­
bierana, powiedziano mu ze strony demokraty­
cznej, że wobec' dzisiejszbj ordynacji wyborczej 
do Sejmu nie jest taki projekt możebnym. Hr. 
Pininski odpowiedział wprawdzie, że ordynacya 
będzie zmieniona przez rozszerzenie prawa wy­
borczego, ale któż w to uwierzy? Wozak mieli 
czas, możność i okazyę zrobienia tego, i co  
z r o b i l i ?  Powzięli rezolucję, nic nie mówiącą 
i nic nie gwarantującą.

Dzisiejsi przywódcy Koła i kraju nie dali 
dowodu mądrości stanu i przewidywania wypad­
ków, oni nietyiko siebie skompromitowali, ale 
i kraj do zguby wiodą. Jest obowiązkiem pa-

tryotycznym wziąć im władzę z ręki, z tej dzi­
siaj niemocnej ręki, i j e ż e l i  p o s ł o w i e  de­
m o k r a t y c z n i  i l u d o w i  ni e  z r o z u m i e j ą  
t e g o  z n a k n  c z a s n ,  jeżeli się nie zespolą, 
j e ż e l i  n i e  z ł a m i ą  m o n o p o l u  p o l i t y ­
c z n e g o  p a r t y i  k o n s e r w a t y w n e j ,  to 
się obciążą c i ę ż k ą  c d p o  a i e d z i  a l n o ś c i ą  
wobec kraju i historyi.

Ażeby reforma wyborcza nie wypadła na 
szkodę krajn i nie osłabiła <• uowiska polskie­
go, potrzeba wejść w rokowania z rządem i e- 
wentaalnie zagrozić mn opozycją nie większo- 
Sui konserwatywnej Koła, bu z tej opozycji 
rząd sobie nic nie robi, ale onozycyą całego 
Koła. Stiounictwa demokratyczne uczynią to 
z siłą i efeKtem, ale zrobią wtedy, gdy ich wy­
borcy nie będą mogli powiedzieć im: „vos non 
Tobis*

Jeżeli więc konserwatystom o sprawę naro­
dową a me o rekcnstrukcyę swojego panawauia 
chodzi, to niech dopuszczą demokratów do tej 
akcyi. Sposobność do tego się zdarza, gdyż na 
przjszły tydzień odbędą się wybory do komisyi 
parlamentarnej Kola. Niechaj konserwatywni 
dopuszczą do wyboru posłów demokratycznych 
w miejsce posłów Bobizyńskiego i Kozłowskie­
go, a wtedy kraj zrozumie, że nie chodzi o „los 
frakcyi politycznej i kasty społecznej*, lecz o 
sprawę naroduwą.

l t t u j M i b i n  , M  f i e t o r i r .
W u n n w a ,  26 stycznia.
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wyborczych zeszedł się z t e r o r y s t y c z n y m  
n a p a d i m  na b i u r a  w y b o r c z e  w Łudzi. 
Kilkudziesięciu uzbrojonych w rewolwery męż­
czyzn wpadło naraz koło fltuz. 6 wieczór do 
wszystkich biur wyborczych, zmuszając człon­
ków komisyi ao opuszczenia lokalów, w któ­
rych p o n ' S z c z y l i  w s z y s t k i e  a o kume n-  
t y i księgi wyborcze I, II i IV oaręgn tak, że 
przeważnib robota musi być zaczęta „ab ovo“ , 
a tylko biuro oktęgn 111 ocalało szczęśliwie.— 
Skutkiem tego z polecenia władz umieszczono 
w każuem biurze po k i ł k  . o r  tu sal da-  
t ó w z b r o n i ą ,  a tak p r z y ic'C’.e w przy­
szłości, zamiast Dratooojczej, — oo w a l k i  
z w o j s k i e m  w razie podobnego napadu.

Jak przejdzie akcya przedwyborcza w po­
wiatach, tego przewidzieć nie możLa. Praca 
przygotowawcza idzie powoli, a listy wyborcze 
będą ukończone dopiero 2 lutego. Koresponaen- 
cye, Lsty wyborcze, sp.sy, vr całej guLernii 
prowadzone są po rosyjsku i w takimże języka 
żądają wiadze policyjne reklamacyj i ssarg od 
wyborców.

Na k o l e j a c h  n a d w i ś l a ń s k i c h  rusyfi- 
kacya na całej Lnu. W miejsce uwięzionych 
Kurelli i Kwaskowskiego, mianowani Ro s y a -  
ni e  Kaszkin Sienawm. Usunięto i trzeciego 
delegata z posady, Rosyanina, Rozanowa.

DoDicrają się coraz energiczniej do p j n- 
s y o n a t ó w  i s z k ó ł  p r y w a t n y c h .  Zam­
knięto z nakazu władzy g i m n a z y a m  im. Ko­
ściuszki p. Si uzpntowskiego za usiłowano urzą­
dzenie wieczoru na biednych uczniów, wbrew 
zakazowi władzy. — A r e s z t o w a n o  wczoraj 
panią S z n m l a ń s k ą ,  przełożoną 6-klasowej

szkoły żeńskiej na Lesznie, zaś 12 nauczycie­
lom i nauczycielkom (Polakom) szkół początko­
wych miejsKich kazapo podpisać deklararye, 
w których wyrzec się mają wszystkich posta­
nowień wiecu z 21 października o unarodowie­
niu szkół. Deklaracyj tych nie podpisali we­
zwani, którym też natychmiast wręczono przy­
gotowane na ten wypadek a k t y  d y mi s y i . — 
Otrzymali je: Gałązka, Adamski, Filipowicz, 
Kukliński, Kuźniak, Pawi.kowski, Konarska i 
Witkowska. Dymisje podpisał za mspeatora 
Jankowski).

Mimo to nie ustaje po szkołach teror naro 
dowy. Wczoraj do mieszkai ia nauczyciela szko­
ły 66-tej Maczkowskiego, w p a d ł o  d wó c h  lu­
dz i  u z b r o j o n y c h  i po słowach „nie waż 
się rusyiikować dzieci* dało za uciekającym 
(Jw? strzały. Taki sam napad wykonało czte­
rech uzbrojonych ludzi na nauczyciela szkoły 
G a ł a d y k a  przy ulicy Litewskiej, którego o- 
blil kijami źnlaznbml.

A r e s z t o w a ń  i r e w i z y j  codzień taka 
moc, źe aż osobnym rozkazem nakazał Skałłon 
s z y b s z e  a s y g n o w a n i e  p i e n i ę d z y  z 
Kasy miejskiej na utrzymanie więźniów, gdyż 
dotychczasowe środki rozpurządzalne s ą  niewy­
starczające.

Szczególną pieczołowitośc.ą otoczono w s z y ­
s t k i e  d r u k a r n i e .  Wczoraj zamknięto zno­
wu na ulicy Przechodniej drukarnię Naftala 
Jagła, w której „Bund* drukował proklama­
cje. Skonfiskowano tam też liczne proklamacye, 
odezwy i gotowe rękopisy. Nieukazame się do­
tychczas po 7 dniach zwłoki organu PPS. „Ro­
botnika* wskazuje, iż między zamknitjemi znaj­
duje się i jego drukarnia. Mimo to „Robotnik* 
ma się dziś jutro pojawić z odpowiedzią Da­
szyńskiemu.

Nieprawdą jest, jakoby przejawi! się ruch 
powrotny emigrantów do Warszawy. Przeciw­
nie bowiem, r u c h  e m i g r a c y j n y  n a w e t  
s i ę  s p o t ę g o w a ł  w dniach ostatnich. Nieu- 
stają bowiem listowne ż ą d a n i a  i p o g r ó ż ­
ki  do wielu zamożniejszycn osob stosowane, a 
codziennie akty terom, śmiało dokouywane, 
w y s t r a s z a j ą  c o r a z  w i ę c e j  osób.  Wy­
jechał wczoraj wśród takich okoliczności wła 
ściciel browaru Schiele wraz z rodziną. W naj­
bliższym czasie zamkniętą będzie w Ł o d z i  
fabryka Pruszaka a tak samo wieika tamtejsza 
fabryka akcyjnego Towarzystwa I. K. Poznań 
s k i eg o wydała już odezwę zal ończoną słowy 
„Niniejizem spełniamy smutny obowiązek i z 
polecenia akcyonaryuszów, w y m a w i a m y  ro 
b o t ę  w s z y s t k i m  i n ż y n i e r o m ,  ober-  
mu j s t r o m,  u r z ę d n i k o m  i r o b o t n i k o m ,  
zarówno faoryki jak i centrali, majstrom, tech­
nikom, ekspedyentom. robotnikom faDrycznym, 
a to od 8 lutego, gdyz w tym dniu b ę d z i e  
f a b r y k a  z a mk n i ę t a * .  Na takiem to tle 
ma się rozpocząć i po fabrykach akcya wybor­
cza, co zapowieazieć mają ogłoszenia wywie­
szone w obrębach fabryk o 60 couajmniej ro­
botnikach.

Przy onegdajszem r o z s t r z e l a n i u  „anar­
chistów* zdarzyło się, że trzeci. «alaatow od- 
mowiło posłuszeństwa. Wugóle s t r z e l « n o  
źle,  tak, że kilku dolikwbutów t y l k o  ranio­
no c i ę ż k o  i t r z e b a  i c h  b y ł o  d o b i j a ć .

W  L u b l i n i e  rozstrzelano onegdaj 17-le- 
tniego c h ło p a k a , ODW iniunego o r z u c e n i e  
b o m b y  niedawno na u lic y . Chłopak byl z u ­
p e ł n i e  n i e w i n n y  zarzneonego m u zam ach u , 
który miał wykonać inny, n ib wyśledzony do­
tychczas spraw ca. crrot-

Jiasko prusKiej kolon.zacyi.
„Germania* berlińska zamieszcza niezwykle 

zajmujące c y f r y  s t a t y s t y c z n e .  D oW udzą 
one, że rządowa kolonizacya w zaborze pra­
skim d o z n a ł a  z u p e ł n e g o  f i aska .  We­
dług tych cyfr Niemcy w W. Księstwie Poznań- 
skiem i Prusach zachodnich, a więc w dzielni­
cach, objętych zakresem działalności komisyi 
kolonizacyjnej, nietyiko nic nie zysKah, lecz 
przeciwnie, w ciągu sieumiu lat, od r. 1896 do 
1903 s t r a c i l i  49 400 hbktarow ęczyli prze­
szło 90 tysięcy morgów austryadtich) ziemi.

Handel ziemią w tych dwóch prowincjach 
przedstawia się szczegółowo, jak następuje: 
przy sprzedaży w c a ł o ś c i :  Ni o i n c y  sprze­
dali do rąk polskich 7445 posiadłości z obsza­
rem 103.600 hektarów ziemi; P o l a c y  sprze- 
aali do rąk n i e m i e c k i c h  5113 posiadłości 
z obszarem 87.700 hektarów.

Przy sprzedaży na parcelacye Ni e mc y  
sprzedali do rąk p o l s k i c h  10.990 posiadłości 
z obszarem 798.700 hektarów; P o l a c y  sprze­
dali do rąk n i e m i e c k i c h  12.733 po&ianłuści 
z obszarem 314.100 nektarów.

N i e m c y  oduali na parcelacyę 22.052 posia 
dłości z obszarem 212.700 hektarów. P o l a c y  
Oud&li na parcelacyę 30.952 posiadłości, aie ob- 
szara razem tylko 130.600 hektarów, a więc o 
jednę trzecią mniej.

Cyfry te obejmują parcelacye nietyiko przez 
pruską kom.syę kolomzacyjną dokonane, lecz 
także wszystkie prywatne, jeanem słowom cały 
handel ziemią w tych latacn. Poznański „Orę­
downik* nawiązuje do tego następujące uwagi:

„Statystyka ta mówi sama za siebie. Mieli­
śmy już rozmaite statystyki, dotyczące zmian 
własności Ziemskiej w dzielnicach polskich, 
które wymagały sprostowania. Były to doku- 
menta, sporządzone „ad usum Deiptnai*, miały 
one wykazać konieczność w ydama nowjen praw 
wyjątkowych przeciwko Polakom, aby ograni­
czyć dalsze przecnodzeme ziemi z rąt niemie- 
ckien w polskie. 1 przy niniejsze., statystyce 
nasuwa się pytanie, czy me ma ona służyć po­
niekąd podobnym cejom i czy podane w mej 
cyfry odpowiadają ściśle rzeczywistemu stanowi 
izeczy? M a m y  p o w o d y  p r z y p u s z c z a ć ,  
że t a k  n i e  j e s t i ż e  o s t a t n i a  s t a t y ­
s t y k a  p r z e c i w n i e  ma b y ć  d e l i k a t n ą  
z a p o w i e d z i ą ,  i ż p a n s t n  o p o s z ł o j u ż  
d o ś ć  d a l e k o  i m e  p ó j d z i e  d a l e j  — 
przynajmniej, o ile wcuodzą w- lacńnbę daisze 
iuudnsze na zakupywanie ziemi.*

„Oręaowmk* opiera to swoje przypuszczenie 
na trzech faktacn: Po pierwsze, na ustępie 
mowy tronowej, w której Wilhoim II apelował 
do patry ityzmu Niemców, aoy ziemi sw-ej nie 
sprzedawali Polakom; po drugie, na tem, że 
dotychczas rząd nie wystąpił z projektem wy­
znaczenia nowych funduszów dia komisyi kolo- 
nizacyjnej, po trzecie, na mowie, którą w wro­
cławskiej Izbie roiniczej wypowiedział meua- 
wno staiszy prezydent prowincyi śląskiej, hr. 
Zeidlitż Tiutschier.

Stwierdził .on na wstępiet że pragnienie p o- 
z b y c i a  się w ł a s n o ś c i  z i e m s k i e j  staje 
się wśród ludności niemieckiej dzielnic polskich 
coraz w i ę k s z e  i we  w s z y s t k i c h  wa r ­
stwach.  O przywiązania do gleby „rudzinnej* 
meiw mowy. Coz przyczyniło się do te^o przy- 
kre* objaw n? Zdaniem naczelnego preztsa 
gwałtowna z w y ż a t  w a r t o ś c i  z i em. ,  Pod­
wyższenie wartości ziem. samo w sobie byłoby 
dobrem, gdyby było zdrowem, t. j. gdyby ceny

Z uwag pesymisty.
— - SSi

(N» tem at .m oritu ri" puua Guiewasia, — Sihou* kon­
serwatystów! — Pośpiech w pogrzebania. -  Wybory 
dawniej, a w najbliższej przyszłości — a trtch y  .Słow a 
houkieg-A  — G ltdyatroizy cesarscy i ludowi. — UarzyL 
boleści i powodu powsieihnego głosowania i  odłożenie 

urzędników.)

Poseł Włodzimierz Gniewosz przeraz 1 mm‘ 
zapowiedzią bliskiego politycznego zgonu swo­
jego stronnictwa. Wprawdzie już od dłuższego 
czaoU zauważyłem w tem stronnictwie pewne 
objawy zatrważające, ale nie sądziłem, że mn 
tak pilno umierać. Nie daleko szukając, samo 
sprawozdanie „Czasn* i ji go t. zw. „rozumowa- 
n.e* na temat ostatniego wieca ludowego w Kra­
kowie, świadczyły, że coś niedobrego dzieje się 
w organie konserwatystów galicyjskich. Be jak 
ktoś pisze o wiecu, na którym byli prawie sa­
mi chłopi, że „ludu* na nim nie było, to jakiś 
mankament spostrzegawczy toczy go najoczy- 
Wiściej. A cóż dopiero, gdy lęka się cepów, 
cnociaż „spokojnie wiszą na boisku*. I w do­
datku tych cepów zląkł się nietyiko „Czas*, ale 
i wszyscy jego przyjaciele polityczni. Jest to 
niezaprzeczenie objaw psychopaty i, która nur­
tuje w organizmie konserwatystów, żegnających 
się z cesarzem austryackim słowami bliskich 
śmierci gladyatorów-niewolników.

Zapowiedzią wielce szanownego posła Gnie­
wosza przerazuein się, jak powiadam, głównie 
dlatego, że spadła tak niespodzianie. Bo że 
konserwatyści cznli się zawsze gladyatorami 
cesarskimi, o tem wiedziałem i pisałem nieraz, 
tylko oni zanszc przeczyli tema, zwłaszcza 
w czasie wyborów, kiedy to mianowali się pa- 
tryotami poisaimi pierwszej klasy. Ale że z ta­
ką gotowością niewolniczą teraz właśnie dadzą 
gardło w swej służbie gladyatorskiej, tego nie 
mogłem wnosić jUŁ chncby z sukcesu, jaki od­
niósł w Wadowicach Eksc. Bobrzyński. Gazie 
tylko któryś z konserwatystów stanął przed 
swuimi wyborcami (niektórzy mieli nawet w au-

dytoryum około 17 swoich mocodawców), wszę­
dzie otrzymywał wotum zaufania. Po cóż więc 
mają „spieszyć s>ę ha śmierć*, skoro takie u- 
zuanie i wdzięczność towarzyszy ich pracy oby­
watelskiej ?

Nietyiko jako niespodzianka jednak przera­
ziło mnie balowe „dicrum* posła Wł. Gniewo­
sza, ale jako zapowiedź bliskiego zg;onu naj 
bliższych moich sąsiadów Tak się już przy­
zwyczaiłem do harców politycznych z n i n ż e  
ich ubytek sprawiłby mi niemiłą dystrakcyę. 
Skoncentrowani z nimi przyjaciele, Wszechpo 
lacy. są juz znacznie mniej zabawni, a zna­
cznie więcej nudni. Oągle tylko: wyodrębnie­
nie Galicyi, finanse Galicyi, Głąbińsai przed 
wyborcami, socyahści przeciw Głąbińskiemu 
i t. d. bez końca —- brrr, do czegoby doszło? 
Ks. Stojabwski znowu na starość robi się cho­
robliwie wesoły. Koniecznie mn się zachciewa 
tańców w tym karnawale. Ha, Bóg z nim, niech 
sobie zatańczy nawet mikusia, kiedy nie może 
wytrzymać —  ale też i tyle jego energii. Tym­
czasem konserwatyści przedstawiali ogromną 
rozmaitość typów: niby politycznie wszyscy je­
dnacy, ale każdy z nich z tego konserwatyzmu 
inne sobie szył buty. A wszystkie buty, natu­
ralnie już po ich zużyciu, zamiast na śmietnik, 
dostawały się na ołtarz ojczyzny, jako najwyż­
szy objaw patryotycznej ofiarności.

Powtarzała sie wprawdzie ta zabawka przy 
każdej SDOSobności, ale zawsze w nowej obsa­
dzie. Raz tegu, to :nowu innego posła wiuzmło 
się na wysokościach; raz ta, raz inna Eksce 
leneya SDadała z tych wysokości między szarą, 
meorderową masę.

Jak to — czyżbyśmy ego boskiego widoku 
mieli być pozbawieni? Nie saazę. Wielce sza­
nowny posei Wł. Gniewosz jest pesymistą i po­
spieszył się z pożegnaniem...

Nie wierzę przedewszystkiem, aby lud miał 
konserwatystów opuście. Jeżeli dotychczas do- 
Drowoinie ich wybierał i był z nich kontent, 
dlaczegoby miał teraz wybierać kogo innego? 
Konserwatywny organ krakowski całe roczniki

spisał o zgodzie i harmonii między chatą a dwo­
rem, udowodnił jasno, juk na dłoni, że wszyst­
kie uctawy krajowe uchwalono w Sejmie dla 
dobra luau, że aniem i noca konseiwatyści o 
niczem nie myśleli, tylko o tem, aby chłop miał 
co jeść i był mądry, inteligentny. Co im teraz 
może zrobić Daszyński, St&pmski, lub Bojko? 
Lud pozna się na farbowanych lisach 1 wybie­
rze znowu swoich opiekunów. Różnica będzie 
tylko na tem polegać, że dawniej poseł konser­
watywny wychodził dwudziestu głos,mi swoich 
sąsiadów, to teraz dostanie 10 tymęcy głosów 
chłopskich.

Poseł Gniewosz zbyć seryo widocznie brał 
doniesienia „Słowa Polskiego* o komunistycz­
nych zapędach włościan ruskich. P. Semen Wi- 
tyk powinien pod tym względem uspokoić wszy­
stkich strachajłów. Ru&mi chcą tylko tego a- 
mego, co Polacy: jak największej liczby man­
datów poselskich, a gdy tylko co do tego spor­
nego pnnktn nastąpi sąsiedzkie porozumienie, 
to już zgoda zapanuje... do najbliższych wy 
borow.

Przyznam się, że „Słowo Polskie* może na­
pędzić strachu swojemi nastrojoweiri korespon- 
dcLcyami ze wschodniej części Kraju. Czytam 
raz, nie pomnę z jakiej miejscowości, bardzo 
poważną relacyę, jak to na wiecu ruskim a- 
chwalono jednogłośnie zupełnie tosamo, co j aż. 
kilka tysięcy razy uchwalono w obydwu ujeż­
dżalniach krakowskich: powszechne, równe, taj­
ne, bezpośrednie głosowanie. O, źle, myślę so­
bie, co innego Kraków, gazie tyle policyi, woj­
ska i stańczyków, a co innego wschodnie kre­
sy*. Aie na tem nie koniec. Korespondent za­
pewnia, że słyszał na własne, a nie na cudze 
iszy, jak jeden chłop rimi, wyszedłszy z szyn­
ku, mowil Jo jednej baDy, że trzeba koniecznie 
„rizaty* Lachów i żydów. A że tegusamegu 
dnia pociągiem stanisławowskim przyjechało do 
Lwowa o pięciu żydów więcej, niż dnia poprze­
dniego, więc najoczywiściej było to następstwem 

| paniki przed nieuchionną rzezią żydów i Po­
laków-

Bliższe rozglądnięcie się na terenie najbar­
dziej zagrożonym w Nadwornie przeKonało, że 
Rusiui na razie nie mają krwiożerczych zamia­
rów i nawet jednego ońszaru dworskiego nie 
rozparcelowali. Mysią tylko c parceiacyi man­
datów poselskich, i to jest pr. wdą nieza­
przeczoną. Do udziaiu \ tej parcelacji mają 
prawo i powinni się zgłosić ci, co byii dotąd 
giadyatoiam. cesarskimi. Nie potrzeDa przetiez 
Wiele, aby lnfi .m*a* ńich zaufanie: oto za­
miast cesarsKimi, niech zaczną być giadyato- 
rami ludowymi

Nawet w Wiedniu nie jest jeczcze dis, na­
szych konserwatystów stracona pozycya. Gaut- 
schowi me udała się rekonstrukeya gabinetu, 
do nie zaprosił ao niego Polaków. Jeżeli Gautsch 
nie skorzysta z tej nanai, to przepadnie tak, 
jaK mn to „Czas* przepowiada.

Już dobiegałem kresu felietonu, gdy wpadł 
do biura pusiamec z listem następującej osnowy: 

„Kochany Redaktorze 1 Zlituj się nad nami 
i choeby tylko w jeden dzioń w tygodnia, np, 
w soDotę, (niby dlaczego właśnie w sobc.ę? 
Przyp. pes.) nie przepuść na szpalty „N. Re 
formy* powszechnego, równego, bezpośredniego 
i t. d. głosowania. Daruj nam taki jeden dzień 
w tygodniu, a wdzięczność czytelników ścigać 
Cię będzie nawet wtedy, gdy idziesz do sali 
Rady nnejskiej głosować za konuą policyą. 
(Przepraszam, ale to p, Fedorowicz głusowal za 
konną poiicyą! Przyp. pes.). Czy w:zmę do 
ręki gazetę, czy rzucę okiem na plakaty, wszę­
dzie czytam: powszechne, równe, tajne i t. d. 
prawo głosowaniu.

Leżę jeszcze w łóżku, a moje malcy uczą się 
odmiany rzeczowników. Starszy bęoen z czwar­
tej klasy ludowej trzepie, jak najęty:

Pierwszy przypadek: Kto, co — jest ne po­
rządku dziennym? Powszechne głosowanie.

Drugi przypadek: Kogo, czego — potrzeba 
ludowi? Powszechnego, równego, tajnego głoso­
wania.

Trzeci przypadek: Koum, czemn —  potrzeba 
puwszechnego głosowania? Ludowi.

Czwarty przypadek: Kogo, co — daje bar. 
Gantscb? Powszechne głosowanie.

Piąty przypadek: Wołając: o, powszechne, 
równe, tajne, bezpośrednie...

Nie dokończył, bo rzuciłem na niego panto­
flem, nie mogąc wytrzymać ,inz dmzej tego wo­
łania. Chc.alem się spytać mojego bęona, kto 
ich tak ładnie oczy deklinacyi, aie zaczął ry­
czeć i z dingiego pokoju, do którego uciekł 
przed rozmacnem drugiegt pantoiia, pizez arzwi 
uaDurknął: „Niech tylko przyjdzie powszechne, 
równe, tajno i bezpośrednie glosowanie, to ja 
się tatusia nie będę bałl*

To macie, do czego doprowadziliście wieca­
mi, gauauiem, pisaniem i agitacyą za powszech- 
uem glosowaniem.

A nam co z tego głosowama przyjdzie ? Czy- 
byście też raczej me zapytali p. Leopolda Ja­
worskiego, kiedy wreszcie nas, biednych urzęd­
ników zacznie uddłnżać? Moja żona juz naprzód 
suszy mi głowę, że z&l&z po tem oddłużeniu 
muszę jej kupić nową suknię, co ja też je;, o- 
biecałem, i wyhraia już grnnt na Krowoder­
skiej ulicy pod domek, któiy ma mi postawić 
komitet. Tymczasem co mieniąca muszę nowe 
długi robić, żeby stare zapłacie, i nini przyj­
dzie to wasze powszechne, równe, tajne... gło­
sowanie, ja już stracę głos zupełnie, bo umrą
ze zmartw len.a.

Zechciej to (niby to umarcie? Przyp. pes.) 
wziąć pod rozwagę, Kochany Rcuaktorzeiprzyjm 
zapewnienie i t. d.

U r z ę d n i k .
Sądzę, ze postąpię najwłaściwiej, zamieszcza­

jąc ten list na końcu dzisiejszej pugawędkL 
N& pocieszenie szanownego korespondenta do­
dam tjlko, że w interesie publicznej sprawy 
leży, aby wytrwał przy głosie do powszeenne- 
go glosowania, które na Wozeiki sposób wpierw 
wejdzie w życie od „odciążenia urzędników* 
i wyprzedzi budowę tanich nomów dia urzęe- 
mkow. M. K.
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^nicach wschodnicb dzieje się to sztucznie. —1 
W -oku 1886 płaciła konusya kolonizacyjna 
560 marek za hektar, w roku 1904 cena pod 
skoczyła do 1025 marek za hektar, t. j. o 90 
procent Ten niezdrowy stosunek wyrodził w 
ludności niemieckiej chęć s z y b k i e g o  zysku. 
Każdy Niemiec pozbywa się ziemi, a otrzymane 
za nią pieniądze lokuje w innych przadsiębior 
stwach. W tem leży główny pnnkt niebezpie­
czeństw? grożącego niemieckiej polityce kolo- 
n.zacyjnej. Polacy bowiem, jeżeli sprzedadzą 
ziemię w jednem miejscu, kupają ją w innem. 
Niemcy zaś tracą ją bezpowrotnie.

Jak temu zaradzić? — pyta hr. Zeidlitz da­
lej Podniesienie kultury mc nie pomoże, gdyż 
Polacy i z tego potrafią skorzystać. Uchwale­
nie nowych funduszów p r z e b r a ł o b y  mi a ­
rę. Pańsrwo ze wzgiędów politycznych mnsi 
płacić za ziemię przynajmniej te same ceuv co 
Polacy, a arodki na to czerpać mnsi z ciężkich 
podatków, które płaci całe społeczeństwo. Pań­
s t wo  u c z y n i ł o  w i ę c  w s z y s t k o ,  c o  mo­
gło.

Płacon) ceny juk ja.,wyższe. Kto żąun je­
szcze więcej, ten chyba pragnie d a r o w i z n y  
k o s z t e m  ogó ł u ,  a t o g o  p a ń s t w o  uczy­
n ić  m e  może,  Jeszcze jeden krok dalej w 
podbijania cen. a pokma wśród sprzedają, ycb 
stanie się tak wielką, że środki państwowe 
m e  w y s t a r c z ą  wc a l e .  Jeżeli zamiłowanie 
do ziemi agiaie, to żadne środki państwowe nic 
nie pomogą**

Tyle br. Zmdlitz
Cesarz Wilhelm w mowm tronowej a wysoki 

dygnitarz państwowy w mowie ao Izby rolni­
czej od wołają się więc do p a t r y o t y z m n  
Niemców, ponieważ materyalna przewaga nie­
miecka — z a w i o d ł a

„Orędownik- pisze w końca: „Wszystko ra­
zem wziąwszy, stoimy przed faktem, iż rząd 
dotarł do kresn i, choćby mógł, obawia się dai 
szej walki milionami w nandla ziemią. Oczy w i 
ście powstaną inne środki. Projekt wywłasz­
czania Polaków za pomocą nowego prawa wy­
jątkowego jest jeszcze zbyt świeży. Najpierw 
musi zatrzeć się wrażenie, jakie wywołała osta­
tnia wyjątkowa ustawa kolonizacyjna. Ale ha- 
katyści są niewyczerpani w pomysiacb. Joż 
proponaje „Posener Tageblatt" zmianę prawa 
o włościach rentowych w ten sposób, aby pierw­
szeństwo kopna przy sprzedaży tych włości 
pizysłagiwało państwa. Tak zmienione prawo 
ma być rozciągnięte na wszystkie gospodar 
stwa w ogólności.

„Doczekamy się t«ż rozmaitych dalszych pro­
jektów i rezultatów. Nb razie powinien nam 
wystarczyć fakt, że miliony pruskie stanęły u 
kreou swej siły".

Zjazd delegatów stronnictwa  
konstytucyjno-demokratycznego.

Dalsze posiedzenia zjazdn odbyiy się 23 sty­
cznia pod przewodnictwem ks. Piotra Do ł g o -  

t r a k o w a .  — Winniśmy naprzód zaznaczyć, ze 
i iprócz wspomnianego poprzednio prof. P i e t r a -  
! t y c  ki ego ,  brał udział w zjeździe jeszcze dru­

gi Polak petersbarskj, prof. B a n d o n i n  de 
C o u r t e n a y  Zabierali również głos przedsta­
wiciele T a t a r ó w  i ż y d ó w,  eoby dowodziło, 
że nie był to ziazd czysto rosyjski; choć znowu 
wzmianka o tern, że „goście" nie mieli prawa 
gioiowsn.a, pozwała jrzypuszczać, że „iane 
narody" zna dowały sic jedynie w cnarakbrze 
gości.

I. W. H e s s e a  referował nadesłane Komite­
towi liczne nwagi z powodn programu stronni­
ctwa , który wywołał pewne nieporozumienia, 
lub też żądanie poprawek ze strony pojedyn­
czych członków lab grup prowiucyonalnych. — 
Zjazd delegatów postanowił obradować jedynie 
nad ważoieiszemi wnioskami i uwagami Były 
więc naprzód żądania, żeby zmienić nazwę 
stronnictwa, ponieważ mało wykształcony ogół. 
nie rozumiejąc słów obcych, mylne do mch 
przywiazaje znaczenie. Potwierdził to ks Tru-  
b e c k i i ,  zaznaczając, iż niewykształcone masy 
iączą wyraz demokrata z pojęciem rewolucjo­
nisty, „zabasto*szczyka", a czasem nawet i- 
koniokrada. K urtet jednak oparł się zmianie

Waksp*** fr o r k i.

3R-ikojemow.
(Ciąg dslłtj.)

— Nie widziałeś jeszcze, a już chwaiisz — 
uśmiechając się ponuro, mówi Bnkojemow.

Do okna podchodzi kuias. milczą ym ruchem 
ręki odsuwa na bok Machina, siada i aalej na­
prawia koszulę

Basojamow patrzy przez chwilę na wszyst­
kich z kolei i schyla głowę, groźuie marszcząc 
brwi. Smutnh wije się piosnka, szeleszczą nici, 
głośno m'aska Docbłonięty jedzeniem Szyszow 
Stary gwałtownym ruchem podnosi głowę i pa­
trzy na niego zimnym wzrokiem. Szyszow prze­
staje jeść i z otwartemi usty, z kawałkiem buł­
ki przed twarzą siedzi nieructiomy i czeka.

Bskojenmw śmieje się. Śmiech jego jest ci­
chy i dziwny, jakby w piersi starego kioś prze­
sypywał drobne szkiełka

— Hondlarz jesteś ty rude bydlę — mówi 
przekpiwając — i uczynek twój obrzydliwy 
handlurski... Dzi« wczę-pudlo*ka kupiłeś, jakbyś 
knpowal, że tak powiem, mięso baranie, i zadu­
siłeś dztewrzątko. ty szubrawcze!

Szyszow ciężko westchnął i zpow i je. Teraz 
śmieje się Machin wesołym chłopięcym śmie­
chem. Krlas cały pogrążył się w szyciu

— Żyję wśród was — mówi dalej surowy 
starzec — jak kozioł w o wozem stadzie, doku­
czyliście mi, jak bielmo na oku . Nudno mi te, 
chociaż zaledwie dwa tygodnie jestem z wami...

— Opowiedzcie co, Bukojemow — prosi Ma­
chin, zbliżając się do starego i siadajac obuk 
niego na pryczy.

— Ty mówisz, kulas — zaczyna Bnkojemow 
me patrząe na chłopca — ty mówisz wciąż, że 
wszyscy Indzie są jednakowi, wedlng Pisma.. 
Ale powiedz szczerze — czy ci dwaj, to ladzie? 
I czy ja jestem do nich podobny? Nie jestem 
taki jak uni, i ty nie. Chociaż nogi me masz, 
cle masz cha-akter . W tobie jest mtór. Roz­
kazują ci — żyj na Sybirze! A ty nie chcesz,

st ? r r  AwiaM* ,% bo cs»
dostatecznie spopularyzowana i że zmiana mo­
głaby sprowadzić następstwa niepożądana.

Dłngą dyskusyę wywołała sprawa państwo­
wego ustroju Rosyi. Sądzono, że zamiast ogól- 
nikowego wyrażenia, iż „konstytucyjny ustrój 
Rosyi okreśią ustawy zasannicze", należy wy­
raźnie powiedzieć, czy stronnictwo jest za mo 
narchią, czy za repnoliką? Z a  m o n a r c h i ą  
k o n s t y t u c y j n ą  urzemawiali: Hessen, B°.u 
douin de Courceuay, Kokoszkin, E  Trubeckoj 
Strawę i t. d. — iedni % przekonania, drudzy 
z oportunizmu (jat. np. aby nie rozdrażnić wło­
ścian}, inni opierając się na przykładzie, da­
nym przez Zachód. Z a  r z e c z ą p o s p o l i t ą  
odezwało się zaledwie dwóch mówców Tyluż 
przemawiało za utrzymaniem dawnej, ogólniko­
wej formuły. 77 głosami przeciw 13 uchwalono 
redakcję: „ R o s y a  p o w i n n a  b y ć  k o n s t y ­
t u c y j n ą  i p a r l a m e n t a r n ą  m o n a r ­
chią" .

Ewestye zwołania konstytuanty i systemu je 
dno lub dwuizbowego, mimo długiej dyskusji, 
nie zostały rozstrzygnięte. Jeszcze dłuższą dys­
kusyę wywołał? kwestya prawa wyborczego ko­
biet Pierwszy w ich obronie przemówił prof. 
P i e t r a ż y c k i ,  wyrażając zdanie, że stronni­
ctwo konstytucyjno-demokratyczne powinno wal­
czyć za prawa w s z y s t k i c h  u c i ś n i o n y c h .  
Strnwe był p r z e c i w n y  podnu3zenin tej kwe­
sty! w Dumie ze względów taktycznych, po co 
podnosić sprawy, do których przeprowadzenia 
nie posiada eię dostatecznej siły? Pani A. Tyr- 
k o w a gorąco przemawiała za prawami płci 
swojej, występując przeciw oportunizmowi. 
„Przecież — mówiła — w walce za swobodę 
kobieta na równi z mężczyzną szła na śmierć

do więzienia — dlaczego nie nro isć na ró­
wni do zgromadzenia reprezentacyjnego?" — 
Przedstawiciel ludności tatarskiej zwrócił uwa 
gę, że według praw zwyczajowych tatatskich, 
kobieta nie może brać udziału w męskich ze­
braniach. Dysknsya zakończyła się zwycięstwem 
praw kobiecych, a dla Tatarek postanowiono 
obmyśleć inne przepisy

Na wieczornem posiedzeniu odrzucono wnio­
sek rozdziała kościoła od państwa. poczem przy­
stąpiono do kwestyi f e d e r a c y i  i a u t o n o ­
mii.  Oprócz Rosyan, zabierali głos żydzi, Ta- 
tarzy, Polacy i Kirgizi Jeden z Tatarów żą­
dał, aby język państwowy nie byl obowiązują­
cym w szkołach początkowych i ażeby w for­
mule o „wprowadzeniu według możności języka 
ojczystego jako wykładowego w szkolacn wyż­
szych" opuszczono wyiażenie: „według możno­
ści". Poprawek tych nie pizyjęto Nie przyjęto 
rówpież wniosku delegata żydowskiego, który 
żądał osobnej uchwały dla kwesryi żydowskiej, 
motywując, iż położenie tego narodu jest naj­
bardziej ciężkie Wielkie wrażenie wywołało 
przemówienie delegata chłopskrogo Sma g i na .  
Sprzeciwiał się on wszelkim dodatkom do pro- 
grama, ponieważ, wedmg jego przekonania, 
„członkowie stronnictwa konstytucyjuo-demo- 
kratycznego poczytają za swoj święty obowią­
zek p r z e p r o w a d z i ć  w Dnm e ż ą d a n i a  
k r e s ó w ,  ażeby zmyć z rosyjskiego narudu tę 
plamę, którą sprowadził na niego pogrom ży­
dowski". Następnie debato* ano nad sprawą ro­
botniczą i oświaty narodowej, które przekazano 
osobnym komisjom. Wreszcie uchwalono rezo- 
lucye, które podajemy w streozczenin.

„Zitcd del<!ga>ów konstytucyjno - demakra. /czoej 
partyi zebrał alę t -i ws‘;r*ąsającam wrażeniem sten 
przelew a krwi, n! z**rłM»«ww 1 leksewnżonia ele- 
montarnych praw Lwięta i obywatela, Jakie to 
sceny zaatły podczaa tłamlenla po«su»ń 1 rozrn 
chów w różnych Miejscach Rosyi. Brty one wyni­
kiem nletyikc walki aorojnej międay władzą a lu­
dnością powatańczą, ale i wynikiem syatema ja­
kiego użyły władae do zgniecenia ruchów rewolu 
cyjnycb, Roistrzeliwanie boi sądn bezbronnych 
a zesu ków ruchu, a nawet oa>'b tylko podejrza­
nych , pozostawlonu bez ukarania zwlerzccn a>cno- 
wanie afę przy śle.1atw>cb, beamyżlp* i przestępna 
strzelanina do apokojuej InutBoSci, niazozenie pooi- 
»ł_m1 artyleryj-,rl«'"i -łomów z powodu drobnych 
lub pr?}-t-*<uowych faktów, a nawet nieenrawdzo 
n ea douosów, palenie aiół i włości, masowe are­
sztowania , rewlzye, zamykania dzienników oraz 
Inno jawne pogwałcenia uroczyście zapewnionych 
manifestem z 17 (30) października praw swobody

££* 0 itó* ; r . | kuxa U4 lateoi*. a i4!
wszystkie te, nlczem nieusprawiedliwione ;alrty sor 
gznizowanego gwałtu, świadczą że organy rządowe, 
wbrew wogóle uznanym zasadom prawa, używają 
siły wojskowej 1 innych środków, przeciwnych nie­
raz prawu, nietylko do walki ze stawiającą rbrrjny 
opór ludnością, ale 1 jako broni politycznej z»aaaty 
1 terroru., bez wsz óaiej uwagi nietylko na ladakie 
piawa uczestników rucLu1, ale i na praw_ i inte 
resy reszty spokojnej ludności. —  Z tego powodu 
Zjazd postanowił:

1) wyrazić w Imieniu kongjtytueyjno-demoBr*ty­
cznego stronnictwa g o ^ y  protest przeciw wyżej 
wykazanym czynom organów rządowych, jako obra­
żającym moralne pocaneie i gwałcąoym nietylko za- 
Bady wygłoszone przez manifest 17 (30) październi­
ka, ale 1 minimalne prriwa uby w sielskie, znatrzezone 
nawet przea obecnie istniejące ustawodawstwo

2) uznać za nlezło®nJ obowiązek wtzystkich 
człoukow konstytncyjuo-demokratyczŁego stronnictwa 
protestować przeciwko wyżej wykazanym naduży­
ciom władzy w jgromadzeniu reprezentacyjuem, j»k 
tylko zwołanie Jego się urzeczywistni i i-ażądać od 
tego zgromwusenia oitychuiiaztowego oddania pod 
sąd i ukarania wszya^ich bezpośrelnlch 1 pośre­
dnich winowajców 1 uczestników tych nadużyć, Jak 
również 1 tycb, co do nich dopuścili."

Droga rezolucja -.tyczy p o ł o ż e n i a  pra­
sy. Zjazd zaznacza, że już w epoce ncisku 
cenzaralnego pra3a rosyjska żądała swobody 
słowa i oapowie^^tmści jedynie prred sądem 
w sprawach cjiko kodeksem przewidzianych. 
Tymczasowa ustawa prasowa z 24 listopada (7 
grudnia) na p o z ó r  uwzględniała te zyczenia, 
w rzeczywistości jedna!: potrzeba było bardzo
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polską wobec związkowców i konstytucjonali­
stów rosyjskich zarówno, którym z separaty­
stycznych dążności polskich czyniono zarzut, 
jak wobec rewolucjonistów rosyjskich, którzy 
godzą się na fodeiacyjną republikę rosyjską z 
Polską autonomiczną, ale nie godzą się n& ode­
rwanie niepodległej Polski.

Andrzej Niamojewski zaznacza, że kierowni­
cy P. P. S. w Królestwie, stawiając kwestyę 
jego antotiomii, którą przejęły wszystkie stron­
nictwa polskie, n ie  z r z e k a j ą  s i ę  tern sa­
mem j e s z c z e  m y ś l i  o n i e p o d l e g ł o ś c i ,  
lecz opierają się wciąganiu jej do programu, 
aby „nie mieszać tego, co jest ideałem i może 
mieć różne formy realizacyi, z tern, co jest czy­
sto praktycznym wyrazem potrzeb dnia history­
cznego".

A. Niemojewski kreśli przebieg usiłowań, pod­
jętych celem porozumienia się z partyą kra­
kowską, dla nłożenia warunków zgody co do 
jednolitości programu. Były chwile tej zgody — 
ostatecznie jednak — jak stwierdza Niemojew- 
shl — frakrya krakowska obecnem wystąpie- 
nii m swojem w nnmerze 4 „Nowego Życie" za 
rysowała się jnż całkiem wyiaźnie jato „Fron­
da party i P. P. S

„Nie prieese —  pisze Niemojewski —  że w cza 
stch ostatnich party* te, jak wogóle wszystkie par 
tye obecnej rewolocyi, p o p e ł n i ł a  k l i k a  t a k ­
t y c z n y c h  b ł ę d ó w .  Ale Ho dąży, ten błądzić 
mnui. W  t.Kiem położenfn trndno poprostn błędów 
nie popełniać. Zdaje mi się jednak, ie  przedewszy- 
stklem yopełnia błąd sama Fronda z posłem Da 
sayńskM na czele, z a p o w i a d a j ą c  w t a k  nie-

y«>! Mr-1* naak1’w SaTsaoi-iiatRe, bądź r-i

krótkiego czasu, aby się przekonać, że ncwe s t o z o wn e j  c h wi l i  z b r o j n e  powstani e ,  
przepisy położenie prasy pogorszyły, gdj ż u 1 e- eo jeLt przecież czystą Knropatkinadą, bo akie rze 
g a l i zow a ł y  i e i y h i e  p a n o w a n i e  sa -' czy się robi 1 to bardzo po clehn, ale się o nich 
m o w o l i  » d m ' n i d t r a c y j n e j ,  dopuszcza-, nie gadr i to Jeszcze tak głośno! Je»t to zapowia- 
jącej się niesłychanich represalij. Co więcej, oanlo ofenzywy, która prowadzi tylko w chwili 
niektóre władze sądc'!wn „utraciły rebztę lep- obecnej do przedłożenia stanu wojennego 1 do nnłe 
szjch tradycyi i w Cdłyta szeregu procesów o - : możlirłenta wogóle wszelkiej roboty. Dopóki w pl- 
kazały się p o s ł u s z n y m i  w y k o n a w c a m i  smach rewolucyjnych Dedziemy Informowali rząd 
r o z k a z ó w ,  z g ó r y  n a r z u c o n y c h ,  czaro nletyikc o wszelaicb nasnych krokach, ale nawet 
bez wahania przyłożyły „we ręce do niszczenia o zaularacb, dopóty nie będziemy rewnlocycnlsta- 
rodzącej się swobody - Ze w s t y d e m  konsta- n i. ale — agitatorami doktryny. Dopóki w pmBiach 
tcjąc ten objaw, zj»2  ̂delegatów konstytucyjno- rewolucyjnych będalemy lnto'mo«au rząd, w Jak;, 
demokratycznego stronnictwa nzgaje z» potrze- i broń Się zbroić chcemy, dopóki będziemy mn dono 
bne Ogłisić: sili o wyższości braaningów nad armatami 1 t. p.,

„1) Że idei prawnego państwa obce sa „spe- dopóty iząd będzie się a naa tak śmiał, jak Togo 
cyalne przestępstwa prasy1̂  gdyż słowo drako- z Roidestwieńskiego
wane może służyć jedynie za broń do spełnić „Dopóki zamiast łączyć do wspólnej akcyi nąj- 
nia przestępstw ogóluych. Przepisy z 24 listo- lepsze głowy, będziemy demagogicznie csow.ili je

z partyi, a mleazy sobą spierali się o „cele osti 
teczne", wydzierali tobie a rąk wpływ; i pisma 
1 wabjemulj przeciwko buble spiskowali, dopóty nie

pada są ciężkiem pogwałceniem tej zasady 
„2) Uważając, ża badaniem prasy jest w rze- 

ęzywisuości służyć społeczeństwu, Zjazd uznaje,
że wszelkie oJstępsfwa Od tego celn, będące zrobimy nlo, albo prawie nic, a historyę sporów 
uadażyciem słowa drukowanego, mogą podlegać naszycb bęaziomy pisali nie tyle na skórze iząln, 
wyłącznie sądowi yP1D!i społecznej w osobach Ile  na skór ze  tak ś l epo  u f a j ą c e g o  nam

r o b o t n i k a ,  który jednak w koben m o ż e  p r z e j ­
r z e ć  1 p r z e s t a ć  nam uf ać " .

Ponieważ program P. P. S. z Królestwa, o

sędziów przysięgłych, zwłaszcza w czasie prze­
żywanych przez nas chwil walki prasy z po­
wracającym d« życia ustrojom biurokratycznym.
Nasze sądy koronne, «a®e utonąwszy w biuro- pariy o jego autonomię a nie głoszący n?, r» 
kracyi i stąd samfi będące stroną w toczącej zie walki o niepodległość Polski, przyjęły wszy- 
się walce, potraliły dowieść, że nie mogą stkie stronnictwa polskie i rewolucyjne rosyj- 
być uważane za beznamiętnego i wiarygodnego skie, nie mówiąc o liberalnych, przeto uważa
sędziego.'

„Krakowska f ronda P. P. S  “
Pod t “m tytułom zamieszcza zaszczytnie zna-

A. Niemojewski „Frondę krakowską" w poglą­
dach swoich za zupełnie odosobnioną.

„Z kim tedy —  pyta NfemoJewoki —  chce Fron­
da wyruszyć du boja o oderwanie „ię Królestwa od 
resaty Polatów zaboru rosyjskiego? Żywe tycie I je­
go palące potrzeby, j .k antonomla, jak sejm w War­

ny poeta i Jziałacs: ^ ob orze  rosyjokiui, An- saawle 1 t. p., mówią przeciw niej. Trnano rzeery 
drzej N / o n  o e » ś Ł, < "w „Karyerze Lwów- wiście arosmnleć, ił  uka glywa, Jak poiła Dasiyń 
skim" dług ».rl ykuł, °  którym wspomnieliśmy skUno, dała się obałamnclć krakowskim ».ar*.vole- 
wczoraj ca wstępie do rubryki „Rewoincya w lom politycznym Stała się wielka krzywda waiczą- 
Rosyi". List otwarty posła Daszyńskiego prze- cej Warszawie; bo lassentseye pos»a Daszyńskiego 
ciw strejkom w K 'ó loatrie  Dyl ostatnim i beż- . ■kar^f j go się ine«ła»rne, ogólne wyniki są do- 
pośreanim powodem do wystąpienia Niemojew-1 bre I nyły dobre, Basi poseł Dasaynak! w i e l b i ł  
skiego przeciw 80cyaliatoii krakowskim i ich lo n i e d a w n a  motodę polltyczaycb bearobocl, 
przywódcy, główry zarzut Niemojewskiego stie a niechaj nie win! partyj, że pchały Ind do osta 
szcza się jeiiDak w czetę inuem Dotyczy on niego, ta k  z r e s a ą  n i e p o t r z e b n e g o  be  a- 
programn partyi socyuhstycznej krakow skiej,: r o b o  o i a, bo to wynik nie akcyi, ale ogólnego pod- 
tem^się .:»sadniczo różniącego od programu P ! niecenia; lud pchał partyo, partve pebsły komitety".
’. cj w Królestwie. Ż0 za ctl walki z caratem j A. Niemoiewski kończy zapewuieuiem, że re- 

stawia wywalczenie J.115 Pod l e g ł  o ś c i  Pol -  wolacya wyżłobiła sobie tak głębokie koryto, 
s k i ,  a więc oderwąu^Jej od Rosyi, nie po- »ż zboczyć z niego nie może. 
przestając na zdobyciu dla niej autonomii, na ” " ^ *■
którą zgodziły się zarowno polskie, jak rosyi
skio stronnictwa rerolno,,ue. Na tera polega, p . 9 C .. n h n o  n  P n l o l / a r h
„Fronda" partyi krakowskiej  ̂ paraliżująca je U U Lct U r u l a K a L I I .   j __
daolitość aziałania stronnictw lewolncyjnych, • Większe miasta Eoropy aachodniej posiadają czy- j skiego, Berenta, Zeromaklegc, 8!eroiziv.sk!ego oi«z

tekach pnbllcznych, ssupatrzone obficie w zagrani­
czne dzienniki l tygodniki, skutkiem czego praca 
r»d SLnkaniem swoi h rzecay w obcej prasie jest 
wielce ułatwiona. My czytelni, podobnie zaopatrtu- 
nej, rle posiadamy i dlatego też głosy obcych 
dzienników o nassych sprawach aliia nas wcale me 
dochodzą, albo też bardzo późno, Paryski miesię­
cznik „Balletln PolonaL" skrzętnie zbiera podobne 
Kłosy, ale jako miesięcznik o izcsnpłej siosnukowo 
objętości nie może należycie tego dzlatn rozwinąć, 
a aresztą ma na celo inne zaaanla. Mimo to, jak 
wspomnieliśmy, zbiera obce s.-jdy o nar, zw?a»zu*a 
pojawiające się V, prasie fr&ncnsklej i wlobkiej, ko­
rzy siamy wlęo z jego pokłosia, wyrażając mn uzna­
nie aa trądy jego w tym kierunku. Korzystamy ró­
wnież z nielicznych wydawnictw obcych, które przy­
chodzą do Krakowa —  niestety w nieszczególnym 
wyborno. Dodajemy jeszcze uwagę, zbyteczną może 
wobec tego, co powiedzieliśmy, że naiae „polonica" 
obejmnją czas dwócn miesięcy. A teraz przystępu­
jemy ao rzeczy.

Rzymski „Spettatore" ©głosił dwa artykuły o 
Polsce. Pierwszy z nieb ma tytuł: „Nnncyatnra w 
PetersDnrgn 1 stosunek do pokoju rellgijaego w Pol­
sce", a omawia s p r a w która wynika z Bzmego 
tytnłc. Watykan przywlątnje wielką wagę do zało 
żenią nnncyatnry w Petersburgu, ale rząd rosyjski 
wobec tsj myśli zachownje się odpornie. Kintrola 
papieHkA w Petersburga byłaby dla niego zbyt nie­
wygodną. Drogi artykuł p. t. „La ąaestlon polo- 
nzise et la pemóe allemande" mówi o zamiarach 
praskich 1 wzywa Polaków, ażeby w obecnych ato- 
snnkacb zachowali zimną krew, gśyż w ten sposób 
odnieść mogą ze zmienionych warncków połażenia 
znaczne korzyści. Drogie pismo włoskie „Osierya- 
tore Cattollco" z powoaa ogłoszenia w Królestwie 
Polakiem stanu oblężenia wystąpiło z artykułem 
p. t. „Polonia serva!“ , potępiającym Rosję 1 rządy 
Witt ego.

Francuskie pismo „Kest&g d’Alasce Lorraine"
ogłosiło artykuł p. t. „Lntbarłcgie et Pclogne", 
który kończy się naatępnjącemi słowami: „Tempe- 
lament wojowniczy Polaków, tak same ukształto­
wany jak Locaryngciyków, nlo mając już celn w 
ojczvżnle tra onel, ldaie na nałogi ojczyzn szla­
chetnych. Sława, adobyta pod sztandarami republiki 
1 pod orłami cesarskiem., praca r.fenstanna wygrań- 
ców po całym świecte w m' śli wspólnej o ojczyź­
nie wieczystej, tndzleż poeci, podtrzymujący dn- 
cha — oto co daje Polsce siłę realną". Obok nzn« ■ 
nla dla autora tego artykoło, wyrazić manimy dwa 
zautrz6ienla. Przedewasystklem porównywanie, czy 
stawianie n a równi Polaki i Lot: ryngli nie ucho­
dzi, a powtóre sława zdobyta pod orłami franca- 
skleml była dla nas tylko nanką, ażcoy na nikogo 
nie liczyć, lecz siły realnej n>n nie dała.
* „Joninal des Dćoats" w ar\ykole p. t. „Germa- 

nisme et polonlame" zaznajamia Francnzów z osła­
wioną komisją aolonlzacyjoą 1 fcahatysUml w Prn- 
slecb Antor artyknła Mzarycy Ma r a t ,  zaznaczy­
wszy niepowodzenie praskiej polltysl eksterroiaa- 
cy jntlji powiada, ż« ceaara anstryackł, lepiej pou­
czony, przyznał Polakom pewne piawa i że car, 
adaje się, uczyni to »z «o (? ). Mnret zzpytoje, czy 
Wilhelm nie pójdzie ś'»daml Frtnciszz* Józefa, sa 
którym zaczyna Iść Mikołaj. Odpowiedź prosta: Au- 
•trya miała Sadowę; Rosya miała Mokden, n: Niem­
cy jesacae nie przyszła kolej.

W tym samym dziennika znany pisarz L e r o y -  
B e a n l l e n ,  pisząc o „Rewolocyi w Rugyi", pod­
nosi sprawę polrką. „W itte —  powiada Leroy Beau- 
Ilcn —  nie chce dać Polsce tego, co otrzymała Fln- 
.'aadyz, chociaż w Polsce panował względny spokój. 
Pytamy L'« z nb uikojea, cz*̂  premi„; r.isyjśii ile  
chce wziąć na swoją odpowiedzialność polityki Kat- 
kowa z r. 18tj3, czy nie myśl! rozbroić opozycyi 
1 odnowić rządn przez podbnrzenie nczncia narodo­
wego przeclwku polskości, chyba że Witte, który 
nchodzl za posiadającego sympatye germańskie, tn- 
dzież car MiKołaj, Inspirowany przez Wilhelma, 
natężają wohec nacishn Niemko, obawiających się 
wzmożojegu oporu polskiego o aleble przez przy­
wrócenie nad Wisłą tatoaomll Królestwa Polskiego".

T<> Jest pokłosie polityczne —  przejdźmy obe­
cnie do literackiego W medyolańslietu wydawni­
ctwie: „Rivlsta per Tottl" znajtnje się rzecz o 
„Neuromantyi-inle polskim". Ariyknł poświęcony 
jest główcie Wyspiańskiemu 1 Kasprowiczowi, obok 
nich zaś, jako przedstawicieli Młodej Polski, wy­
mienia Tetmajera. Kisielewskiego, Ignacego Dąbrow-

ty właśnie odchodzisz — to dobrze! Nawet o 
jednej nedre — uciekłeś . Bardzo dobrze, wła­
śnie! A oto Machin — cóż? Po co on, w ogól 
ności? Zsrzcął grubego szynkarza, "mazał się 
krwią, najął doro2karzaji pojechfł... Jednakowoż 
dokąd pojechał? Nie wit-domo... Potem ze stra­
chu tnie dorożkarza nożem po karku. Po co to? 
Także nie rozumiem...

— Ja nie ze strachu — odpowiada Machin, 
uśmiechając aię zakłopotany i jegu ciemne, wo 
łowe oczy mrugają zmięszano.

— No, przecież dlaczego?
— On się wciąż oglądał — mćwi Machin

z poczuciem winj — jedzie, jedzie i ogląda się 
na mnie... Więc też...

— Bałwan! — spokojnie i chłodno określa 
Bakojejiow, zuown skręcając papierosa.

— Wszystko trzeba robić umiejętnie... — 
ciągnął dalej, zapalając papierosa Naprzykład 
jak się trafi grubego rznąć, tedy należy się 
rozebrać do naga. W nim, w grubym zawsze 
krwi dnżo., tryśnie ona, zaleje ciebie całego — 
ot. i jest dowód przeciwko tobie. A gołr —
choć i zawplasz się — wziąłeś zaraz mokrą
szmatę, wytarłeś się cały i jesteś czysty wobec 
ludzi...

— A wobec Boga? — z c cha mówił kulas, 
przyczem nie poruszył się, nie podniósł głowy, 
a w głosie jego nie znać było ani wymówki, 
ani c^ka^ości

— Jak? — pyta po chwili Bukojemow
— Mówię, wobec Boga jak? — powtarza kn- 

las, rie przerywając pracy.
Stary patrzy na niego, pociąea swoim su 

chyro nosem i rnowi pouczająco:
— Nie, kulasie, Indzie są równi. Jedoemu 

Kajdany nogi sknją, a du zę nwoin ą, a u in­
nych dasza skuta łańcuszkiem Me to przecie 
trzeba zrozumieć!...

— Bnkojemow! — , pyta Machin cicho i z 
trwożliwą ciekawością.

— No?
— Dożo ty ludzi zabiłeś?
— Czy dnżo? — Chłodne oczki starego cięż­

ko zatrzymują się na twarzy Machina i chło­
pak pod tym wzrokiem mieoza się. Wstrząsa 
ramronami, jak od zimna i z nawpół otwartemi

nsty czeka na słowo starego, z boku zagląda 
jąe mn w łwarz. Z 8 pryczy, dolatuje
ciężki, mywany oddech Szy:zowa

Stary kładzi,- na ramieniu Machina Bwoją 
a lelką dłoń  i paicatm dlnemi i giętkiemi, jak 
sprężyna stalowa, z lekka uderza po ciele chło 
paka i mówi:

— A jak dnżo — Q'e Pamiętam Bo co ci 
to?—

— Tak.. ciekawym- ~  ^omaczy się Machin, 
uśmiechając się niemą' ' za-

Stary z lekka o a trą c a  go od siebie.
— Ej ty. , szczeuiakn!..
— A twarzo paroietaHZ? ~~ niespodzianie pyta 

knlas.
— Jakie twarze?
— Których mordow ałoś...
— I twarzs nie p&m^taru,. przecie więcej — 

w nocy zdarzało się... — 8Pokojnie mówi stary
— A ja n’e wierzą Cl-  oie wierzę, żebyś 

ludzi zabijał — kiwając głową, zauważył ku­
las. Bakajemow nśinseuhu się bezdźwięcznie.

— Giyby tak sędżi* śHdesy t proknratorc- 
wie nie wierzyli roi, m* hyło przyjemnie, 
a że tg roi me wierzys2) żaden zysk. Prze 
cież nie daremnie prawie piętnaście lat dzwo­
nię kajdanami. Jak myślisz?

Na korytarza rozleg? gwar, śmiech i pisk. 
To małoletnich przygnał' z podwórza

—  Nie drzeć się, dyabły! — krzyczy do­
zorca.

Głośno trzaskają drzwi, skrzypi żelazny ry­
giel i zgrzyta za.oek, i wesoła wrzawa młodych 
głosów staje się przytłnmioną

— I nie było ci żal zabijać ludzi? — roz­
lega sir chrypliwy głos Szy-zowa, który siedzi 
w kącie pryczy z szyią wyciągniętą naprzód i 
jego zalane tłuszczem oeżki błyszczą bojaźli- 
wie.

— A kto kogo żałuje? — spokojnie odpo­
wiada Bnkojemow.

— To słusznie! — półgrosem odzywa się ku­
las. — Nikt nikogo.

— Niepotrzebnie ty o tym twoim żaln mó­
wisz... Łżesa ty, psi?... — mówi stary

—■ Chyba niems litości? — pyta M-chiu i

spogląda aa wszystkich po kolei, wyczekując 
odpowiedzi.

— Na ten przykład jałmużna — mruczy Szy­
szow,

—  Kulas wstrząsa głową i z wyrzutem w o- 
czach odpowiada-

— Jałmużna — me dla ciebie, ale dla Boga.
— Daią, czego sami me potrzebują — przy 

taknje Bukojemow.
W r-źn małoletnien nkłada się piosenka, — 

dźwięczny alt zaczyna:
Przepadłem chłopi psko 
Przepadłem na zawsze.

Promień słoneczny podniósł się z Dodłogi, 
jakiś cżoi wonawy i drżący, akośnie zawisł 
w gęstem Dowietrzu 1 ażni i oparł się o dół 
drzwi. Zawsze równie leniwie krąży w nim 
pył, ciężko i bezładnie latają mueby. Dźwięcz 
ny alt, zachłystując się z« wzruszenia i nie 
kończąc wyrazów, jaskrawię wykrzykuje piosnkę, 
przyspieszając wciąż jej temoo; wśród chłop­
ców uchodzi to za jakąś szczególną zuchowa­
tość śpiewać tę piosnkę jak do tańca.

Ojcu ja zarżnąłem,
Matkę »: dusiłem
Ech! Maluśką glosrrzyci ią
W  Wołdze utopiłem!

— lich! — podchwytuje chór, gwiżdżąc i przy­
tupując noganr

— Croho tam, szczenięta! — Wrzeszczy do­
zorca, i wali pięścią we drzwi,

— Lubi j do < iebin mówić, kula9 — powiada 
Bnkojemow, powoli rozplątując szorstkie włosy 
swojej szarej, ostrej brody. — Umiesz słnehać... 
A kiedy sam mówisz, me znoszę ja tego... Sza­
ry jesteś człowiek, bojaźliwy... I bez potrzeby 
sam sienie oszukujesz. Patrz na wszystke pro­
sto — o to masz tobie pierwsze Drawo! W tem 
cała mądrość.. Patrz na wszystko wprost — to 
wystarczy... A ty powiadasz: Indzie... to i owo. 
trzeba mieć 1‘tośćl

Słowa starego płyną równo i miękko, w gło­
sie brzmi chłodna energia i pod krzaciastemi 
brwiami błyszczą ostre jak gwoździe oczy.

—  Dlaczego ja mim się litować, kiedy nikt

się nie lituje? To dla mnie na mc i jeszcze — 
niowygoduie... Uważaj tylko, ja ci to zaraz wy­
łożę.

Stary wyciąga dłoń i zgina na niej jedsn 
palec.

— Pierwsze, ja to z dzieciństwa pamiętam, 
leżymy my sobie z matką na piecu, ona opo- 
wiadr mi bajkę i przychodzi ojciec.. Chwycił 
ci matkę za włosy i ściągnął ją na podłogę, 
6ihy jak kożuch zrzucił. Bił ją, bił, zmęczył się. 
Dawaj, mówi, podwieczorek, suko... A ona ca 
las enka krwią zlana i na nogach utrzymać się 
nie może...

— Za co to on? — z wielkiem zaciekawie­
niem pyta Machin.

— Raz pamiętam — mówi Bnkojemow, nie 
odpowiadając Machinowi — zmęczył się ją b'ć, 
rozsiadł się na ławie, odpoczywa Pada matka 
przed nim na kolana i prosi — tabij, na Boga, 
od razn, nie męcz. A on do niej: me,- ty za- 
czkaj-no, po co ud rana? Miałem wtedy ’ at 
sześć, a może i siedem. Tak też i skat iwał ją 
na śmierć...

Machin zmrużył oczy i z jakimś zachwytem 
pospiesznie opowiade:

—  Mój biat żonę swoja, zaarzało tię, bił... 
o! ino kosteczki trzeszczą! On, hnzar, wrócił 
z wojska, z, u niej — dziecko... Jak ci ją pal­
nie w pv8h!

— B.ją na wai konie, biją psy... — miarowo 
i uparcie ciągnie stary Bukojemow — ale je­
dnak, kobiety mocniej tłuką. Za babę pienię­
dzy nie płacą, a życie ciężkie, lad — zły.„ A 
często ot i dla zabawy lodzi męczą Powiem 
ci, kulas, bytem ja dorożkarzem i p.jany i rafi- 
letn na poli T“ .. Przywieźli tam pijaną dziew­
czynę, rzneili na podłogę twarzą i leży ci ona, 
śpi jak nieżywa... No... przyszli dwaj policyan- 
ei, obn?zvli ją, zapalib lak — i kapią na gołe 
'•lało... Lak pali się na ciule... odór wstrętny 
idzie, ona ryczy, a om śmieią się na głos... Po 
cc im to było potrzebne ? N-no... Przestraszyłem 
81 ę wtedy, trzęsę się cały... Myślałem: i mnie 
bęaą palić... ĆDołr. nast)

Frzetozy} A. Zienuct
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Weyssenhoffa. Również w medyolańsklem piśm'e: 
„II buon cuore" j b h t  autor O. F Teneajoli umie- 
śclł zajmującą pracę p. t.: „Włosi aa dworze osta­
tniego króla polskiego4-. W Wiceazy wydal Paweł 
Lioy, w tłómacrenlu włoskiem, prawie całe „Dzia­
dy a ogłoszeniu księgarskie zapowiedziały wyj­
ście tłón acmonc j powieści Sienkiewicza p. t.: „Na 
polu chwały".

Paryski „Journal des Demniselles" podał w tłó- 
M8czp"iu "Tndynm Sienkiewicza o Maryi Konooni- 
oaiej, tudziez jej nowelę „W  kaplicy". Wodziński 
w „Revue" zamieszczając studya o najnowszych 
powieScioplsarzaL-h polskich, poświęcił ostatni arty­
kuł Weysenhoffowl, omawiajęc powieści jego: „Ży 
e*e p. Podfilipsklego", „Sprawa Dołęgi" i „Syn 
marnotrawny". h- j — e.

K r& k ów , 27 stycznia.

Z Koła T S. L. Im. Tad. Kościuszki. Nawai-
nem zgromadzeniu wyoraul zostali: Iioim St prze­
wodniczącym, Dutka Fr. zast. przew., Dubiel G. 
Skarbnikiem, Lewicki T. sekretarzem Do komisyi 
kontrolującej weszli: Ćwiłowski Fr. (przew.), Sii- 
ra J. I Sędzimir J.

Nabożeństwo za Kilińskiego. W  ponieaziałek 
29 b. m. o goda. 10 rano za spokój duszy ś. p. 
Jana Kilińskiego, szewca, pułkownika 20 pułku 
piechoty b. wojska polskiego, członka Rady naro­
dowej za czasów Kościuszki, uronionego w Pozna­
niu 17B9 r , zmarłego w Warszawie 29 stycznia 
1817 r., odprawi się nabożeństwo żałobne w ko­
ściele 00  Domirikanów. na które cecb szewców 
krakiwskich zzprasza

Odczyt. W  przyszłym tygodniu wygłosi p. Igna­
cy G r a b o w s k i ,  anany literat i publicysta z War- 
***wy, odczyt p. t.: „ C h ł o p i  p o l s c y  a p o l i ­
t y k a  r o s y j s k a "  w sali Muzeum teehniczno 
przemysłowego na dochód instytucyi „Obrona dzieci 
imienia Pestaloszlego."

Promocya , sub p.uspicils Imperator!*1'. W so­
botę dnia 3 lutego o goazinle 12 w południe od­
będzie się w uniwersytecie Jagiellońskim na wy­
dziale pr* wnlcsym, promocya doktorska „sab anzpi- 
ciis imperatoris, p. Tadeujza J. K D z i u r s y ń -  
■ k i e g o ,  syna znanegu profesura gimnaayum iii 
p. Jana Dziurzyfisldego.

Wiadomości osobiste. Bawi w Krikowie dr 
Władysław R a b s k i ,  znany publicysta z War- 
sz. wy

Konkurs nauczycielski. Zarząd główny Towa­
rzystwa Szkoły lądowej ogiasza konkurs ceiem ob­
sadzenia pu jady nauczycielskiej przy szkole im Ma­
ryi Konopnickiej w Ostrawie Morawskiej Wyma­
gany egzamin wydziałowy a II grupy. Piaca ro- 
cana 1600 koron, 10 prc na mieszkanie, tj. 160 
ko-ou, orat dodatek miejscowy 300 koron, razem 
2060 kuros rocznie. Podania do dnia 15 lntego 
wnosić należy do aarządu głównego T. S. L. w 
Krakowie. Rompetenci na czas pełnienia o bo w ąz 
ków przy powyższe-1 otrzymują urlop z zajmowanej 
posady przy szko'3 publicznej.

Koncert na rzecz ubogich, pozostających pod 
opieką PP. Etom met odbędzie się w sali hotelu 
Saskiego w poniedziałek 5 lutego. Udział w tym 
kocercie, cpróca Elżbiety Krasińskiej, znanej w 
szerokich kołach muaycznych artystki, prof. dra 
Francisaka Bylickiego i orkiestry 13 p. p. pod kie­
rownictwem kapelmistrza p. Hocka, wezmą również 
inne siły artystyczne, o czem doniosą szczegółowo 
•fisze. Stowarzyszenie PP Ekonomek ma uznane 
zasługi w aakre e skutecznej JoDro zynnouJ dla­
tego należy polecić je poparcin i opiece publiczno­
ści. Bilety są do nabycia w księgarni S. A. Krzy­
żanowskiego.

Następca Ś. p. Korczyńskiego Wydział lekar­
ski uniwersytetu Jsglellońshiego uchwalił przedsta­
wić ministerstwu oświaty unico loco Jako kandyda­
ta za profesora chorób wewnętrznych i dyrektora 
kllmki lekarskiej dra Walerego Jaworskiego, dotąd 
nadawy czujnego profesora z tytułem i chirakteres" 
profesora zwyczajnego.

Kolędy na chór mięszany (chłopięcy) w okładzie 
żeieńsziugo, Galla, Kaozklewicz*, Deca, Bursy i 
Fukr odśp.ewa w niedzielę dnln 28 b. m. w kate­
drze na Wawelu, podcza. sumy. o godz. 10, cbór 
uczniów glmnazyum św. Jacka pod kierownictwem 
p. St. Bursy.

Ze sfer pocztowych. Doroczne walne igroma- 
dzenii grapy krakowsziej związau urzędników po­
cztowych odbędzie się w Krakowie w lokalu klubu 
pocztowego 3 lutego o godz. 71/* wieczór.

Kongres higieny szkolnej. Komitety miejscowe 
w celu obesłania kongresu nigieny szkolnej, który 
odbyć się ma w sierpniu 1907 w Londynie, zawią­
zały się w K akowie 1 we Lwowie. W  Krakowie 
wybrano preaesem prot. Joraana, a sekretarzem 
prof. Nowaka; we Lwowie prezesem fizyka Legie- 
żyńsUlego sekretarzem dra 1U< lanos skiego.

Fundacya dla więźniów politycznych. Magi­
strat m Krakowa komunikuje nam:

Z fundacji Lwa Uherka, przyrodnika, przezna­
czonej na wsparcia dla nboglch młodocianych wię­
źniów politycznych, ma być obdarowany aapomogą 
w kwocie 66 koron jeden przestępca polityczny, 
który odsiedział karę więzienia i który należy do 
jednej z narodowości słowiańskich bez względu na 
wyznanie, jest żonaty inb stanu wolnego, nie prze­
kroczył 24 lat życia i cierpi niedostatek. Ze sta­
rających się o zapomogę pierwszeństwo mają naj- 
słabowksi, najmłodsi i chorzy Podania o aapomogę 
i  dowodami na to, że zacbodzą warunki, podane 
powyżej, należy składać najdalej do 15 lutego 1906 
w dziennikach podawczych magistratów w Pradae, 
Lwowie, Krakowie, Lnbianie I Zagrzebiu

Grono konserwatorów na ostatniem posiedzenia 
doaonzło wy borów na rok 1906. Przewodniczącym 
wybrano konserwatora dra 8 Tomkowlcta, zastępcą 
kor Lepszego, sekretarzem kor. dra Krzyżanowskiego. 
Obradowano następnie nad kilku sprawami, między 
inneml nad sprawą umies iczenia zegaru na wieży ra­
tuszowej w Krakowie. Ze względu na jej charakter 
sprzeciwiono się nżycln mlecznego izkłz do tarczy.

Z Towarzystwu prawniczego. Wczoraj odbyło 
alę w anll uniwersyteckiej walne zgromadsenie 
członku w. Radca Tadeusz Bujak zgłosił wniosek, 
aby na przysrłość ogłaszane były drukiem niektóre 
orzeczenia sąda najwyższego, zebrane w tutejszych 
lądach Dr Krayżanowski postawił wnloBek, aby 
również drukiem ogłastaną była bibliografia eko­
nomii politycznej. Wnioski te przekazano komisyi 
redakcyjnej do rozpatrzeni! Po przyjęciu sprawo­
zdani) dokonano wyborów. Prezesem wybrano prof. 
Zoila (starszego); wiceprezesami radcę sądu dra 
Bujaka i prof. dra Roienblatta; sekretarzem gene­
ralnym prof. Rostworowskiego, skarbnikiem sekrt- 
tarzn sądu dra Komorowskiego, prezesem korni lyi 
odczytowej radcę aądu dra M. Szybalskiego, prze 
wodnieząoym komisy! radakoyjnej prof. FierUha.

Koncerty. Zapowiedziany przez dyrekoyę Fllhar 
luonli lwowskiej koncert Towarzystwa paryskiego 
dia starożytnych instrumentów muzycznych brdzi 
wi“ 'kie zainteresowanie w naszem mieście. Koncer­
ty tego Towarzystwa są sensacyą w całej zacho­
dniej Europie, a najsławniejsi krytycy prześcigają 
się w pochwałach dla wysokiej artystycznej Idei 
SaintrSafinia, który wraz z gronem znakomitych 
wirtuozów pzryskich utworzył przed 5 laty aespół 
artystyczny, mający za zadanie wskrzesić muzykę 
wielkich mlBtrzów XVII i XVIII wieku nr orygi­
nalnych dawnych Instrumentach. Towarzystwo to, 
złożone a najznakomitszych wsnółczesuych wirtno 
zów, odbgra na instrumentach starożytnych orygi 
nalne kompozycye Martiniego, Mozarta, Brunfego, 
Monteclau’a, Borghi’a i Arlostfego, a mianowicie: 
na (jdntonie p. H. Cassedesns-Dellerba, na Clave- 
cinle p Alfred Caueliz, na Vlole d’ amonr p. Hen­
ryk Uassedesns, na Viole de Gambę p Marceli Cas- 
sedesns i p. Edward N*nny na kontrabasie. Prezy­
dentem tego znakomitego zespołu j«*t M. Camille 
Saint- S*eaB. Instrumenty te starożytne, które cza­
rowały niegdyś naszych praojców, zmartwychwstają 
teraz pełne chwały 1 oryginalnego dźwięku. Zajmu­
jący ten koncert odbędzie się 2 lntego w sali „So­
koła".

Koncert śpiewaka opery Z. Z z w r o c k i e g o  od­
będzie się w sali „Sokoła" dnia 29 b. m. Artysta 
ten pracował w ostatnim czasie w Medyolanle nad 
wyszkoleniem swego fenomenalnego głosu barytono­
wego i uczynił zadziwiające postępy od czasn swych 
występów w ooorze warszawskiej Na programie je­
go koncertu figurują między lnuemf arye operowe 
w wielkim stylu: a Glordacr „Andró Chenier", 
prolog z „Pajaców", ballada Halbana z „Konrada 
Wallenroda" Żeleńskiego, wystndyowana pod kie 
runkiem samego kompozytora, oraz pleśni polskich 
kompozytorów.

Konna polieya w Krakowie. Jak zię dowiadu­
jemy, władze wojBkowo policyjne w Krakowie wer­
bują wśród tutejszych putków kawaieryl ochotni­
ków do słnżby w konnej policyi. Do wczoraj zgło­
siło się już potrzebnych 25 żołnierzy, którzy od 
dzisiaj pod kierunkiem swych przełożonycu poru­
cznik! i wachmistrza oraz komisarzy policyi, roz­
poczęli „sikołę", a w dniu 1 marca dopiero, po 
odpowiedniem przygotowaniu, zaczną pełnić służbę 
na ulicach miasta.

Aresztowanie. Polieya aresztowała młodego męż­
czyznę J. K, Słowizka, przedstawiającego się jako 
redaktor „Boruty". Slow lak mianowicie sprzerle- 
wleriył pozostawione sobie rzeczy wartości 500 ko­
ron, należące do Gustawa Węgrsyn*, którenii miał 
się opiekować pode?,aa półtoraiocrnej niebytności 
tegoż w K et owifc.

Wczorajsze zapasy w  cyrku mimo olbrzymich 
cen zgromadziły tłumy publiczności. Wszystkie 
miejsca były zapełnione, zaciekawienie było ogólne 
a powodu zapowiedzianej rozstrzygającej w-ilkl 
między pp. C y g a n i e w i o a e m  a L u r l c h u m .  
Pabiiczność była przygotowaną na długą walkę — 
zwłas*cza, że podczas grudniowych zapasów w Wie­
dniu para ta walczyła z sobą przez 4 godziny 1 
walka została nierozstrzygniętą. Tymczasem wczo­
raj dosyć prędko, bo po 13 minutach, a w y c i ę ­
ż y ł  C y g a n i e w l c z .  Początkowo obaj zapaśnicy 
walcayli bardzo spokojnie i z prawdziwą przyjem­
nością konstatowano eleganckie ruchy obu zapaśni­
ków. Pod koniec walki Lnrich zaczął się aosyć 
niespokojnie rzucać, Cyganiewlcz jednak z niezwy­
kłym spokojem odpierał .taki przeciwnik? Po 10 
minutach wa<kę przerwano, a gdy ją podjęto na 
nowo, Cyganiewlcz z dotychczasowej defensywy 
przeszedł w ofensywę i silnie wziąwszy się do 
swegc przeciwnika, odepchnął go od siebie. Lnrich 
pędem saizął biedź na Cyganiewlcza, który jeanik 
także skoczył i schwyciwszy Lnricba, całą siłą od­
raza położył go na ziemi na obie łopatki.

Widownia zatrzęsła się od oklasków. Cyganie- 
wicz kilkakrotnie wychodził, aby dziękować z» 
nsnanle, Lnrich jednak nie chciał cofnąć się a areny 
i gorączkowo wołał, że został pokonany przypad­
kiem Ogłaszający wyniki walk oświadczył wtedy 
publiczności, że Lurlch żąda natychmiastowego 
■ewanżn od Cyganiewlcza. Widownia odpowiedziała 
bnrzliwem „nie" —  Lnrich jednak mimo to nie 
chciał ustąpić, co publiczność przjjęł* krzykiem, 
tąpaniem 1 świtem, Hałas trwał przeszło piętnaście 
minut, Larich nie ustępował i  areny, na której 
stanęła nowa para zapaśników (Jankowski i Plerre 
le Colosse) i rozpoczęła walkę. Po kilku złożeni ch 
jednak zapaśnicy ci cofnęli się, nie mogąc walczyć 
wśród hałasu i ogólnego wzburzenia, zwłaszcza, że 
dały się słyszeć już teraz żądania, aby Cyganle- 
wicz dał natychmiast rewanż Lnrlchowl. Ostate­
cznie Lnricha przemocą cofnięto z areny, a Cyga­
nie wica oświadczył publiczności, że był obowiązany 
tylko do jednej walki z Lurichem, którego pokonał 
wedle ws.eikich prawideł 1 natychmiastowego re- 
wanża mu nie udzieli. Publiczność się uspokoiła i 
nastąpiły zapasy Jankowskiego z Pierre le Colos- 
se m. Jankowski zwyciężył przeciwnika w 26 mi- 
notact

Dziś zgłosił się w redzkeyi naszego dziennika 
p. L n r i c h  w towarzystwie przewodniczącego ko 
mlsyi zapaśniczej p. Pałarińskiego, prowadzącego 
wzlkę, p. Radego, i sekretarza cyrku i z ł o ż y ł
1.000 koron, k t ó r e  w y p ł a c i  p. C y g a n i e w l ­
c z  o w i, Jeśli go p. Cyganiewlcz w nonownej walce 
poi,ona. Walka ta odbędzie się w poniedziałek. —  
Jntro zaś odbędzie się tak zwana „szwajcarska 
walka na pasy" miedzy p. C y g a n l e w i c a e m  a 
p. P a g a c z e w e m  Na ten cel a 1 o ż y ł a  dyrek-  
c y a  c y r k u  r ó w n i e ż  1.000 k o r o n ,  które ma 
otrzymać p. Cvganiewicz, jeżeli w walce tej poło­
ży p Pngacze wa.

Pieniądze te, w łącznej kwocie 2.000 koron, zło­
żone zostały w kasie naszej admmisiracyi za odpo- 
wlednlemi pokwitowaniami.

P. PałaBlńskl, przewodniczący jury zapzśnlczej, 
prosi nas o zaioaczenle, że p Jankowski wzjwl 
p. Bieńkowskiego, aby przybył jeszcze do Krakowa 
I stanął z nim do rozstrzygającej walki. —  Dotąd 
ob«. zapaśnicy nie walczyli z bobą w Krakowie.

Zakopane, 25 stycznia (Kor. „Nowej Reformy").
I =] Zima tegorocana może być zaliciouą do naj- 

plęknłejsaych od lat dziesięciu, Śniegu dosyć tak, 
że mamy wyśmienitą sannę. Słonce u nas wyżej, 
aniżeli w dolinach, grzeje w południe tak, że ter­
mometr wskaLUje 28° C ponad zero. Zjazd z Kró 
lestwa 1 Rosji niebywały. W  tej chwili przebywa 
około 2000 gości, w tej liczbie dużo dzieci. Gdy 
wyjdziezr w południe na ulicę Jagiellońską, Prze- 
cznicę, Mari załkowską —  widaiss setki dzieci 1 osób 
starszych na aankach, aaneczkach, na ski. Z góry 
Antałówki i z Modrzejówki pędzą na aankach w dół 
na łeb I szyję całe gromady zimowych gości. Snort 
zimowy n? ankach rozwinął się tntaj niezw kle 
w ostatnich zimowych miesiącach. Są I tacy, któ- 
ray ciągną sanki aż do Kuźnic, aby następnie stam­
tąd zjechać saaionym pędem do Muzeum i na Kru­
pówki Oprósz tego oodzloń pemo wyoleczi.k do Ko­

ścielisk, do Strążysk, do Wodogrzmotów 1 t. d. Do 
Morskiego Oka jeszcze droga nieutarta 1 po ogro 
mnych zaspach trudno alę dostać, ale w lutym 1 tam 
dotriemy, gdy tylko dzień będziemy mieli dłuzszy. 
Tzk -pędzzją zimę jedni z tych, co tutaj szukają 
odpoczynku lub zdrowia, drudzy nrządaają odczyty, 
zebrania, koncerty i amatorskie przedstawienia.

Między komlsyą klimatyczną a gminą zatarg się 
aaostrzj. Teraz idzie o p o i i c y ę .  Utrzymanie po 
licyi n a l e ż y  do  g mi n y ,  lecz ta połowę kosztów 
chce zrzucić na komisyę kllmatyc-ną Komisja zaś, 
która i tak 20.000 kor. łoży co roku na sprawj 
do jej zakresu właściwie niezależne z uszczerbkiem 
potrzeb sanitarnych —  oświadczyła, że nie da na po­
licję ani groiiza, bo 1) statut na to nie porwała, 
2) budżet wyczerpany.

Sprawa oparła się o Wydział który musi stanąć 
w obronie przepisów statutu komlryl klimatycznej.

W  grndnlu zdarzyło się tutaj kilkanaście wypad­
ków szkarlatyny, ale na 10.000 przebywających tu­
taj ludzi 10 wypadków „zkarlatyny jest tak znika­
jącym wypadkiem, że nikogo właściwie dilwlć, ani 
zastraszać nie powinny. Zresztą choroba zduszona 
przez komisyę w samym aarodzie antka i jest na­
dzieja, i ,  w ciągu 4 tygodni nie pozostanie po niej 
śladu.

Na subotę 27 b- m zapowiedziano wielki wlec 
w sprawie stosunków w zaborze resyjsk i. udbę 
dzle się on o goda. 8 wie^zo-er w *ali hotelu Mor- 
Bkie Oko.

Komlsya klimatyczna wyraził* onegdaj na posie­
dzeniu kon lsarzowl p. M a d u r o w i o z o w i  podzię­
kowanie i uznanie za prt cę, trudy 1 troskliwą go­
spodarkę.

TarilOW. Dnia 25 b. m. odbył się staraniem 
„Eleoteryi" wieczorek celem uczczenia 43 rocznicy 
powstania z roku 1863 Wlecjorek zagaił prezes 
„Eleoteryi" krakowskiej, nawiązując do chwili obe­
cnej, poczem nastąpiły deklamacje I popisy choru. 
Na zakończenie odegrano jednoaktówkę Urbańskie­
go p. t. rNa poddasza".

Dnia 26 b. m. p. Olszewski, poseł do Rady pań­
stwa 1 Filip Włodek, poseł do Sejmn, zwołali wlec 
do Poręby R-idlnej w poDllżu Tarnowa. Przewodni­
czącym wybrano ks Poniersklego i wójta Ludwika 
Tyrkę. Referował « .  Żygnllńskl na temat nowej 
reformy wyborczej. W  dyskusyi zabierali głos: po- 
»eł Olszewski, Tjrka i Saymczsk, poczem wiec o- 
chwallł rezolucję ks. Żygulińskiego, dumagsjącą się 
powszechnego, bezpośredniego, równego i tajnego 
prawa głosowania. Wlec odbył się spokojnie.

BolechÓW, 24 stycznia, (Koresp. „N Retormy"; 
Tutejsza Czytelnia polska im. Adama Mickiewicza 
zerwała stanowczo z dawną apatyą i bezczynnością, 
które były powodem tylu trosk i niepokojów dla 
najpoważniejszego odłamu członków tej instytucyi. 
Jest to jedyne towarzystwo w kresowej mieścinie, 
na którem cięży obowiązek niecenia aueba narodo­
wego 1 przypominania powinności względem ojczyzny. 
W dniu dzisiejszym, dzięki staraniom Czytelni, od- 
Dyło się w kościele parafialnym pamiątkowe nabo 
żeństwo, poświęcone nczczenin rocznicy walki za 
wolność w latach 1863/4. W świątyni, którą ido 
bił piękny katafalk, na którym znów spoczęły em­
blematy naszych zapasów z wrog om, zgromadziła 
się w komplecie cała polska Inteligencja. Znać było 
skupienie i powagę chwili, gdy z piersi wszystkich 
wznosiły się pod stropy dźwięki „ Boże coś Pol skę" 
i „Z  aymem pożarów". Nie zapomniano również o 
ofiarach walki za wolność w Królestwie i zebrano 
na ten cel kwotę 26 kor. 53 h., którą przesłano 
pod adresem redLkcyi „N. Reformy".

Dowiadujemy się równocześnie, że Czytelnia pol­
ska pracuje nad uriądzeiPem obchodi, poś ięconego 
pamięci oojowników ostatniej walki za wolność. 
Na program złożą się produkcje wokalno muzykal­
ne, deklamacye, żywe obrazy, a ponad to odegrają 
amatorzy „Dramat jeauej nocy". Brrdzo byłoby po­
żądane, aby w odczycie, czy też w słowie wstęp- 
uem obchodu, znalazła właściwe miejsce i należyte 
oświetlenie także chwila obecna w Królestwie Pol- 
skiem.

Dnia 28 b. m. odbędzie się wybór prozesa Czy­
telni polskiej. Zet.

Rzeszów. Głośni, swego czasu sprawa tam.arzy 
ule zeszła dotychczas z porządku dziennego rądu. 
Oszustwo pod zarzutem ktorego stanęło w ubiegłym 
roku przed trybunałem rzeszowskim trzydziestu kil­
ka robotników i dozorców przedsiębiorstwa budowy 
tam na Sanie, polegała na t«m, że faszyny dostar 
czone rządowi, nwożono nocą na inne miejsca i do­
starczano te szme faszyny po raz wtóry. Od za­
rzutu tego uwolniono wszystkich oszarżonycb, na­
tomiast skazano kilka z nich za fałszywe zeznania. 
Wyrok ten zatwierdził trybunał kasacyjny. Prze­
ciw kilku oskarżonym nie przeprowadzono naówczau 
rozprawy z powodu ich pobytu za granicą. Jeden 
z nich. Jan Tutok, stanął właśnie dzisiaj przed 
sądem pod zarzutem krzywoprzysięstwa Mianowicie 
w tokn dochodzeń przeciw przedsiębiorcy budowy 
tam, Racbmlelowl Kanarkowi, Tutok zeznał, że o 
żadnych nadużyciach nie wie, przesłuchany powtór­
nie, cofną] powyższa zeznania i przyznał, ze z po­
lecenia dozorcy uwoiił dostawione faszyny nocną 
porą na inne miejsca. Rozprawie przewodniczył 
radca p. Werner. Oskarżony przybył bez obrońcy 
Psychologicznie ciekawem, a pobudzającem do po­
ważnej refliksyl było zachowanie się oskarżonego 
w toku rosprawy. Oświadczył z góry, że karę przyj­
muje, a prosi jedynie o zezwolenie na odcierpienie 
kary w areszcie tarnobrzeskim.

Sprawa ta napozór codzienna 1 mzło interesująca 
jest de facto sensacją primi generis, albowiem za 
plecyms oskarżonych kryją się wpływowi a Kroclo 
wi przedsiębiorcy. O ile nas słuchy dochodzą, pro- 
kuratorya postanowiła ponownie zaopiekować się 
tą sprawą.

Rada powiatowa uchwaliła na ostatniem posie­
dzeniu protest przeciw przeniesieniu paralelek po1 
sklch z Cieszyna do Ustronia.

Z Borysławia piszą nzm: Wydział tutejszego 
Tow gimnastycznego Sokół z uwagi na panujące 
stosnnki w Królestwie Poldkiem uchwalił w bieżą­
cym karnawale nie urządzać zabaw tanecznych. 
Podczas urządzenia opłatza złozono 120 koron, któ­
re zostały odesłane do Związku polskich Tow. gi­
mnastycznych Sokół dla głodnych w Warszawie.

Z Dukli piszą nrnr Wyaział tutejszego Sokoła 
na posiedzeniu 22 b. m. uchwalił nie urządzać ża­
dnych zabaw tanecznych w bieżącym karnawale z 
powodu smutnych wypadków, rozgrywających się 
w Królestwie Poiskiem.

Z PrzeW0r8ka piszą nam; Staraniem Sokoła od­
był się tu uroczysty obchód rocznicy oblężenia i 
bohaterskiej obrony Częstochowy. Nabożeństwo ce­
lebrował ks. kan. Komorowski, kazanie wypowie' 
dział ks. Momldłowski i  'Przemyśla. Po południr 
odbył się w Sokole obchod, na którym między in­
nymi wójt ze Swiętonlowej, p. Misięga, wypowie­
dział ze zrozumieniem wiersz p. t. „W  chwalebną 
rocznicę". Uroczystość zakończyła się przedstawie­
niem sztuki „Obrona Częstochowy*

Jarosław Nowe czasopismo zacznie wychodzić 
w Jarosławiu pod nazwą „Goniec Jarosławski . 
Podpisywać będzie dr Kazimierz Hubert, kandydat 
adwokatury Mimo że Jarosiaw liczy przeszło 20 
tysięcy ludnuścl, żadne z pism dotąd wydawanych 
otrzymać się nie zdołało Być może, że żywot no­
wego tygodnika będzie dłuższy. W  komitecie re­
dakcyjnym grupują się ludzie zajmujący się sokol­
stwem, szkol „ ludową I przemysłem krajowym.

Odosobniony wypadek tyfusu plamiatogo 1 zana- 
lenia mózgowo-rdzeniowego wydarzył się u nas. 
OstatnlL słabość cktzała się u dziecka w pobliskiej 
wsi Chorych przewieziono do szpitala i zarządzo­
no wszelkie środki zapobiegające rozszerzeniu się.

Skład wędlin z koniny założyła firma Babaczek, 
ta Bama, która wprowadziła mięso końsaie na targ 
lwowski.

Od tygodnia bi.wl radca szkolny p. Kswecki na 
wizytacyi szkół ludowych I wydziałowych miej­
skich.

Sąd tutejszy zamyśla na wzór krbjow innych 
wprowadzić w powiecie 1 w mieście Jarosławia 
opiekuńcze rady nad sierotami i wystosował do 
wszystkich urzędów gminnych 1 parafialnych ode­
zwy z przedstawieniem dobrodziejstwa następstw 
takiej obywatelskiej instytucyi.

Generał komenderający % Przemyśla, p. Plno, 
przybył niesDodziznie 26 b. ■., zaalarmował pnłk 
90, który rychło stawił się w pogotowiu bojowem 
na placu zboru i zyskał pochwały za sprawność i 
Bzybkość pogotowi*.

Ze świata.
Z Warszawy.
—  W  domu przy ulicy Wawelskiej 1. 2 ranio­

no ciężko strzałem rewolwerowym, w piersi skiero 
wanym, rewirowego J. Karpowicza, który przyszedł 
aresztować podejrzanych dwóch rzezimieszków.

—  Śledztwo w sprawie katastrofy na placu Ban 
kowym, przeprowadzone pries naczelnika straży 
podDułkownika Sudrawsk ego, wykazało, iż przyczy­
ną wy bucht b ’ło nagromadzenie ię gs.u skutkiem 
wadliwrści „regulatora" w składzie Szweaego.

— Adwokat petersburski, p. Franciszek Olszew­
ski, D. redaktor „Kuryera Warszawskiego", are­
sztowany anla 12 bm. w Sońsku, został wczoraj 
uwolniony z więzienia w Płocku, pod warunkiem 
natychmiastowego opuszczenia Królestwa 1 dziś wy- 
jech ł do Petersburga.

—  Wczoraj wieczorem patrol wojskowy pablł 
kulbaml p o l i c j a n t a  (!) cyrkułu zamkowego, 
Szczepana Gry„iyna, który wracał do domu w prze­
braniu cywilnem. Policjanta c i ę ż k o  r a n n e g o  
odwieziono dc szpitala wujskowego.

—  Redaktor „Kuryera Porannego", Feliks Fry­
zę", »k; ,.auy został wskutek skargi właściciela ho­
teli Sayny, p Foka, za notatkę o zachwianiu się 
interesów p. Foka, na 2 miesiące w ezienia.

Rjch wyborczy w Królestwie, z  P ł o c k a  do­
noszą, że na wyborców z tamtejszego powiatu sta 
wiają kandydatury: Ignacego G r a b o w s k i e g o ,  
adw. przys. Ś w i ę c i c k i e g o ,  dra M a c l e s z ę 
i kupca A l t b e r g a .  Jako posłów z gub płockiej 
wymieniają St. C h e ł c h o w s k i e g o  i Michała 
B o j a n o w s k i e g o .

W  Ł o m ż y  kandydarami n- wyborców są: adw. 
przys. Aleksander C h r y s t o w s k i  i adw. przys. 
T F i l o c h o w s k i .

W  P i o t r k o w i e  największe szanse na wybor­
ców mają adw. przys. B a b i c k I, ks, rektor B r y- 
IIk,  oraz adwokaci przysięgli; K l e i n ,  K o n o p a ­
cki ,  L e w y  i Ko  w l e k i  Z Uczbj 14 wybsrców, 
przypadających na powiat piotrkowski, 6 wybierać 
oędzle miasto, 7 ziemianie i 2 włościanie.

Uśmiechy losil. Strasznie banalne wyrazy, które 
jednakże bywają czasami wcale wymcwneml, poiia- 
dają treść, dzięki rozmaitym okolicznościom. Takie 
uśmiechy losu bywają czasom ironiczne, czasem peł­
ne jowialności łaskawej. Otu dwa przykłady. W  Pe­
tersburga podczas losozania rosyjszlcn obligów pre­
miowych główna wygrana w sumie 200.000 rubli 
padła na oblig, będący w posiadania Inżyniera Ale­
ksandra Sokołowlcza, jednego z przywódców ruchu 
rewolucyjnego w Rosyi. Sokołowicz obecnie znajduje 
sie w twierdzy Petropawłowrslej, dokąd tei Bank 
państwowy wvsł*ł do niego zawiadomienie o wy­
granej. Rząd podobno ma zamiar położyć łapę swo­
ją na tej wygranej i skonfiskować ją. Prawdziwie 
natomiast uśmiechnął się los artystom tca*rn „des 
Gaieries" w Brukseli. Artyści owi nabyli do spółki 
60 losó.y tomboli leodyjsklej, a dyrekeya dołożyła 
ze swojej strony 20 losów. Na jeden z tych losów 
padia wygrana w kwocie 200.000 fnnków. W y­
graną mają się podzielić zrtyści i chórzyści, tudzież 
kilka osób z obsługi technicznej

Monety „Republiki totewskiej“. Według donie­
sienia , Ryżssicgo Wiestnlka" rewolucyoniści łotew­
scy wybiji.ll złote monety na w;ór złotych dziesię­
ciorublówek, umieszczając na nich portrety przy­
wódców. Numizmatycy zajęli się namiętnie temi 
monetami i do Petersburga zwrócili s’a już londyn 
scy handlarze z telegrzficzuem wezwaniem, ażeby 
monety owe zbleiano W Petersburgi nie ma tycb 
monet, które atoli mają oblegać w R, dze. 

Pierwszy pociąg przez Simplon. w  czwar^et
o godz 8 m. 46 rauo opuścił pierwszy t urmalny 
pocląe osobowy staeyę Brleg od strony północnej 
tnneln Slmpiońsklego i priejocbawf”  pi zez tunel, 
stanął o godz. 9 na południowej stasyi Iselle. Okrzy­
kami przyjęła publiczność w Iselle ten pociąg, któ­
ry składał sle z lokomotywy i 4 W*gnnów. Jaada 
przez tunel odbyła się bei wypadku.

Balonem przez Pirenee. Hłsznańskl aeronanta 
Duro wzniósł się w powietrze we francuskiej miej­
scowości Pan i balonem dostał się na drugą stronę 
Pireneów. Wzlot nastąpił w poniedziałek po połu­
dniu, a we wtorek rano wylądował Duro w Gwa- 
dlksle, w prowlncyi Andaluzji.

Znowu Wdtastrofa na m czu Amerykański pa 
rowlec „Valenci*.“ , który krąży pomiędzy San Fran­
cisco a Poget Sound, osiadł na mieliźnie koło przy­
lądka Beale, doznawszy znacznych OBikodzeń. Uto­
nęło 50 osób, reszta znajduje się na pokładzie w 
nlebezpieczuem położeniu. Z Wiktoryi wysłano o- 
iręty na pcmoc.

Nowi akademicy francuscy. Skntkiem śmierci 
historyka księcia Aumale i poety Józefa Heredłl 
zawakowały w Akademii dwa miejsca „nieśmiertel 
nych", o które, jak zwykle, nblegall się wszelkie- 
mi środkami rozmaici kandydaci Akademicy wy­
brali wreszcie Ribota i Barićsa. wywoławszy, zno­
wu jzk iwy kle, złośliwe uwagi z tego powoau. Ri- 
bot, deputowany 1 były minister, znany jest wle- 
eej jako polityk, niż jako pisarz, chociaż niektóre 
jego dzieła, jak biografia lorda Ersklna, zwróciły 
na siebie uwagę Barrós, jeden a literatów, aajmu- 
jących się polityką, wyrobił sobie imię s"bte'nym 
utworem „Ogród Bereriki", saś powieść rLes dóra- 
cinós", opisująca losy kiiku młodych ladsi. którzy 
zostali z Lotaryngii rancenl na brak paryski, zy- 
akała mu wielką popularność.

Ubezpieczenie robotników we Frencyl Spra­
wa ta ciągnie się od dłuższego czasu, chociaż so­
cjaliści od dawna domagają «lę jej sałatwienla. 
Jak się zdaje, obecnie parlament francuski przy- 
itąpił do niej ze stanowczym zamiarem załatwienia 
jej. Izbs deputowanych obraaowaia wczoraj w dal­
szym ciągu nad ustawą o ubezpieczeniu robotni­
ków na starość i przyjęła postanowienie, że zagra 
nieśni robotnicy i służba, zapisani do regostru, pod 
pewnemf warunkami podlegają tym samym przepi­
som, co robotnicy francuscy. Przyjęto postanowienie, 
że prawo do poboru emerytury aaczyna się od 55 
względnie 60 roku życlz.

Mianowania I przeniesienia. „Wiener Ztg' cgl*st*: Kie­
rownik ministerstwa sprawiedliwości zamianował djnn- 
kts Bodowego w Podgórzu dra Zygmunta Tałas ewicza 
sędaią pow w Knści >nku.

Galluyjrka dyrekeya noczt 1 telegrafów przeniosła a»y- 
steDta pocztowego Józef* Ossotsziego z Gródka Jagiel­
lońskiego do Gorlio a asystenta | ncztowego Seweryna 
Wardowskiego z Dąbrowy do Gródka Jagiellonskugc

Mianowanie w dyrekcji policyi. P. Kamil G e b h a r d t  
Tni-no*any został praktykantem konceptowym w kra­
kowskiej dyrekcji policyi i złożył dzisiaj urzędową przy-
s-ęgs-

MiizyKR kościelna. W  niedzielę 28 b. m. o godzinie ló  
przed poiauciem odśpiewa kółko śpiewackie tutejszej 
ayrekeyi kolejowej kolędy podczas s lm j w kościele i w 
FloryLta na Kiep »rzu.

Ik Związku aasolwentów szkół przemysłowych 'Bisku­
pi* 12) odDędzie się w niedzielę 2« b. m. ogólno zebra­
nie w sprawie zaprotestowania przeciw wyłączeniu ab­
solwentów szkół przemysłowych 'te „luźny autonomicznej,

Stow Związek kobiet tiynek 13). V  iine zgromadzę 
nie odbędzie się w niedzielę 28 D. m. o godz. 8 po po­
łudnia.

Z „Eleuteryl" Zwyczajne walne zgromadzenie odbę­
dzie się w lokalu Towarzystwa (Jagielloński, 5, I p j w 
niedzielę 26 t m. o g dz 7 wieczór. Porządek Jzier ny: 
Sprawozdanie kaBowe, sprawozdanie sekretarza; wybór 
nowego zarządu, wnioski i interpelacje.

Składki. Na zakl d p. Źuro./sziej złożyły uczennice 
I aiasy szkoły wydziałowej im Mickiewicza w azieó 
imienin giupodyni klasy 2 K. 60 h.

Składki. Na głodnych W ^ izl wian złozył T. Tjtporski 
9 B-

Ni wystawie kucharskiej w Wiedniu zostali odznaczeni 
medalami arehmemi delegaci krakowskiego Sto w kucha­
rzy | p.: Winnenty Orda, Jan Kurcz, W -joiech Bisz i Fi 
'ip Besałek, samu zaś btowarzyszenie otrzymało dyplom 
honorowy

Zgubiono na wczorajszym koncercie p F edmanna w 
8o olea zarękawek 'u tn a i y i batystową haftowaną 

chustbczkę. Za ndowoduieniem własności odebrać zgubę 
rnuine a dra Stahra (Kolejowa 7) od godziny 2 do 4 po 
południu

Uniwersytet ludowy Im, A Mickiewicza.
(W  Muzi um teohniczno-przejiyslowem.)

V  nicdzLlę: Dr Zygmunt Marek: „Strejk, jegc zna­
czenie ekonomiezre i polityczne*.

P^je^oar teatru miejskiego
W  niedzielę pr poł, „B jtieem polskie"; wlecz „W ie­

czór trzech króli*.
I  kalendarz#, W  niedzielę 2R- stycznia: Walsreg i 

Juliana bD.; w poniedziałek Ł& styozniL- Franoiizka Sb- 
lezegc i Sabiniana; we wtorek 29 styczni*. Martyny i 
Hiacynty pp mm.

Wscb-. słońca 2 styoznia o godzinie 7 min 21, a»- 
chód o godz. * m 24; długofó dnia godt;ii 9 rs, 08.

Z krakowskiegr oD8erwi’ or,uag. Dn, tycznia tei- 
mcmeti doszedł od — 7p9 do -  1-1 O.; — barometr 
podnosił się.

Dnia a-7’ stycznia o godzinie 7 ram si‘ u barometr* 
?4 t4  mm. termometru — 4 0 C.i wiatr zachodni.

Przepowiedni! dl* Galloyi zaorodnlaj nr 27 stycznia: 
zachmurzenie zmienne, temperatura blisko 0, F1 tjica- 
mi śnieg

U  G a b p y « l a k c t  ( K w a k ó w )
kupnie, sprzedaje i najmuje — fortepiany, pia­
nina. narmonie i p ła n o le  — krajowe i 'wtęta 
aicż.ne — nowe i prs*grs»e — ra g(itów&l 
spłaty — br>? yjflicakl

Nowy utwór Hauptnranna.
W  Berlinie wre buine życie teatralne Traeba 

to prsysnać sztywnej stolicy Prus, * tym, którzy- 
by się dziwili, że scen*, spleciona nleroielwalnle 
i  realnemi warunkami otoczenia, mogła w Berlinie 
wznieść się ponzd te warunki priypossJnaiay ku­
piecki Hamburg, który przed wiekiem posiadał swoją 
teatralną Indywidualność, wcale nie kupiecką. I tak 
Berlin ma dzisiaj Bwoją dramaturgię Tam zwra­
cają swoje ; Jzy akiorowie 1 autorowle niemieccy, 
stamtąd przychodzą wiadomości o premierach, ma­
jących wartość literacką

Przyszła now* wiadomość o sensacyjnej premie­
rze pod tytułem „U ni Plppa tanzt". Jest to czte* 
roaktofa „baśń huty srkła", napisana przez Ger- 
narta H a u p t m v n n a ,  syimoliczny utwór, osnuty 
na tle brutalnie rei meg życia. Gdzie jest symbol 
pyta się każdy, co autor chciał za jego pomocą po­
wiedzieć. Oddajmy głus samemu Hauptmannowl

„W  górach mojej ojczyzny śląskiej — opowiada 
Hauptmann —  żyje legenda o Wenecyanach, któ­
rzy przybyli do Siąska I tntsj onnizill drzemiące 
w łonie ziemi piękności 1 skarby Myślami, w owej 
legendzie tkwfąeeml, zajmowałem się od dawna. 
Wspaniałość Wenecji i sztuka na szkle z Murano 
zjednoczyły się w wyobraźni mej z ojczystemi gó- 
eami moleml 1 sztukami, a m ter sposób powstała 
z miłości do ojczyzny śląska baśń o hucie szkła. 
Myśl, wszystko to, co z baśni 1 rzeczywistości 
ksit&łtowąło się we mnie, takieia życiem w duszy 
mej żyło, że ukończony prawie utwór „piękne dzie­
wice z Bischofsbergu" odłożyłem na Dok i zaora­
łem się do „oasni o hucie szkła", którą w paździer­
niku 1 listopadzie ubiegłego roku napisałem w Ber­
linie.

„Na podstawie licznych wypadków chciałem w 
formie baśni zmysłowo piękny świat W e n e c ji po­
łączyć z poważnym, surowym światem moich gór 
ojczystych; chciałem symbol piękności w jegc potę­
dze i znlkomości umieścić w ognisku rzeczy, a że 
dla mnie ten symDol w cielił się w błyszczące, sub­
telnie mienią :e się, kruche szkło, że stworzyłem tę 
baśń o hncle s*kła, to jest właśnie skutkii m wra 
żeń. odebranych od mojego zagonn, na którym się 
urodziłem, żyłem 1 parałem.

„Główna osoba nazywa się PipP*; wimowoli my­
ślałem przytem o Pepicie, najsłynn ejneej s wszyst­
kich tanecznic; ojciec jej nazy wa się Tagliazonl, 
podobieństwo ■ nazwiskiem I aglloml jest przypad­
kowe, gdyż przedtem nic nie wieaziałem o tym 
choreografie, Utwór mój pomimo Lzat oai n! zajmu­
je się dramatyeznemi wypadkami, które można od­
łączyć od wszelkiej lymbollstykl i odłączyć należy. 
Plppa jest córką włoskiego technika na szkle, roz­
pustnika, którego kochać nie może chociaż jest jej 
ojcem. Z Murano, siedziby najszlachetniejszej sztu­
ki na szkle, zostali oboje zapędzeni na szorstką 
północ, t młoda, wdzięczna, piękna istota czaruje 
wszystkich, którzy się do niej przybliżą. Dyrektor 
buty szkła, Bypiący pieniądzmi. dobija się o jej ła 
ski —  stary, obog1 olbrzym H ihn chce ją do sie­
bie przykuć; wędrowny czeladnik Michał Hellriegel 
został przez nią oczarowany i serce jej zyskuje, 
gdy ojciec Pippy, grająey fałszywie, został zabity 
przei oszukanych, a siary Hnhn siłą porwał ją do
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swej opuszczonej huty. Oswobodź 1 ją  Michał, ura­
tował od przemocy olbrzyma Hubna i ucieka i  nią 
pośród wichru i śnieżycy w  góry Oboje przybyw a­
ją  do ch jty , w której Wanty łagodny, mądry sta­
rzec gospodaruje —  i oto ów  starzec wysnbtelnlo- 
ny, który zerwał a czarem życJa. ulega urokowi 
Pippy. W tem przybyw a Huhn, gniecie, zabija deli­
katną Pippę sw oją brutalną siłą, a biedny Michał, 
oślepły z bolu, w idzi w  swej wyobraźni na śnie­
żnych pustkowiach gór Śląskich złote pałace i szma­
ragdowe piękności W anecyi, do które} nieświado­
mie tęsknił.

„O to treśó, którą ■ baśni wyłnskać trzeba, a 
w tedy się pozna, że totaj aająłem się prawdziwie 
scenicznym tematem pod postacią lśniącej baśni, 
przea którą płyną obrazy 1 postacie, niepochwytne 
dia zimnego roanma, a w której uia mnie roz­
brzmiewa muzyka, nie dająca się zdefiniować, —  
Goethe powiada: „W ie ln  rzeczy nie można zrozu­
mieć —  Żyjcie tylko, a wszystko przyjdzie". Może 
zrcznmlznem zostanie kiedyś, co chciałem powie­
dzieć moją oaśnią o bucie Lzkła; jest ona jak 
okręt, w którego głębię najlepiej można zajrzeć, 
stojąc spokojnie nz pokładzie, skąd również najwy­
raźniej widać maszty 1 flagi.

„ W  nas wszystkich ży je coś, do czego tęskni du­
sza nasra; wszyscy dążymy do czegoś, co przed 
Uaidl w pięknych barwach i wdzięcznych ruchach 
się unosi. T o  coś to właśnie Pippa. To ona pięk  
ność młoda, za którą w szyscy ją  w  pogoni, co nie 
stracili supełuie fantszyl. Dyrektor huty marzy
0 Tycyanle, który 'ua być podobny do jego stryja, 
leśniczego; stary Huhn jest siłą pierwotną, wielaiH 
sztnkmistriem, brutalnym chłodem o brutalnych po 
pędach do nżycit piękua, starym korybantum —  tak 
go naumyślnie nazywam; a w re.zcle  młody cielą- 
in lk  Micnał H ellrlegel jeBt symbolem tego, co żyje 
w niemieckiej psyche Indowej. T o  młodzieniec pe­
łen naiwności i prostego humoru, pełen nadziel 1 tę­
sknoty, młoaiiem ec, który ■ humorom przyjmuje 
sw ój los tragicsny, ale nie traci swych złudzeń
1 dalej w nich żyje. Brutalna siła jak to często 
bywa w życiu, zw ycięża 1 w mojej b«sni delikatną 
piękność i jakby w sugges^yl Pippa nstępuje olbrzy­
mowi Hun nowi 1 tańczy, tańczy, zż wreszcie uj ada 
z ł .  mana i ginie. Ileż tysięcy młodych, pięknych 
dziewcząt w rzeczywistości sprof.now ane} pożądane 
są i nlszcsone przez korybantów starych? A le Mi- 
cuał ży je  —  on tak jest bliskim narodowi naszemu, 
on dalej będzie dążyć do Ideału A  piękność, zmu­
szona ja z  Pippa tłumowi się oddać i przed nim 
tańczyć, padnie i  ręki tłumu jak Pippa z ręki o l­
brzyma Hahna. Zaś W anu, żyjący samotnie w g>- 
racn dia nauki, mędrsec, znający głębiny ziemi 
i  głębiny człowiakm, on ma również jeszcze uczucie 
radosne na widok młudości 1 piękności, on przyj­
muje Pippę pod swoją opiekę, ale je j nie może 
ochronić przed silą pierwotną, na której rozkass 
pltjknrrć na śmierć zatańczyć się musi..."

Mówiąc wreszcie o tych wszystkich myślach, któ­
re się w ausiy  jego roiły, gdy pisał ten utwór, 
Hauptmann kończy komentzrz do swego dzieła sło­
wami: „M yślałem o poślubieniu geniuszu niemiec­
kiego w postaci Michała z Ideałem południowej pięk­
ności w postaci P ip p y " .

Sztukę, która po]awlła się po raz pierw izy w Ber­
linie na scenie teatru Lessinga, przyjęła publiczność 
przychylnie, Jak niektórzy recenzenci zaznaczają, 
nie tyle ae względu na utwór, jak na jego antora. 
Odaywały się częste oklaski, nie brakowało atoli 
protestów. 'Wrażenie musiało być jednakże dodatnie, 
gdyż dyrekcya zapowiedziała szereg dalszych prre«- 
stawien tej sstnkł.

M u l a  M m ,  literackie i a r p y c z ip .
—  Koncert p. Frledmanna I „Harmonii" na 

dochód związku pomocy narodowej zgromadził bar­
dzo liczną publiczność w sali Sokoła. P. Frledmanc, 
w ybornie usposobiony, odegrał przy akompaniamen­
cie „H arm onii" „K oncert op. 2 3 “ Czajkowskiego, 
a właściwem l sobie sacJęciem i brawnrą, dodzjąc 
nad program wiasny „W a lc " ,  tudzież transsrypeyę 
znanego walca Straussuwskiego „Nad modrym Da- 
n a je n " . Kompozyeyę tę, najeżoną olbraymieml tru­
dnościami techmczneml, aagrr t z  prawdziwem ml 
atrzowstwem w przeprowadzeniu powiewnych ozdób 
tecunłcznych, otalających jakby brabancką koronką 
motywa pięknego ntworn Scrarssowskirgo Artystę 
przyjmowało 1 nagradzało sympatycznie dlań uspo­
sobione audytorynm bardzo gorąro. W spółudtiał or­
kiestry „H .rm on ii" nie igranlozał się do pięknie 
i % poiotem wykon m ego akompaniamentu p. F ried­
manowi. „H arm onia“ rozpoczęła koncert Uwerturą 
do opery „E ryanthe", a zakończyła „3ym fonią 
a m oll", ta. szkocką Mendelssohna —  W ystęp tego 
sympatycznego towarzystwa dał dowód, iż systema­
tyczna praca nad udoskonaleniem wydaje coraz p ię­
kniejsze artystyczne rezultaty. W ykonanie symfonii 
M enielssonua miało cechy m etylko popruwności, 
lecz także i piętno wyoitnie artystyczne w konse­
kwentne™ 1 cblowem przeprowŁdzeniu zmian ry ­
tm icznych 1 dynamicznych. Na szczególną wsmlnnkę 
zasługuje kwartet smyczkowy z koncertmistrzem 
■wyst p. Giebułtowskim nz czele. P . Górskiemu, 
który dyrygował swą kapelą, należą się żvwe sło­
wa uznania. S. Bursa.

Dział ekonomiczny.
X  Przyjmowanie przesyłek. Ponieważ trudno­

ści w przowozie towarów spowodowane przepełnie­
niem dworca kolei północnej ces. Ferdynanda w My­
słowicach usunięto, przyjm uje się na koieiach pań­
stwowych przesyłki towarowe przeznaczone dla My­
słowic i poza M ysłowice nadal ee i ograniczenia.

x  Wstrzymanie rucnu pociągów. Z powoda 
zamieci śnieżnych wstrzymano dnia 23 b. « .  aż do 
odwołania ogólny ruch pociągów na kofomyjskich 
kolejach lokalnych, oraz na kolei lokalnej Berki 
Wielkie— Grzymałów.

t al«iskis| centralnej .arasn. .y aa bydle w Krakewlr.
Kraków, 90'1 ’ SOS r. Nt diisiejisy »rg spędzono: a) 
bydła rogatego rosłego 442 sztuk, b) jałownika l o l  iztn l, 
o) oieląt i o sztuk d/ owioo i kć» — sztuk, e) niero­
gacizny 176 sztuk * tz. o 924 sztuk

Woły ■ pa., zj płacono pc — do — kor., woły opa 
jowe po 79 do 80 kor., po 68 do 14 kor., bu
u je  po 76 da 80 kor., cielęta po 80 do 102 kor za je- 
de i cetsiar oiotryuzny iywej wagi cielęta na sitnkl po 
82 do 84 kor., nierogacizny tnozną po 1‘.0 do 107 kor. 
za jeden ceiuar metr. iywej wagi, nierogacltnę tnomą 
po 139 c 1«6 kor. za jeden cetnar metr. rieżnej wag).

pł —isn > dla miejsouwej konsnmoyl bydła rogatego, 
oieiąt 1 nierogacizny 839 sztuk, na eksport 1 sa roga­
tki do gm‘a ąs ednioh uydło rogatego 88 sztok, nie- 
rogaoiany 27 utuk , pozostało do drugiego targu — 
sztuk

Oeny powyższe obllozono ces oołaty akoyzowej.
2. targbw iu«żewyob. Kraków, !sfl stycznia, 1 łaouno aa 

100 kig. netto: Pszenica biała od do 17-2ó. Psze­
nica -lo. woni i żółta od 16’i O do 17 10. fBtonica wę- 
g i-sk a  id — do — . Zyto krajowe od 12 80 do 
14 30 Zyto węg. nowe ud — *— do — . Jęoamleu na

krupy od 13-20 do 13 60. Jęczmień browarny od 14‘20 
lo 15'— . Tęcsmień na paszę od — ' — do —»— . Owies 
( opłatą akc/zcwą od 14*70 do 15-31. Proso od 1» 20 do 
14 80 Tatarka od 14-40 do 14 80. Kukurydza od 13’80 
lo  i6  8?. 9reoh od 18’50 do 25-80 Fasola od 27"- do 
46-— . Wyka od 18-— do 19 —. Rzepak zimowy od 28- — 
lo  28 50. Koniczyna nasienna czerwona od 91"— do 
120'—. Keniozyna nasienna biała ICO-— do 120 —. Ty­
motka od —•— do — ■— . Esparsetti on 26-— do 27-— . 
Soesewioa od 60 — do 80-—. Słoma od 3 80 do 4 40 
Siano od 4’— do 5*40. Konioayua pantewna od 6‘— dc 
7 40. Ziemniaki od fi"40 do 3 JO Jagły od 28 — do 
32*—. Jaja aa k.opę od 3'20 do 4 20. Masła za 1 klg. ofl 
2 '— do 9 30. Masła z» garniec od 71— do 8‘ —. Spirytus 
na 9F°/a Trali sa sa hektolitr o," —*— do 200-— . Oko­
wita na 75°/« Tralesa od —‘— do 161-—

Badapsszt, 27 stycznia. Pszenłoa na październik 
lo  —•— , pnenioa na kwiecień 1906 17 08 do 1710; 
tyto na październik — *— do — , iyto na kwleoleń 

>06 10-84 do 16 86; owies na październik —•— do 
— — ; owiffl sa kwieci m 1900 13 94 do 13 96; knkur, 
dra na sierpień — — do —•— , kuknrydzn na wrzosien 
14 96 do 14 98; kukurydza na maj lf:06 13 96 do 1818, 
rzepak na sierpień 27 80 da 98 —

Óf*'ty mierz», ebęó kupna słaba, csposobienle spok.; 
pogoda niejednostajna.

Kronika lwowska.
L w ó w ,  27 stycznia. 

Reforma ordynacyl wyborczej do Rady m 
Lwowa. Na ontgdajssem  DObiedzenlu dokoiano w y­
boru kom isji, złożonej i  26 członków, która się za 
jąć ma sprawą reformy ordynacyl w yborczej do 
Rady miasta.

Do więzienia sądu karnego we Lw ow ie spro- 
wadsono we czwartek i  Rawy ruskiej p. Natana 
Korkesa, .łn ch acia  praw ze Lwowa, członka p a rt/i 
socyaino demokratycznej. P. K orkts w yjechał do 
Rawy rnskiej na wlec w sprawie reformy wybor­
czej, zwołany tam na 10 b. » . ,  i na wiecu tym 
przemawiał. Za przemówienie to stsrosta skazał 
Korkesa w drodse administracyjne] na 8  dni ".re­
szta, a nadto srobił doniesienie do proknratoryi. 
Po odsiedzenia kary aresztu odesłano p. Korkesa 
do Lwowa,, a tu zatrzymano go w więzieniu z oba­
wy „powtórzenia c iyn n " i ncieczki.

w i ę z i o n y c h .  Uzbrojeni artylerzyści zajęli 
bateryę. Komendant generał Seliwanow ndał się 
uo bateryi. Zrewoltowani żołnierze dali ognia 
I zranili komendanta ciężko w szyję I pierś
Do Władywostokn wysłano s z e ś ć  s o t n i  ko 
ż a k ó w  z karabinami maszyn iwemi. Generał 
M i s z c z e n k o  zoitał zamianowany komendan 
tem.

Armia mandżurska.
Londyn. Petersburski korespondent „Dany 

Mail" donosi, że wracająca z Mandżuryi arnra 
znajduje się w zupełnym rozstroju. Utworzyły 
się wśród niej dwa obozy: monarcnlczny I re- 
puDllKadekl, która zwalczają się nawzajem 
z wieką zaciętością-

Niedziela 28 Styczni" 1906-

Rewolucya w Rosyi.
Także co do powstania w infantach istnieje 

wielka sprzecz iosć pomiędzy urzędowemi a pry- 
watnemi doniesieniami. Podczas gdy pierwsze 
starają się wzbudzić mniemanie, jakoby rząd 
już tam był panem sytuacyi, — dowiadujemy 
się z drugich, iż o rychłem stłumieniu powsta­
nia ani mowy być nie może, że rewolucya wy­
bucha na nowo, skoro tylko wojsko opuści na 
pozór „uspokojoną" okolicę.

Jeśli sprawdzi się doniesienie korespondenta 
„Daily Mail", rząd rosyjski zarządzi m o r s k ą  
b l o k a d ę  w ł a s n y c h  w y b r z e ż y .  Będzie 
to widok niebywały I Pytanie tylko, czy czarno­
morska flota będzie tę blokadę wykonywała 
tak snmiennie, jak tego życzą sobie w Peters­
b u r g u ?

(Telegramy „N Reformy" z 27 styczniu.) 
Zabity na ulicy.

Berlin. Z W a r s z a w y  donoszą. Literat nie­
miecki Henryk Y o l t z m a n n ,  piszący pud pseu 
donimem Sema-hoi, zabity tu został przez ko 
zaiców na ulicy Voltzmarn skazany został nie­
dawno w Borlinie przez sąd pruski na dłuższą 
karę W ięzienną za przestępstwo prasowe > uciekł 
przed więzieniem do Warszawy, gdzie teiaz zgi­
nął w tak tragiczny sposób.

*  *  *

Żądania kozaków.
Petersburg. „Mołwa" zamieszcza odezwę ka­

zańskiego pułku kozaków, wystosowaną do 
wszystkich obywateli rosyjskich, a zawierającą 
następujące żądania: Zrównania kozaków pod 
w/ględiin praw politycznych z wszystkimi oby­
watelami państwa, natychmiastowe zwołanie 
Dumy, u w o l n i e n i e  w s z y s t k i c h  k o z e -  
ków,  ny l ę z i o n y c h  za p r z e s t ę p s t w a  
p o l i t y c z n e  i b unt y .

Rewolucya w Inflantach.
Ryga, Wczoraj w zamku Lehmburg stracono 

5 powstańców łotewskich. Czterech z nich o- 
kazywało skruchę, piąty szedł na śmierć z o- 
krzykiem hur r a !  W pobliżu Rygi wojsko s pa ­
l i ł o  j e d n ę  z a g r o d ę  c h ł o p s k ą ,  w jednej 
z dalszych wsi 2 zagrudy. O r y c h ł e m  s t ł u ­
m i e n i u  p o w s t a n i a  ani mowy być nie mo­
że. W okolicy miasta Windawy z a r a z  p o o -  
d e j ś c i n  w o j s k a  powstanie wybuchła na. 
nowo.

Rypa (Pet. Ag. teł.) Ubiegłej nocy wykryto 
m a g a z y n  br oni ,  n a l e ż ą c y  do o r g a n i ­
z a c j i  b o j o w e j .  Zabrano wiele broni i re­
wolwerów, oraz 30.00u łaaunków.

Tłumienie pnwstama
Berlin. Gubernator Kurlandyi wstrzymał wy- 

aane przedtem poleceni, aby domy wszystkich 
powstańców palić Gubernator jest na tyle ła­
skawym, że puleca domy powstańców „tylko" 
konfiskować na rzecz państwa.

Ryga. Około 2000 chłopów łotewskich przy­
było przed paiac gubernatora i oświadczyło, że 
jako rewolucyomsii d z i a ł a l i  w z a ś l e p i e ­
niu.

Ruchy chłopskie.
Bukareszt. W miejscowości Kamran rzezie 

są na porządku fzienuym. Cnłopi wtargnęli do 
miasta, splądrowali wiele sklepów I wielu ży 
dow pomordowa'1.

Rewolucya na Kaukazie.
TyTlls. (Pet. Ag. te ł). Usunięty, a nie jak 

myluie doniesiono, aresztowany gubernator z Ku- 
tais, S t a r o s d  e l s k i ,  przybył tn. celem zło­
żenia sprawozdania o zajściach w Kutais.

Blokada własnych wybrzeży.
Londyn. „Daily Maił" donosi, że rząd rosyj­

ski zamierza zmobilizować flotę cz&rnomurską i 
zarządzić blokadę wybrzeży rosyjskich, w celu 
uni Bmożliwiema dowozu orout i amunicji dla 
rewoluuyonistów na Kaukazie i w Rosyi

Rewolta wojskowa.
Berlin. Wedle prywatnych depesz z Włady- 

wostoku, p o w s t a ł y  tam p o n u w n e  n i e p o ­
koj e .

Petersburg. (Pet, Ag. teł.). W W ł a d y w o -  
s t o ku  wtargnęli zrewoltowani majtkowie do 
s k ł a d u  bron> i z a b r a l i  m u n i c y ę  i 
b r o ń  o r a z  ż ą d a l i  w y p u s z c z e n i a  n-

Opór Serbii.
W sprawie zatargu Austro-Węgier z Serbią, 

k t ó r y  z a o s t r z a  s . ę  c o r a z  b a r d z i e j ,  
donoszą w:edeńskiej „AUg Ztg", że opór Ser­
bii przeciwko Austryi podsycają f i n a s o w e 
k o ł a  b e r l i ń s k i e  Dzienniki serbskie piszą, 
że rząd przed zebianiem się skupezyny poda 
się formalnie do dynrsyi. Rząd wszystkie za 
mówienia, cofnięte w Aastryi, oddaje fabrykom 
n i e m i e c k i m ;  podobnie miasto Bdgrad. Rząd 
zdecydowany jest aż do dnia 1 marca nie prze­
kraczać w niczem ram traktatu. Jednakże na­
wet w tych ramach rozpoczyna pewne szykany, 
jak n. p. żąda dowodu proweniencyi, dowodu 
analizy śroaaow żywności i t. d.

W k o ł a c h  r z ą d o w y c h  mają nadzieję, 
że Niemcy założą w Wiedniu protest przeciw 
niedopuszczaniu transitowego ruchu serbskiego 
via Austrya dp Niemiec. Deputowrni, którzy 
się zjechali już prawie w komplecie, me są 
zgodni co do terminu przedłożenia nnii. Jedni 
żądają, żeby skupczyna natychmiast nnlę u- 
cLwai.ła, arudzy chcą czekać w nadziei, że 
może Austrya ustąpi. Pasicz prze do natych­
miastowego uchwalenia, aby odciąć Serbii dro­
gę do odwrotu.

Z B u ł g a r y i  wysyłają adresy i deputaiye 
do Belgradu w celu wyrażenia Serbii sympatyi 
narodu bułgarskiego.

(Telegramy „N. tfeformy" z 27 stycznia.)
Zgromadzenie kupców.

Belgrad. Aby umożliwić najliczniejszy udział 
kupców w jutrzejszem z g r o m a d z e n i u  kup­
ców z całego kraju, iząd dał kupcom do dys­
pozycji bezpłatne poc ągi. — Organ rządowy 
wzywa kupców, aDj poparli rząd jednomyślną 
uchwałą.

Jako represalia z powodu zamknięcia grani­
cy, rząd serbski czyni rozmaite trudności po­
syłkom z Austro-Węgier- Władze cłowe zasto- 
sewują wobec tych posyłek rozmaite formalno­
ści, które powodują znaczną zwlokę. Traktat 
handlowy mimo tego nie bywa naruszany.

Prasa serbska ogłasza nazwiska tych mie­
szkańców belgradzkich, którzy czynią zakupna 
w Zemunifl, lub poddanych serbskich, mieszka­
jących w Zbmuniu a robiących zakupna w Bel- 
graazie i Serbii.

Ofiarność urzędników.
Belgrad. Komunikat "ządowy donosi: Rząd 

przyjął z zadowoleniem do wiadomości decyzję 
kilku ka^goryj urzędników, d o b r o  w o l n e g o  
wy rz e c z e n  i a si ę p e wn e j  c z ę ś c i  p ła ­
cy  n*a c z a s  w o j n y  c ł o w e j  i uznaje ten 
dowód patryotyzmu. B^ąd zawiadam;a jednak­
że w komunikacie, że obecnie nie zachodzi dla 
mego potrzeba koizystauia z tej ofiary i ma 
nadzieję, że kraj bez niej będzie w możności 
wyjść z trudnego położenia.

Serbia i Bułqarya.
Belgrad. *Daevny List" donosi, że rząd serb­

ski zamianował dwóch delegatów, którzy udają 
eię do Sofii, celem prowadzenia rokowań w 
sprav,je zawarcia s e r b s k o - b n ł g a r s K i e j  
k o n w e n c y i  k o l e j o w e j ,  mocą której kolej 
bułgarska przewoziłaby towarv serbskie na pod­
stawie najniższych taryf-

Skutki zatargu z Serbią.
Praga. Wojuą cłową & Serbią zajmowała się 

wczoraj p r a s k a  Ra d a  mi e j s k a .  Z kilku 
stron wyrażono obawę, żo wskutek zamkn'ęcia 
granicy serbskiej p o d n  o s ą  s i ę  z n a c z n i e  
c e n y  mi ę s a  w w i ę k s z y c h  m i a s t a c h  
a n s t r y a c k i c h .  Przjj^o też wniosek, żąda­
jący wobec tego o t w a r c i a  p r z y n a j m n i e j  
g r a n i c y  r u m u ń s k i e j .

Mobilizacja.
Praga. ^Hlas NaroJa" dowiaduje się, że kor- 

nusy 8 1 9 armii austro-węgierskiej m a j ą  być 
b e z z w ł o c z n i e  z m o b i l i z o w a n o .  Rozpo­
rządzenie to stoi rzekomo w związku z wypad­
kami na p ó ł w y s p i e  b a ł k a ń s k i m .  Władze 
praskie wojskowe rozwijają w tym kierunku 
żywą działalność.

Wiedeń Wedle doniesienia iennego z praskich 
dzienników, zaprzecza „Fremdenblatt", jakoby 
wobec zejść na Bałkanje z a r z ą d z o n ą  zo­
s t a ł a  m o b i l i z a c j a  k o r p u s u  p r a s k i e ­
go  i j o s e f s t a d z k i e g o .

s t r z y g n i ę c i e  w s p r a w a c h  w ę g i e r ­
s ki c h .  Cesarz wysłuchać m>ał wywodów An- 
draissego z wielką uwagą i polecił mu, aby w 
sprawach woskowych porozumiał się z mini­
strem wejny, generałem P i e t r e i c h e m .  Jak 
donusi „Fremdenblatt", posłuchanie to miało 
c h a r a k t e r  i n f o r m a c y j n y .  Dzisiejsze po­
ranne pisma przynoszą zaprzeczenia Aadrasse- 
go, jakoby był wczoraj kilku redaktorom po 
wiedział, że ustępstwa korony w sprawach woj­
skowych nie są dostateczne. O tern nowiem nie 
było mowy.

„N. Fr. Pressa" w numerze porannym zamie­
szcza interwrw z Andrassym. Polityk węgier­
ski oświadczył, że w zapatrywaniach korony na 
sytuację nie n a s t ą p i ł a  w ł a ś c i w i e  ża­
dna  zmi ana ,  małe więc są widoki na teraz 
pomyślnego załatwienia konfliktu.

Budapeszt Węgierskie Biuro koresponden­
cyjne donosi z Wiednia: Hr Juliusz Audrassy 
był dzisiaj o godzinie 1 w południe na audyi n 
cyi n cesarza Oświadczył on po audyencyi, źe 
otrzymał od cesarza polecenie p r z e d ł o ż e n i a  
k o a l i c y i  u s t n i e  p e w n y c h  i n f o t m a  
cvj .

Hr. Aadrassy dzisiaj o godzinie 3 po polu 
dniu udaje się do Budapesztu, aby wykonać to 
polecenie cesarza. Zapytywany o treść tych in 
form&cyj, nie chciał hr. Andrassy nic wyjawić, 
jednakże wkońcu po wieln pytaniach oświal 
czył, że s y t u a c j a  ni e  j e s t  d z i ś  k o r z y ­
s t n i e j s z ą ,  a n i ż e l i  by ł a  w c z o r a j .  - 
Hr. Andrassy przybędzie znowu wkrótce dc 
Wiednia, aby cesarzowi przedłożyć sprawozda 
nie. — Przed andyencyą Andrassego był u ce 
sarza minister wojny Piettreich, prawdopodc 
bnie w związku z wczorajszą konferencją mi 
nistra wojny z Andiassym.

Po poiudmu będzie a cesarza na audyencyi 
prezydent węgierskich ministrów bar. Fejer- 
vary.

Wiedeń. Prezydent gabinetu generał Fcjer- 
vary wraca jutro do Badapesztu. Hr. Andrassy 
i świadczył, że po wręczeniu orędzia królew­
skiego koalicyi p o w r ó c i  j e s z c z e  do W i e ­
dnia,  aby zdać koronie sprawę z wyniku swe­
go posłannictwa.

Konfiskata.
Budapeszt. Ostatni nnmer organu Kussatha 

„Budapest" został dziś s k o n f i s k o w a n y  za 
artykuł posła Ratkaya, w Którym prokuratorya 
dopatrzyła się oprazy majestatu.

% - Ś̂wietnewyniki lecznicze!^

Nowa próba kompromisowa.
Z kilKn strun twlbrtfsono, i a nr. Jniinsz Aadras- 

sy praybył do W ie d n ia , Jako p p J n o m o c n i k  
k a a l i c y i  i że priyw lóal a sobą m pełnle konkre­
tne propoayeye i  —  ustępstwa. Twierdaenle to 
obi. a daiś anpełnie depessa węgierskiego blnra 
Korespondencyjnego. W edług  niej, odbyła się wcao- 
raj w Budaposacie łon fereneya partyi nieaawlsłoścl, 
a na tej konferencyl Franclsaek Kossuth oświad- 
ca y l, że powołanie Andrassyego było I dla niego 
niespodzianką, gdyż był adania, że król obecnie 
nie namierza rokować a koalicyą w sprawie roi- 
wiązania przesilenia. Kossuth sainacsyl wyraźaie, 
że hr. Andrassy n i e  a a w i ó i ł  d o  W l e d n l i  
ż a d n e g o  e l a b o r a t u  k o a l i c y i  i n i e  n d a ł  
s i ę  d o  m o n a r e b y ,  jako j e j  r e p r e a e n t & n t .  
Działa on n a  w ł a s n ą  o d p o w i e d z i a l n o ś ć .  
Nie potrzebuję —  zaKończył Kossuth —  zaznaczać, 
że nie może przyjść do żadnej nmowy w Imienin 
pzrtyl, bez je j w iedzy 1 zgody.

(Telegramy „N. Reformy" z 27 stycznia.)
Andrassy u cesarza 

Wiedeń. Jak sam A n d r a s s y  opowiadał 
dziennikarzom na wczorajszem jego posłucha­
niu u cesarza n ie  n a s t ą p i ł o  ż a d n e  ro z ­

Mtucm i telsirallcm 
smdomoiui „N. Reformy"

z dnia 27 atycznla.
Wiedeń. „Fremdenblatt" donosi, że traktat 

handlowy z Włochami został ukończony i bę­
dzie w najbliższych dniach podpisany.

Kolo polskie a reforma wyborcza.
Wiedeń. „Polaiscne Co/respondem" donosi; 

W dysknsyi dziennikarskiej o parlamentaryza- 
cyę gabinetu z różnych stron podniesiono, że 
Koło polskie jest j a w n y m  w r o g i e m  refor­
my wyborczej, Wobec tego kierujące czynniki 
Kola polskiego uważają za potrzebne skonsta­
tować, że Koło n ie  j es t p r z e ć  i w ni k i e  m 
r e f o r m y  w y b o r c z e j ,  opartej na powszech- 
nem prawie głosowania (no, a gdzież reszta 
przymiotników. Przyp. red.), ale domaga się je­
dynie rozdziału mandatów w stosunku do licz­
by ludności i odpowiedniego rozszerzenia kom- 
p e ł e n c y i  S e j m ó w  k r a j o w y c h .  (Bardzo 
ładnie, tylko po reformie ordynacji sejmowej. 
Przyp. red.).

Upaństwowienie kolei północnej.
Wiedeń. „Polnische Correspondenz" dowia 

dnje się z koł dobrze poinformowanych, zo u- 
kłady między rządem a koleją północną z o- 
s t a ł y  j u ż  d o k o n a n e  i p a r a f o w a n e .  — 
W razie, gdyby nie zaszły nieprzewidziane prze­
szkód y, przedłożenie rządu w sprawie wy^upna 
kolei północnej będzie w Izbie wniesione w 
c i ą g a  l u t e g o .

Pensye urzędników.
Wiedeń. „N. Fr. Presse" donosi: Izbie posel­

skiej przedłożony będzie projekt ustawy, we­
dług której do pensyi urzędniczych mają być 
doliczone 40°/0 pierwszej klasy dodatku akty- 
walaego wiedeńskiego. Wynosić to będzie yrzy  
pen8yach urzędników V rargi 800 koron, VI 
rangi 840 koron, VII rangi 660 koron, VIII 
rangi 460 koron, IX rangi 400, X  rangi 320, 
XI rangi 240 koron.

Defraudacye w dyekcy i kolejowej
Praga. Do „HIas Narodu" donoszą z Pilzna, 

że w tamtejszej dvrekcyi kolejowej o d k r y t o  
z n a c z n e  d e f r a u d a c y e .

O S pow ia dsia ln } ^adsktor i w y d a w ca  

r U L i u h a r

K  4  D S l i A J * J E .
(A rty s u ły  w  tym  dziale  nie pochodzą od 

redakcyi}.

Dr B. Kupczyk
specyalista do ohorób nerwowych

przeprowadził się
na ulicę Szujskiego, II, rog ulicy Rajskiej.

Telefon nr 69S 640 1 JO

rlajczystsza rodzima
I IK M I

Wypróbowana i zalecana na podstawie* 
licznych orzeczeń lekarskich w ,

dnie,skazie moczanowej,
choroLdth źo łędkaje lit i pęcherza. 
Sw o isty śro d e k przeciw  z godzę.

Na składzie we wszystkich aptekach i hacdiach wód muieralnych.
Główny skład w Krakowie: J. Wenzl, 

skłitd wód mineralnych; Konstanty 
Wiszniewski, aptekarz

Kancelarya adwoka a 
Dra A r t u r a  B e u i s a

zu„,j luj? się obecnie
ulica Długa, L. I, gmach Izby tondluwej, 

II piętro. ~  6i 8~2 6

Dr Grzegorz Grzybowski
długoletni b. asystent c. k. szkoły położnych, 
ordynuje w chorobach kobiecych i położnictwie, 

ulica Niecała, 5. Nr telefonu 678.

Zakład dentystyczny
Dra T. T y s z o c k i e g o
otwarty od godziny 9 —12 i od 3 - 6 ,  w nieaŁ"*le i świę­

ta cd godziny 9 —12, 470 3 0

ul. Jagiellońska, 5 (róg Szewskiej),
Ces. i król. nadworny fotograf 

otworzył

zakład fotograficzny
orzy ul. Szewskiej, 27, w Krakowie.

Zakład otwarty codziennie od godziły 9 rano 
do 6 wieczór. Zdjęcia wykonuje się codziennie 
bez względu na stan powietrza. 393 7

JLa»łtd wodoleczniczy
Dra A. O H M I H C A

w Zakopanem otw arty  cały rokL
Centralne ogrzewanie, światło elektryczne, kana­
lizacja, wodociąg, nowo urządzone łazienki. Oeua 
od 8 K dziennie wzwyż z całem utrzj maniem.

Prospekta na żądanie 242 1 0

Dr Med. Cha.m Hilfstein
mieszna obecnie przy ulicy Krakowskiej, L. 7, 

i ordynuje od gudziny 2— i po południu.
H e l la m en f u l o w a  w ó d k a  f r a n c u s k a  dc 

nacierania nśmleria bóle, wzmacnia mięśnie i orze­
źwia cacy organizm. Szczególnie korzystną jest dla 
osób starszych. Mycie nią wimacn<a członki 1 umo­
żliwia długie przechadzki. 120 2-3

Zakład dentystyczna ̂ -techniczny 
Dra Józefa  Sędz ie low sk iego
otwarty od godziny 9—12 i od 2—4; w ni«- 
127 dzieib i święta od 9— 12. 3 6

Rynek główny, l.nia A-B, L. 44

M w i l a l  D r  Stan isław  t o a r s t a iu
przeniósł kancelaryę adwokacką z Grybowa do 

Lwowa, ulica Akademicka, 16.

& u n n  I s s e g r a t o m
27 atyoinla.

h ksft  esasij iukiego £■&»-)« tomtywowmgc 675-— . 
Akcie wę8l«sakl«ro Z-akiart* sedytc<T3£0 79 8— ńkeyt 
AnpJ .atnka 326-40 śkeye Unli.abfc.Sta 009 50 tkojs  
iluderbaiika 44 9—. aśwj-s i k i J n « r k t  503-— . Aksyt, 
BodrEtsreiWa !OtO — . Afeoya GaliuyjsKsgi. bseku hijoi-, 
csnego 554’— . Akcye ko!el ,«ńgt awych 060 —. Ak«?i 
kolei *ołndnicwej 129 — Akry* koiei EibtAbiJ 446 0 
ALoya fiolel jóinoonej 569 J.47.0J A, ys a,ołs* sterałoaii,- 
osiej 82 Akojre Affiny 534 —. Ateye fei©* Mransej 
-30 24 Akoye Fraakiłgc -tewarąyfiw» źałazsagt 9670-— 
‘ śaja fsw yk l fcioni (.00— s-ke-ye '"nrcciie i /ło a io -e  
967 —. Aioye Qsi'eyi*Kifga K»ijmel it-^c TowałnyitKa 
eertowogc 666 — . Gbdgacye węg.wakir iuSomaulKao/j^-i 
90 46. Stesws js.sjcwa 1.0 — . Rc®S.i korooowo aasis/soks 
100 20. aen'i9 kuionow* wsgiu«aVa J6 30 60 Lis'.,;
rcwajsy*tw« kreóytowegj alen- kiego 9 1 15 4%
8seka hipoiooai ego 98 65. 4V,\e Listy Ecnkn hl»c*i 
naego 00 80 8%  Lijky Bsnku iiipeieoznego 11176 
i*/» L1»ź7 Banka Mapo 99’55 -t1/ ,0/, Lisiy
nwjowego 101-86. 6*/» komfinsiUe ub% scye Banka fett 
jOTraffD —j —• Rsifoyjłitie oallgany* proptancy,In;
■S9-9u b%  gsliej jSk* potyotka kr^jtw.ł * 16911.99-30 
ł 1/, Toźyuiik.. aiwS# Lwowa 98 04 Losy - wseokie 148 76. 

l i ' ' 43 Rabls *61 —
Usposobienie: Niopewnuóć położenia nz Węgrzech i 

premie w akcjraoh kredytowych wywierały nacisk. Zam­
knięcie spokujue.

Cukier słaby IS-^O—18 0J (19-80—19 9J. ńplrytua spo­
kojny 87-20 07-6i>. Nałta nioŁmieniona.

Cennik Izby h an d low ej ii przeirysluwej 
w Krakowie

i 27 styoznla (godi 1 w południe).
I, Walaiy, płacą żądają

Ruble papierowe   .251 — 252 —
Marki n ie m ie c k ie .................................  117 20 11? 00
Franki papleruwe  95 30 6'.
Dwudsi jłtofTankówkf w złoole . . • 19 10 19 18

II. L>«ty rsetawnt.
46/0 Listy zastawne prem. Baokc hipot. 111 — i i  i -
4‘ /.V , lusty zastawne Banku hipot.;) . . 100 45 101 45
4<Y0 „ „ ..........................  98 60 9W 26

List] zastawne Ba tn krajowego 101 - 103 —
ąo', „ „ „ 99 2) lOf -
5--/J L is *  zast. fcai Tow. kred. ziem. nieok. 99 50 --------

.  .  .  » .  .  41-!etn 99 o 0 --------
f>!, 6b-letn. 98 75 98 76

ill Obllgaoyr I peiyozkl.
Gakoy)ikU ob'iganye propinaoyjn. »9 50 100 50

4^0 Pi aj okki krajowa z r 1893 . , 99 25 100 —
4% Pożyojka o - s t a  Lwowa . . . .  87 04 ar 61

, mlastr L w o w a   100 60 101 60
5•/, Obilgacye komanalne Banku kraj.. ------- ------------
4«/.•/, . „ . . . 101 -  102 -
4*/, kolejow e  99 — 89 75

IV. L a  s y.
Lor, mu z Krakowa . . .  ■ . . 98 — 89 —

Dr Arnold Berger
otworzył 585 3 6

kancelaryę adwokacką w Kraków 16 przy 
ulicy Grodzkiej, L. 23

V. A k o yr.
Akcye Ł ku hipotecznego we Lwowie 552 — 5' 8 —

„ v  Gal. dla h. i p. w K r a k .  --------
Lwów-Lzentiowoe-Jaesy . 582 — 685 —

Największy zakład krawiecki w kraju o r a t  nbrau goŁ ow rch  v ta sn og d  w v - 
roo ii Oła zam ów ien ia  w y ra b ia  a,alwi* 
tw orn le jszd  ab  a u la  z  m aterya lów  

krałittryob 1 zagra n iczn y  Cu.
Związek katol. krawców

S r a ió w , ni. Flary usku 7, tuż przy Rynku• Lwów , F ilia, p lao  B a lick i 7.
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Mężczyzna
poszukuje dia sienie i synka, realisty, pokoju 
średniej wielkjści, beż mebli, przy iuteligen 
tnej rodzinie. Wymacane: ile możności, b l l-  
i)u.i. ś ć  n 2 ko ty  re&lne.l I-azeJ  oraz dosta­
tnie u trz y m a n ie  1 r o d z ic ie ls k ą  o p ie k ę  
d l. »u a k L  Wy najmę zarazi. — ZLłoszeniu 
listowine z podaniem warunków: ,1 1 0 0  poste- 
rest., K r a k ó w , za okazaniem kwita inserat."

638 1 3

i c iu  M m m  ł ws h
cka 1. 17 Stróż wskaże. 648

Lekcji śpiewa
naziela uczenica konserwatorium frank- 
furtck ego. Wiadomość w zakł. nauk. 
H. Strazynsklej, ul. Franciszkańska 1.

636 1 3

Stancja (la ucznia z iapzcj rodziuy.
Zapewniona opieka i ścisły dozor, a na 

żądanie pomoc w nauce w miejscu. 
U l. Zgoda 1. I. p. 1 drz. 639 1 3

H a n d e l  k o r z e n n y  i  w in

J ó z e f a  P u ł c z y n s k i e g o
w  Krakowie, Długa 15. 640 l  3

poszukuje zdcdnego pomocnika tylko 
do ekspedycji — i praktykanta.

z prawem substyiucyi poszukuje po­
sady. Zgł. (listy) pod Dr. Z. B. Przyj. 

Adm, „Nowej Reformy". 642 l 3

Dnia 19. stycznia sprzedałem ma­
łego czarnego pieska, za 60 ct. 
Miał kaganiec i markę na szyji, 
Proszę tego, co go kupił, żeby 

mi go zwrócił, a dostanie 20 koron 
nagrody i 60 ct. napowrót. 

Adres. Kraków, ul. Bożego Ciała 1. 10 
u p. Wolfowej. 631

urzędnik z 6000 K dochodów, 
“ ■.O. W  j  l v l  28 lat, pragnie poślubić pan­
nę kac. intei gentną, młodą, przystojną, .  nie­
co posagiem. — Odpowiedź z totogr pod ad" 
„Szczerze- Kraków Gł. pocz. (zakwiteminserat.) 

634 1 2

A L M I E
odpisał. 635

Tow. Wzajemnej Pomocy Ucz. Un Jag.

sprzeda parcelę brdowlana
w łą, znym obszarze 4u0 sążui kwadr, 
przy ul. Topolowej. Wyjuśuień adziela 
i zgłoszenia przyjmuje Zarząd Tow. 
(Dom akadi micki, ul. Jal łonowbkich 1 
8— 10) między 2-4 popołudniu. »37

W  a M o  z prawdziwego mahoniu 
I T f iw U iw  8ą do sprzedania . —
Starowiślna 8, II p. 680 4 6

na wynalazki wyjednywa

K a z im ie r z  O S S O W S K I
Biuro patentowe: 2* 3 O

Petersburg, Woznlesłensklj Prospekt 3.

Mleczarz obeznany dobrze z wyro­
bem masła i berków śmie- 

tank iw. . t Bznfca posady zarai. — S ik o ra , 
B a d u  B ó z a n ie c k a . 623 2 3

Proszę
«wrócić się z zaufaniem do fabrycznej firmy

A D O L F  E R U M L
la n ch co T  (Dni, Czechy), 

a otrzymacie za zaliczką opłatnie do domu 
2 flanelowe ki ce bardze wielkie,

w kwiaty, za .  ..............................
2 derki w paski na konie, bardzo

wielkib z a ..........................................
2 derki na konie, nadzwyczaj wielkie, 

prawdziwy styryjski rnoldon, za .
2 japońskie koce barwne lub tiarę

mocne z a ..........................................
1 resztkę chodnika 6— 7 m. za 
1 resztkę chodnika 6— 7 m. nadzwy­

czaj mocnego na . . . .
23 17 20

złr. 3 60

złr 2'80

złr. 7-40

zlr 2'80 
złr. 170

złr 2 30

W

C Y R K
S a rra sa n i 641

W niedzielę dnia 23 stycznia 1906

2  Wspaniale przeistaiieiiia 2
po p. o g. 41 o fl. 8 wieczorem
Po południa zwyczajne ceny dla dzieci 

zniżone do połowy.
Wieczorem o godzinie 8
rosyjska walka na pasy

między
Cyganlewiczem a Pugaczowem

Uw ga. Złożone przez dyrckcyę cyrku 
w adminiBtracyi „Nowej Reformy" 
10 0O k o r o n  przyp iduie p. Cyganie 
wieżowi, jeże li w tej rosyjskiej walce 

u l pasy pokona Pu^aczowa.
Po iaz pierwszy

JENKlUS (z Ameryki) przeciw
I * i e r r e  l e  C o lo s s e .

Lourich przeciw Ali Kali Ogly.
Ceny miejso na wieczorne przeństawie- 

p? nie: Krzesłu w łozy h K, miejsca nume­
rowane 4 K, I miejsce 3 K, II miejsce 
■i K, galerva 1 K

Ukończony prawnik
poszukuje posady praktykanta notary alnego. 
K . J a s z c z u ró w  alt i ,  K r a k ó w ,  n>. S z u j­

s k ie g o  6. 613 3 6

5000 mtr. kulrcznyoh
i więcej drzewa bnkowegi, okrągł”go 
jest do sprzedania loco stacya Nowy 
Targ. — Wiadomość: St. Krzeptowski, 
G. Sianek. Zakopane. 208 23 30

Kucharz restauracyjny i pry­
watny, zdolny, przyj­

mie obowiązek od 1 lutego F. Z., Krze­
szowice Nr 228. 598 3 5

G lo lb u

W i e d e ń ,  $  d a w n a  s l j i j  pienraorzfflny t a ®  W i e d e ń ,
I., Seilergasse 6, (od 100 lat w posiadania jednej rodziny) I., Splegelgasse 5,

l. Mayredera Hotel Matschakerhof
w s mem śródmieściu, w pobliża GraDen i Stepnansplatz. Stosownie do wymagań nowocze­
snych przebudowany, z restauracją i jadalnią, świeżo zaopatrzony we wszelki komrort (winda, 
światło elektryczne we wszystkich ubikacjach, łazienki, teleton), Pokoje od 3 60 koron. Utrzy 
manin od L2 koron wraz ze “wiatrem i obsługą. Tarjta w Każdym pokoju. Sale dep^sit, 
przyjmuje się kupony Cooka. Osobliwość: Gumpoldskircheńskie wina, odznaczone Grand prix

w Londyrie — Fiorencyi. 607 i 6

daje bez trrlu  
n a j w s p a n i a l s z y  p o l y s Ł !  

Czyni skórę miękką * trwałą.
Wyłączny fabrykant 

Frltz Schulz Jun. Mit. Ges., Eger u. Lelpzlg.

B M
46 17 14
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S p ó ł k a  k r e d / t o w a

członków T owarzystwa wzajemnych ubezpieczen
w lirakow ie, Basztowa 1. 9 ,

przyjmuie bez ograniczeni0, wysokości gotówkę na udziały, od których wy­
płaca dywidendę.

W ubiegłych lataoń 1902, 1903 i 1904 dywidenda od udziałów wynosua

okal w Podgórzu
składający się z jednego lub z dwóch 
pokoi w odosobnionym budynku z mo­
torem i urządzeniem elektrycznem, bar­
dzo odpowiedni na małą labrykę jest 
każdegn rzasu do w ynajęta . Wiado­
mość w Podgórzu, uL Kalw&ryjska 33. 

443 4 4

Z* poi ednlctwem każdej księgarni nabyć 
można dziełt o radcy sanitarnego dra Hal­

lera, traktujące o
nadwątlonym systemie nerwu 

wym i pioiowym.
Dzii Iko to, odznaczone nagrodą pieniężną, 

pojawiło się w 25 wydaniu.
Przesyłka w koperoie ca 1 K 20 b w zna 

uzkdch listowych 69 36 62

Gurt ttooer, Bmnszwisj.
ima

N ie  lio h e  b e z im ie n n e  w y r o b y ,  le o z  oen -
n r  precyzjjne zegarki genewskie „umega 
lntact Urania" prawlz. Roskopf, w srebrze, 

uieIo i złocie, męskie, dam­
skie i dla chłopców pole­
cam w wielkim wyborze, 
jakoteż dewizKi, pierściomti 
eto. C. k. protokoł. firma 

polska zat. w r. 1876

M. RundbaKin, Wiedeń, 1X1.
i lustr, cennik Nr 61 darmo i opiatme 

167 4 4

do pielęgnowania skóry, w szczegól­
ności aby spędzić piegi i osięgnąć 
delikatną barwę cery, nie znam 
lepszego i skuteczniejszego lecznicze­

go mydła nad znane od dawna

Liliowe mydło Berumanna
(znak: 2 górnicy)

wyrobu 34 25 25
BERGMANNA i SPO*..

w Drezule-Djeczynle n. L.
Po 80 h za kawałek mają na si ładzie: 
W Krakowie apt . Bartmański i Sp., 
F Gralewaki, Z. Harcom, F. Ks. Hi 
kucki, H. Proń, W. Redjk, L. Rosen­
berg, K Wiszniewski, Drog. Anaot. 
Fronoz, J Hanak, .T. Klemensiewicz, 
A. Pachuoki, Arnold Reifer. drog. p..J 
Lwen Stradom 7, F. Zopoth i Sp.; Hd. 
mat. Roman Drobner, Maurycy Krei- 
sier, Reim i Spółka, St. Ruźntwski, 

Śmiecaowski, ul. Hik dajska 6.
W Bocńnl: Drog. Jan Michnik, Sta­
niał. Pawłowski. W N. Sąozu ant. 
Ij. Georgeon, M Gorzecki, R. Jaku­
bowski Drog. T. Kwieciński. W Pod­
górzu : apt. Lazar Friedenberg, Lazar 
Sunnensohein. W RzeszoWfe: apt. A. 
Karpiński, Klisiewicz, J. Kołodzie­

ju wski.

Fajki
x " u 1" ,

przedni fabrykat 
z prawdziwego nie­
zniszczalnego drzewa 

Brnyera.
Gładka główka z wy 
giętym odlew zBruyó- 
ra, cybuch wiśniowy 
z ustn kiem z rogu i 
trestką z jedwabiu, 
około 21 en., długa K 
1*50. Takasama fajka, 
jedna! z rzezbiu-ą 
naoLOto glówLe- drze- 

i _ wa BrOyćra K 1'60.
Przyjemne i suche pa- Największy w y b ó r  
len.e, przeto w czysto- przyrządów dlapaiaczy 
ści i smaku nleprze- znaleść można w mym 

ŚCignlone. ] atalugu, który rozsy
ła się darmo i opłatnie

Do nabycia przez firmę

HANNS KONRAD
Dom rozsyftowy w Bruj r 306 (Czechy).
'roszę we własnym inteic.ie zazsdać mego 

gato iinsti “■atalogu z r .eszło 1000 odoitk. 
|** darmo i oj łs tnie. 368 3 10

Wysokość dywidendy za rok 190.'' "chwali Walne Zgromadzenie około 
1 kwietnia b r

W«'bec ciągłego spadku stopy pTocsiiitowej, lokacya kapitałów w udzia 
łach Soółki kredytowej jest bardzo korzystną.

Kapitał złożony na udziały, może Dyrekcya na życzenie członka uru­
chomić każdego czasu, udzielając pożyczki na udziały w wysokości pełnej łub 
częściowej od której nie żąda się procentu, lecz tylko odstąpienia dywidendy 
w stosunKu do kwoty i czasu.

Bliższych iuformacyj udziela pisemnie odwrotnie bpółma kredytowa 
w Krakowie. 608 l o

WIELKA NAwRODA NA WYSTAWIE W  PAtiYŻU W  ROKU 1900.

Kwizdy Korneu burgsk.i
| P r o s z e k  o d ż y w c z y  d l a  b y d ł a  
dyeteiyczny środek dla koni, bydła rogatego I owiec.

Cena 1 pudełka K 1.40, ll, pudełka K — '70. 
Przeszło 50 lat w najlepszych stajniach w użyciu 
przy braku chęci do żarcia, złem trawienia, aia po­
lepszenia smaau i powiększenie Rości mleka u krów. 

'Prawdziw”  ty]ko z obok umieszcz_ 
nym znakiem ochronnym. Do nabycia 

, we wszy tkich aptekach i drogr, ery ach.
Ilustrowane cenniki zs daru i opłatn.
'kład główny Franciszek Jan KwlBda, o . i i  anstro- 

węg„ król. rumuński i książęco bułgarski dosiawoa 
dworu, aptekarz obwodowy, Korneuburg koło W lefra.

Nauczyciel p"zysotow”ie
Zakopane.

rządowych 
Skibówka 18.

669 3 4

do szkół 
rosyjskich. 

Trzewlńskl.

107 6 26

L o s y  t u r e c k i e
są  Ceraz liiijtn iiH zem l i  w  g ó r ę  Iś ć  m o g ą c o m i lo t a m i .

L o s y  u xduklo  mają 6 ciągnień na rok, dnia 1 lategi), 1 kwietnia, 1 czerwca, 1 sierpnia, 
l października, 1 grudnia, o 6 głównych wygranych po 600,1.00 franków, 3 głównych wy­

granych po 300.0UU franków i licznych wielaioh wygranych.
L o s j"  tu r e o k ie  dają nawet przy wylosowaniu na najmniejszą kwotę znaczny zysk, który

wynosi netto 240 franków =  228 K.
L o s y  tu r e o k ie  są prreto bardzo polecenia godne do kapną.

Sprzedaję losy „ureckie z, gotowkę podług dziennegu kursu lub t, ż
1 los turecki na raty miesi ęczne po 6— 8 K,
5 losów tureckich „ „ „ „ 30— 40

25 losów tureckich „ „ „ 150—240 K.
Niepodzielne prawo gry na podstawie podług przepisu w wyoUwicnego dokumentu na­

bycia zaraz po złożeniu pierwszej raty.
Ceny ustanawiam stosownie do każdocz ■sri *go knrbu najniższe i podaję oferty '■□“ "nie 

ze darmo. 382 5 5

l E d . u r a r ^ i  v j
Bom bankowy, Berno (Morawskie), Wielki Piać 23—25 (w don _ własnym),

Rok założenia 1869. Rok założenia 1869.
Bzetelnyoh stal,oh pośredników potrzebują wszędzie. — Ceny niskie. — Dobra prowizya.

Anchovy-Paste Śardellen-Butfer.
Do chleba i sosów jako aelmates, ponudzający apetyt.

W małych puszkach albo-w^tubkach”zawsze świeże do użytku. eoo i 8

D o

Ameryki
j a k o t e ż  d o  i n n y c h  z a m o r s K l c h  k r a j ó w , 

p r z e p r a w i a  m -  n  a j t a n i e j  TJKJ
powszechnie znana firma

B. Karlsberg, Rambnrg, MMfflaa 15.
PCBT Nim kto kupi kartę okrętową, niech porówna moje ceDy z ce­

nami agentów okrętowych! 196 6 1°

TANIE i OZDOBNE ODRODZENIA

HUTTER i SCHRaNTZ, TOWARZ. AKCYJNE, WIEDEŃ i PRAGA
Pi e r a  Bistr. weg. ces. i król. wyłącznie nnrzywil. latiryii wyrobow siatkowych.
Cenniki i kosztoiysy wysyła darmo i opłatnie zastępstwo dla Galicyi firma 

D. KURZMANN, Kraków, Mostowa 12.
Polecamy ogrodzenia siatkowe, druciane lub sztachetowe kute, bramy siatkowe 
lub kute, pawilony, altany, werandy, okna. konstrukeye dacnowe, ganki, sia­

tkowe ochrony do drzwi i okien t. p. w zakres wchodzące przedmioty. 
Jako specyalności dostarczamy tamo siatki drucianej, cynkowanej stosownej 

do ogrodzeń piaców do gry „Lawn Tennis“ , ogrodów, łąk, lasów i t. p.
316 3 20

Kamienica
przy ulicy Lwowskiej w Podgórzu, z intere­
sem dotrze się rentującym, jest tanio d o  
ś p r z o d a i i ia .  Wiadomość ulica Długosza 13, 

u właściciela- 562 3 3

Apteka pod „Białym Orłem“
w Krakowie poszukuje natychmiast maglsira 
farmatyl, wludadaj ącego biegle językiem nie 
mieckiir Francuski pcżądany. 557 6 6

Maszynę to  szycia nożną
w bardzo dobrym stanie, silną i trwałą srrzeda 
za 30 złr. F . K o c z u , o s  i c z ,  Półwsie Zwie­

rzynieckie L. 7a. 540 3 3

Wielki iokai
narożny, frontowy, parterowy, składający sie 
ze aklepn .. dwóch wystawach, wieifci Bj sali 
i Tosiu ubiLacyj d o  w y n a ję c ia  w całości lub 
oddzielnie. Ul. Zwierzyniecka 21. 475 6 6

A m e r y k a

P r z e w ó z  p o d ró żn y ch .
H ajiep isze  K ajta n sze

P A R O W C E .
O. Schyns

przez państwo konceByonowanv ekspedyent 
okiętów 41', 3 52

1 rne Appelmans, A n tw e r p ia .

Dom murowany w Eochni.
Cztery pokoje, kachnia z jeanom >rgo 
wym ogrodem owocowym do wynajęcia 
lub do sprzedania. Wiadomość; Kraków, 

Wolska 28, F. W. 583 3 4

r)np71Q w bardz& ładnej i bardzo 
I yuLld zdrowei okolicy, mila od Kry 
nicy, z powodu stosunków rodzinnych 
do zamiany. „Zamian a‘*, Łabowa.

620 2 3

SjnjtrS i in) KTr

poleca częściamo 
I hurtownie 

wyborowt gatunki

D am y p a lo n e j
najnowszy/ m 

\ r I j.fpSZyTTpO' 
soLcłti za pomocą 
„|Gpące|6piviiirztk 

po cenach 
najniższych.

M .  J / K W O R W I C K I .
284 20 0

J\Oj i'*» 
h k h K Ó A  

ś mt

PATENTY
marki ochronne i ochronę modeli we 
wszjstkicb państwach europejskich i za- 
mo"skicn wyjednywa in. S. Z). Dtnaki 

przysięgły rzecznik patentuwy.
W .  >aej V I L  Linde igasse 2 (teie- 

lou 5662). 100 26 O

1
1

■ % B ronów  •  Od dawien aawne z ewoj doorool I zapachu znanr prawdziwą

H E R B A T Ę  R O S Y J S K Ą
zbioru majowego, poleca h u id a l

W* /idamoYBicza
18 w  B r t  <i»ob na pograniczu rosyjskiem 7 100

1 funt „Familijnej" Dardzo d o b r e j .............................złr. 1'4Q
1 funt „Melange e Mi ekta*' w oryg opak., najlepszej 9 6C 
1 fn ir „Imperial" cesarskiej, w oryf uainem opi jwanic 8-5C 
1 funl „Okruchów" z najlep nycb h roat kwiatowych 1-20 
Kawa Ci ,101 znakomita, franco 5 kilo . , B —
Bulion wołynskf j kilo  złr, 3 2u•  H a r b a t*  % B r o d ó w !  •

Falek & Co-., Hamburg

Falck & Co., Hamburg
(Rabo'sen).

Najdogodniejsze i najtańsze połączenie między Hamburgiem i Ameryką, 
względnie Kanadą i Argentyną. Sprzedaż bart. okretowy-h i kolejowych.

Bank i wymiana pieni nzy. 113 05 104
Dokła nie prospekty podróży dc Ameryki, Kan;;dy i Argentyny w języku 
pols&im, ruskim i niemieckim przesyłamy na żadanie bezpłatnie, ojJecone.

Wahadłowe zegary z muzyką
są ostatnie nowością w wyrobie "zegarów. To francuskie miniaturowe 
zegary wahadłowe są 72 cm. dtngie, pudło dukładnie jak rysunek, jest 
z prawdziwego drzewt orzechowego, pięknie politurowane, z artysty­
cznie rzeźbionemi ozdobami i grt każdej godziny najpiękniejsze maisze

i tańce. Cena
6  z ł r .

Tensam zegar bez muzyki, j°dnak z przyrrądem do bicia pół trodzin 
i całych godzin, tylko złr 4 60. Z pięknie br?tnią°,em biciem dzwona 
wieżowego 5 złr. Te zegary wahadłowe nietylko idą dobrze co do minuty 
za co fię ręczy 3-le+niem p.semncm poręczeniem, lecz także wskutek ich 
istotnie wspaniałego przyozdobienia są bardzo pięknym przedmiotem ume­
blowania. Pudło drewniane na zegar złr. — 'b(\ onakowanie zz darmo. 
Budzik z muzyką "ra zamiast dzwonić 6 złr Niklowy zegarek remont. 
Rosssopf 2 złr. Wysyłka tylko za zaliczką Niestosowne przyjmuje się 
napowrót lub zwraca pieniądze, niema ■więc żadnego ryzyku. wie‘kl 
lllustr. cennik zeaarou, łańcuszków, pierścieni 1 1. d. z ł  d. rmi I opłatnie.

J óze f S p i e r i n g  w  W iedniu
1 „  P e s t g H S s e  S r  2 / 1 4 . 154 TC 10

P le r w e z y  k r a jo w y  układ hurtowny i częściowy O ra m o- 
fo n ó w  1 F o n o g r a fó w  300 3 10,

J ózefa W eksl era
w  Krako-iińe, ul. G rodzka  l. 71, 

poleca w bardzo wielkim wyborze OKAM OFOJffY , F O K O - 
GRAFY, płyty 1 walce nufnuwszyclr id jęć.

G r e m o f o n  k o n c e r t o w y  z  1 0  p ł y t a m i  z ł r .  3 5 .
Część: składowe ;awsze na składzie. Ceny bardzo przystępne. — Reperacye wykonuje się 
dokładnie i szybko po cenach um.arkowanycn Cennik, darmo i opłatnie. żamówiena 

z prowincyi uskutecznię się oawrotną pooztą

Na 30 DNI DO OBEJRZENIA

Hanns Konrad

yedle, warunków n tg o  cennLta. więc bez żadnego ryzyka 
dla osoby zamawiającej wysyłam t u  pobr. moją „Volk - 
freund-l.armoilka" Nr 663, aoy koidego przofcunać o j e j  
nieprześeiguionej ti crałości. Harmon'ka ta pe“iada nie- 
łamliwe pod gwarancją sprężyny spiralne nietylko dla 
kia ciszow, lecz także dia basów i klap Wentylowych, dalej 
10 klawiszów, 2 rejestry, podwójny strój, 48 tonów, trzy 
rzędy trąook, polituro? ana na barwę mah niu, czarne 
listwy z kolorow ą bordinrą, okneiez Liklu p idwó''ny miech, 
metalowe ochraniacze aa'eżniK'w i przytrzywacz, wiei 
kość 31:16 cm. i kosztnje 7 a S: kołę gry do wyuczenia sla 
bez czyjejkolwiek pomocy dułaoz si? do każdej harmoniki 
grutls. Tańsze i mi iejsze hrriioniki do nauk' gry na 
harmonice, szczególnie^ dla po K  2‘ 20, b 50 u-40,
6'60. Lepsze armoiiiki po K 9, 10, 12) 14 ]6 ) opisane 
w moim cermiiu. Moje harmoniki nie podlegaj, żaonym 
a płatom cłowym. wszystkie bowiem są wyrobem .tzeskim, 
prosimy na t zwrócić iw agę. . idneyo ryzyna 1 Zamiana 
dozwolona — Wb zwraca się pieniądze- Wysyłka za p°bia- 
niem przez „Erzgebirglsches Musikwaarer Versandthauf“

w  B R U X  N r  1103 
(Czechy).

Wielki bugato ilustrowany cennik z przeszłe _ 1000 "sunków, wysyłuny każdemu na ząaanie
darmo ł opłatnie 1 362 3 10

ziecko karnlone mączką Gurgula jest wome od wymioiów, wysypek diarrhoe, wyróżnia się świeżością cery, żywością spojrzenia, twardem elastycznem 
ciałem, rozwiia się silnie, wypróżnienie odbywa się prawidłowo. Właśnie do usunięcia diarrhoe mączka Gurgula jest

środkiem niezrównanym. 147 3 10

^
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Na podstawie dwudziestoletniej pracy 
polecam Wielmożnym Paniom swą

Z O F I A  I I A K O W S K A  
u l l « a  a i« k a | )la  1. 5 , p a r te r

u!6 2 2

Administracya
M H ó w ! Kamieni 

M i s j s I M
pod k i e r o w n i c t w e m M a g i s t r a t u  
w Podgórzu — sprzedaje po cenach 

przystępnych

Wapno skaliste
odznaczone listem uznania na Wystawie 
budowlanej we Lwcwu. 1892 r., oraz 
wielkim medalem złotym na Wystaw e 
przyrodniczo - lekarskiej w Krakowie 
1900 r. Wapno gaszone i Wapno 
do uprawy roli. Również poleca ze 
swych skał zwanych „Krzemionkami* 
. „Skałą Twardowskiego* Kamień 
budowlany, brukowy i szuter. 
Zamówienia przyjmuje: Kasa miejska 
w Poagorzu, telefon Nr. 16i i Zarząd 
wapienników w Podgórzu, telefon Nr.

162. 597 l o

Do wynajęcia zaraz 
względnie do sprzedania
W Zwierzyńcu dom z ofioj uą i ogro­
dem. Wiadomość: Kraków, ul. św. Jana 
L. 13, II p., u inżyniera. 428 2 3

Tamę czeskie 
P I E R Z E !
5 Kg. święto dartych a 80 K, 
leps-ych 12 kor.; białych, 
m i;kich jak pach, dartych, 

18 X, 24 X , białych ja* śnieg- mięmoh 
jak pach, dartych 30 K, 86 X Wysyłka 
opłacona ze zaliczką. Wymiana i przyjęcie 

napowrót za zwrotem opłaty pocztowej. 
Benedlckt Sachsel, Lobes 274, Post LiUen, 

(Bohmeu). -  344 3 6

Najlepsza 1 najtańsza

Kawa.
6 kg. ipłatnie za zaliczka, zlelone|, b. d >brej, 
X  11 '50, 12 50, 14 —, 15‘—, palone], przewy- 
808 borne], K 14*—, 16'—, 16 —. 4 0
f r  Jelinek, SI a hi dany ,  C z e c h y .  

Zażądać cennika optatnie za darmo I

A p t e k a

Fort. Gralewskiegi
w Krakowie, ul. Szczepańska 1, 
poleca nactspąjąec wyroby wir ant 

p f lt -n n a n  w y ś m i e n i t y  środek do
I O l ■ J JJ 0 II konierwowania włosAw, u m • łu­
pież 1 iwąd i  głowy, w ar mia cfbrlkl wło­

sowa i zapobiega wypadania.
C e z a  r i a k e i n  k o r o m  O I k o r o m  ł ,

,,Jalua“ Kall ctiloricum pasta
do Z|bów, wybiela zęby, deainfekcyouuje 1 kon­

serwuje jamę uitną. Tuba 80 hal.

„ J a lu a "  AntysBDtrczna woda
do ust

znaaomlta wuda do otrzymani i zdrowych zę­
bów i do płakania ust. — Flakon korun >*9 .

„Jalira" Wata MentoformnlEwa
wyśmienity środek przy katarach nosa. 

Fndełko 40 hal. 91 45 100

5 kor. I więcej dziennego zaroDKO.
row rzy  itwa robotnifcow 
do wycanów tryka*owyon 

na aiauynuih.
Fosxuku;.e się osoil oboj­
ga płci do robienia po. 
czóch na naszej m««zynle 
Zwykła i szybka robot* 

A  prze , oałj rok r dom a
W is lomoścł wgtępne ido potrzebne. Oddalenie 
n iej stanowi prsMz^cdy, a rceotę mj tprze 

dajOn-j 112 87 0
Towarzystwa robotników do wyrobów trykot* 

wy in na maszynach 
Tbo*. H. Whlttiok 1 Ska, Praga. Płao iw  Piotr* 

7. I -  282 Tryoot. vla Caunanila 13- 2*2.

Moi Szanowni Podróżni!
Gdy przybędziecie do Wiednia proszę, wybierzcie na swój pobyt

Wiedeń K O H C l W a i l d l  Wiedeń
środek miasta, Petersplatz Nr. 9, w pobliżu Graben i Steiausplatz. 
Piękne, spokojne pukoje, elektr. oświetlenia. Winda w domu. Wyborna 
restauracya. Ceny niskie. — Nr. telefon a 18.045. — Służba i portyei

mówią po polsku. 79 19 26

W dniu I lutego 1906 rozpoczynają się nowe korsa do

Egzaminu mteligencyjnego
oraz nauki prywatnej 696 2 5

do wszystkich klas szkół średnich i do m a t u r y
w pierwszym i najstarszym w Galicy!, c. k. konces.

Zakradzie wojskowo-naukowym
emer. rotmistrza A. Kornbergera i K ffloscheniego 
w Krakowie, we Lwowie,

ul. Stachowskiego 1. 15, „Willa Wanda*. ul. Miłkowskiego 1 2.
Pierwszorzędny P e n s y o n a t  urządzony według wszelkich wymo­

gów hygieny, przyjmuje także uczniów szkół publicznych 1 prywatystów.
Ceny niskie. Prospekty franko i bezpłatnie.

staje się każdy, ponieważ wypryski, wyrzuty, pieg-, 
plamy wątrobiame, zmarszczki I fałdy znikają już po 

dwu do trzech razowem użyciu prawdziwego angielskiego

mleka ogórkowego
B ALASS7.

Zupełnie nieszkodliwe i nadaje skórze rąk, piec, ran ion czarującą b'ałość, 
świeżość i delikatność. Cena flaszki 2 korony. Do tego mydłu ogórkowe 
1 korona, puder 1‘20 korony, krem ogórkowy 2 korony. D>st*ć można 
w aptekach. Tylko Balussy przetwory są prawdziwe! Wysyła pocztą apteka 
C. BALASSY, Budapeet, Erzsehetfalva. Główny skład we Lwowie ma apte­
karz H. Rubel dawniej Z. Rucker. Nadto można dostać w aptece M. Schwarza 

Xr 1 . i A. Goldberga w Przemyślu. 402 1 10

kt : łue pić doskonałą i bardzo pożywną kawę, niechaj nżywa

Łj i  
. >

E a w y  z d r o w i a "
która zmieszana z 1U częścią kawy ziarnistej, zaduwolni nawet najwybre­
dniejszych smakoszy.

Osobom wątłym, niedokre wnym i dzieciom należy podawać

9 9 K s i  z d r ó w
bez dodatku ziarnistej.

1 kg. kosztuje tylko 80 ot., czyli I kor. 60 hal.

66
265 7 O

I

I

Dys&rtitbe pożyczki 
każdego rodzaju

i każdej wysokość1 dia wszystkich stanć™ 
także dia pań flii skryp lab weksul, zwrotne 
w przeciąga 2l !j — Ib lat małemi ratami 
mirsięcznemi. Spieszne dogodne przeprowadze­
nie aa nuwej rzetelnej podstawie także bez 
poręczycieli. Pieniądfes oankowe na wielole 
tnie uporządkowań" s p-tyczek. Prywatne pie­
niądze zaraz na ,’padki, legaty, na pobór 
ozyosza, rent, na kaucye "olico 1 t. d. Lsrło 
szema pod D l» o r e lb  "O arieli. 1 6 3 1 0 7“  
przyjmuje ekspedycja ogłoszeń M. Dnses 

Nautf, Wiedeń 1/1. 639 j l  lOy

Nowość! Nowość!
Kała orkiestra kieszonkowa.

Pewna ilość osób może 
utworzyć całą kajelę 
z organków I be in; 

Organki ze iko- 
m ltym  akim panln- 

m eritom  bębn a . 
Obicie moBiężne, 10 
dziurek 20 głonó- , 
la  jakoś* z bębnem 
skórzanym Xazay mo­
że zaraz grać W ele- 
ganckiem pudełka X 

2 50. Tasiesame o 11 dziurkach, 32 głosach 
tremo lo, la  jakość z bębnen Biórzanym w ele- 
ganckiem pudełku 3 X. Wysyła za zaliczką 
~Erzgehirglsches Musik warei-Vers«ndthsui

srai Nriice 
(Czecliy).

"  .fl .to llustrow-ne Kata ogl i  »> reszta 1000 od­
bitek wy ty ta na żądanie każdem* tt darmo

optaooat. #04 a 10

I L

Ruch Wychodźców z Galicyi i Bukowiny
przez Tryest.

Jazda przez Tryest do Nowego Jorku i wszelkich miej­
scowości Północnej Ameryki w wykwintnie urządzonjch pier­
wszorzędnych parowcach. — Zjednoczone austryackie akcyjne

Towarzystwo żeg lu g i w rryeśoie

, lustro  Americana“
Jako jedyne austr rackle Towarzystwo żeglnżne, które ra  mooy rozporzą­
dzenia ministeryal ego * 30 kwietnia r. 1904 1. 21,903 upoważnione zo­

stało do tworseniu agcnoyl i zastępstw ustanowiło
Generaluę Ageuoyę dli* G&lloyi 1 Bukowiny
i upoważniło ją do zorganizowania poszczególnych Agencji. 
Wszfilkich wyjaśnień udzielają, oraz eprsedfeś kra: Ł załatwirią:
GENERALNA AGENC7 A GOLDLUST 1 SP„ 

w KRAKOWIE, ulica Luhica L 7,
ora* w Brodach, Podwołoczyskach, Czernic wcach, Nadbrzeziu,

Szczakowej. 215 is 60

r !

l
m  m m r n

PATENTY
znaki i wzory ochronne wszystkich krajów

w yjednyw a I V I .  ^ G irJ fclsX ^  F s H  A X J  Ś
inżynier i zaprzysiężony rzecznik patentów w Wiedniu

VII., Siebensterngasbe naprzeciw c. k. Urzędu patentowego.
Adres telegramów: „Protoktion*1, W'edeń. Telefon międzymiastowy Nr. 3707.

28t: 4 0

Najstarszy i najwyborniejszy gatunek herbaty I

m jk *Ł ".=ł m m f

)YW / © 'r * . . '  Jpm
* *5urvT»’ « j . - I I IMBI 1.1 VIII ę

beni a na reprezentaoya na AuBtro- W ęgry A  ag  su te ld  Se Z u p u lk , W ie d e ń  XII 3 .

Samodzielny zarobek:
n i e z a l e ż n y  b y t

jest marzeniem wielu! Jak to można osiągnąć już lawot bardzo małemi środkami do­
wiesz się b e z p ła tn ie , przesyłając z-.raz swój adres kartą koresp. Liczne uznania ze 
wszystkich kół Kasza główna firma istnieje jnż 95 lat, zwrócić się przeto z zaufaniem 
do O b e m lso b e s  I n d u s t r ie -W e r k  J . H a s so , S le b e n b ir te n  78 b e l  W le ń  i za 

żądać, by przysłane zaraz za darmo katalug. 64 9 0

N ajlep sza  m arka

.CERES’“ —
IIOKOSCWY TŁUSZCZ 

—  DO PO TR AW !
Znakomily do 

pieczenia, smażenia i gotowania. 
Zakład fabryczny środków cożywczych 

„Ceres" w Ausjig.
Preparat t e 1 podlega hemlcz e] kontroli 
przez wysokie c k Minuierstwo dla spraw 
wewn. „próbowanego Zakłada badawcze 
go dla ś-odków Bpuźfwozych i napojów.

Wiedeń, IX., Spitalgasse 31 
Xupnjący kokosowy tłuszcz lo potraw 
„Ceres* jest nprawniony, zakupiony to­
war w jryginaluem opakowaniu dać 
w wymienionjm z lkładz.e do bezpła­

tnego zbadania.

Czy można się ustrzedz
cierpień płucnych?

m

WIELKI KRHCHI
Nowy Jork i Londyn dotknęły także stały iąd “ uropejski i wdelta fabryl 1 

towarów srebrnych została SDowodowaną do sprzedania oałego jowego zapasa ®* 
małe wy.iagrodzenie sił roboczych. Wam pełnomocnictwo do wykonania tego pole 
cenlo i wyoyłam każdemu tylko za 6 złr 90 ot. następujące przedmioty:

. 6 bardzo dobrych noży stołowych o pi iw„ziwie angielskich o«trs»eh,
8 ameryk patent, arebrnyoh widelców jednoliiyoh,
8 » ,  „ łyżek,

12 « .  „ łyżeosek do kawy,
l » „ ,  chochlę,
1 r n „ oboeheikę d «  mleka
8 anjiolskicl ouou -ca - iw V.ctoria,
2 efektowne lichtarze atotowe,
1 sitko do herbaty,
1 bardzo piękne sitko do enkra, __________

42 przedmioty tylko 6 słr. 90 ot.
Wszystka wym’ eaione przedmioty w liczbie 3  kosztowały dawniej 40 złr 

a teraz można je  nabyć za tal drobną ki iotę 6 złr. 90 c -  mery La isaie P* 
ent, wane Brebrc jest metalem na wskróś b!ałym. prrez 25 lat ja1* prawdziwe sre 

bro wyglądającym za co się ręczy. Na dowed, że ogłoszenie to nie polega
n a  ż a d n e m  k r ę t a c t w i e ,

obowiązuję się publicznie każdemu, komu się to" »r nie spodoba, zwrócić pieuląń*6 
bez j “ kicnkol iek trudności. Powinien vi^c każdy skorzystać z tak dobrej spos"' 
ności i sprawić sobie ten wspaniały garnitur, który szczególniej waaa > s.ę na

wspaniały podarek okolicznościowy
tudzież dla każdego i nazego gospoaa-stw a — Naoyć można zyA o n firmy

A . H l R S C H B E R G S s 
E z p o r t h a u s  v o u  a m e r i k .  P a t e n t s i l b e r w a a r e n

Wlen, II., Rembrandstrasee 19jII. —  Telefon Nr, 14597.
Wysyłki na prowincję aa zalieską lub po otrzymania należytośoi, 

rrossrk do ozyszeseni 10 ot. 
trrw d ziw e  tylko ze znakiem jak  obok (kruszec hygieniozny).

Wyciąg z listów uznania:
1 a.ńską posj tkę o trzy i  -łam i jestem z niej ta* zadowoloną, że po­

syłam dalsze zamówienie Xr,-«.ów 21 ra ja  1899. Kb. 5malia Czotwertyńska.
Z nadesłanego towaru bardzo jestem zadowolona.

Kryatynopc1 Ualicya. Siostra Joanna, przełóż. Tow. N. P Maryl
Eko. baronowa Fdelsheim poleciła mi bardzo gorąco FańBką zastawą stołową, 

pressę przeto przysłać mi także takie 2 garnitnry po 6 złr. 90 ot.
iloaa Tlaza s domu hrabianka Jegenfc’ 1

Przyczynę chorób płucnych wykryto w baLteryach gruźliczych, znaidująoych się 
wszędzie, gdzie przenj vają horzy na gruźlioę, a więc w powietrzu i w pyje uiic, i nic 
dających si usunąć. Jakkolwiek każdy ni< mai człowiek wdycha bakcyl6 te wraz z po­
wietrzem, nie wszyscy jednakowoż ludzie ulegają chorobie, ponieważ na szczęście orga­
nizm ludzki jest w stanie w aormalnych warunkach zarodki chorobowe, jakie weń wtarguać 
zdołały, uczynić nieszkodliwemi za pomocą zawartych w gruczołach oskrzeli (płucnych) 
nautycznych na nie substancyj. Tam tylko, gdzie te gruczoły megły osłabieniu, może 
choroba wybuchnąć, z chwilą zaś kiedy takt ten przez słynne pow«*gi fachowe stwier­
dzony został niedaleką jnż stało się rzeczą w skrzepienia gruczołów oskrzelowych po­
zyskać dźwignię do zwalczenia zarodków chorobowych, Dlatego to zapisnją w ostat. ich 
csasacL chorym na płuca ągg „  7

dra Hoffmanna Glandulen
zawierający zbawienne sabstaucye z gruczołów oskrzelowych zdrowych zwierząt i wspo­
magający przez tc sztw „nem dostarczaniem mate-vi niszozącej zarodki chorobowe n ;u- 
ralny popęd organizmu do uzdrowienia siebie. Lekarze, stosujący Glondnieu u swoich 
picytntów. zauważyli, że p itęjuje Bię przj nim apetyt, rozpogadza nastrój, siły i cijżai 
ciała podnoszą się, 1 aszel się zmniejsza, odpluwanie staje się łatwiejszem, a poty nocne 
ustają, krótKo mówiąo, iż proces pow*.otu do zdrowia objawia sie wyraźnie. Godnem 
jest przeto zalecenia, by nie zaniedbać spróbowania tabletek glandulenowych.

Tak piszą:
Tan Dr Braun, Herbstein. „ --------------- Wasze tabliozki g ’ anduienowe zażywałem

z baidro korzystnym skuikiem przeciw uporczywej chrypce i kaszlowi. Niekorzysme 
oznaki poboczne me pojawiały się nigdy. Lędę je  za-.ywał znowu w podobnych wyuad- 
kar.h 1 mogę Panom Kolegom polecić je tylko jak najgoręcej".

Pan Dr Ferd. Kr m, Grahoyo. BS*n tek jaki osiągnąłem Waszym przetworem, 
jeSi Zi akomity i na podstaw ie wieloletnich doświadczeń nim poczynionych mogę gc 
wszystkim chorobę płucną mającym polecić jak najgorę ej".

Pan Dr Frucniel, Wleaeń. „Zapisuję w swej bardzo rozległej praktyce, blizko 
od 6 lat Wasz przetwór gl»ndnl.jn nadzwyczaj często przeciw przewlekłym zasłabnlęci' m 
narzędzi oddechowych i w wielkiej ilości wypadki w mam do zapisania znakomity skutek".

Glandulen sporządza fabryka chemiczna dra Huftnanna z aatępoów w  M ee- 
ram w  Saksonii, nabywać go zaś można nu zlecenie lekarza w apti acb jak również 
w  ikł&dfcle apteki B. Fragner*., o. k . nadw ornego dostaw oy. Pr g a 2 03  łka. 
we flaszkach po 10<i tabl. po. kor 5*50, 50 tabl. po kor. 3*— . Szozegółow e b ro  5zury  
o tej m etodzie ieoznlozej z spraw ozdaniam i lekarzy, oraz pożwlado* enlaml 
ohorób wyleozonyoŁ, rozsy ła  fabryka  na żądanie darmo 1 rp] i tnie.

Z A  D / + B M C  ? ,
W celu witjkbzego rozpowszechnie­

nia Wiadomości o naszym zakładzie 
artystycznym w Anstryi, zobowiązu­
jemy s'Q gażdemu artystycznie wyso- 
nany

Portret naturalnej wielkości 
zupełnie za danno

sporządzić, w przypuszczeniu, że od­
biorca portretu po'eci nas swym przy- 
jacielom i znajomym. Bez ź&dnego 
wprowadzoma w błąd, jak naprzy- 
kład: Mylne wysłanie portretu z ra­

mami za zaliczką, lub zmuszanie kogo, żeby rama kupii, jeśli chce 
portret mieć z» darmo, lecz każdemu, kto sobie życzy portret, prze­
syłamy go za darmo z wyjątkiem opłaty pocztowej, którą ponosi 
odbiorca. Przesłać fotografię, powołując się na to ogłoszenie i podając 
dokładny adres do firmy

„VENUS“, Por trat- ^nnstaustalt
Budapeat, VII., Barcsay-Gasse 3

Dostawa portreto następuje w mniej więcej 8 —14 dniach po otrzymaniu 
fotografii, którą nieuszkodzoną zwraca Bię wraz z przesyłka

Ram do portretu nie musi się zamawiać, a więc nikomu się ich też
nie narzuca.

Nb. Ta nadzwyczajna oferta ważna jest od dma dzisiejszego irzez 6 t p d n i -
Prosimy o korespondencyę niemiecką. 170 7 10
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Niedziela 28 Stycznia 1906

Herbatniti, (M a , Karmeli słodowe
poleca

A D A M  P I A S E C K I
Długa 10, Floryańska 2, Hotel Drezdeński, 

Kraków. 126 17 o

Kredens 1 stół
jadalń; na 12 osob do s przedania w pei. 
-yonacie „Ukiaina", ulica Karmelicka 1. 40, 
I piętro. Oglądać można od godziny 1 uo S 

po poradnia. 606 2 8

NAJLEPSZE rTYOIENICZNE £

T ow ary  Grumowe ?
do nelów f aaitaruyoh i

poleoają 29 4 0 f
R e i n s  i  S p ó i k a
w Krakowie, Rynek 37, Unia A-B,
Cenniki darmo. — Wysyłka dyskretnie.

* rVYYVYW>ry YYYYYYYYYYrvyv>

H A N D E L
Korzenny, Del katesow i Win, wraz z pokoja­
mi goścnnemi w Krakowie, istniejący od 60 
lat w jedcem i temsamem miejsca, dobrsg 
prosperujący, d o  s p r z e d a n ia .  — Konsensy 
w 'asne. — Zgl mienia nod 5 6 0  przyjmuje Ad­
ministracja „N, Jtef >rmy“ . ',60 3 3

mlaretka
mała jednokonna, używana, powozift 
półkryt.y, oraz wózek resorowy zaraz 
dc sprzedania u Stanisława Sa- 
dowińskiego, lakiernika w Podgó­

rzu. ul JózePnska 6. 592 2 a

Subjekt cukierniczy
sklepowieo

potrzebny zaraz. Język niemiecki wy­
magany. Oferty listowne z referencyą.

JAN MICHALIK
Fabryka, czekolady, K raków .

537 6 6

Księgarnia Dra Wł. Miłkowskiego 
w Krakowie

poleca dzieL pedagogiczne Reussnera do bar­
dzo orędkiej i najłatwiejszej nauki Obcych ję­
zyków, bez nauczyciela, z objaśnieniem wy­

mowy i kluc-em p. t.:

lamouczek
P u lstto -W ie m le e lr l kurs I-azy K9 10 

kurs Il-gi K 4*80.
P o U k u -F r a n c d s k l  kuig I gzy X  3*60 

I kura Il-gi X  9 60
u ls k o -A u i  e la lr l kurs I szy X  2*24 
knr Il-gi K 3*60.

I l^ lb .w -R w a y ls b  l  I-s»y kurr X  4*20, 
Il-gi kurs K 5*40. (411 2 25)

A m e r y k a ń s k i  P r z e w o d u ih . roz­
mówkami angielskiemi X  1*30.

Zastawione
kupuje be*pł. z własnych pieniędzy ce 
lem k u pu a  po nai wyższy ca cenach. 
#1. B3ENNŁR, jnbiier, ul. Szpitalna 9,
I piętro. 605 2 24

Proszę za&ić
gi t tla 1 franko

mego bogato ilustrowanego cenni­
ka z przeszło 1000 odbite- zegar­
ków, wyrobów srebrnych i złotych.

aćSTffS SOBTŁAD
Pierwsza fanryka zegarków w Briix br 304

(Czechy). 366 8 60 
Prawdziwy niklowy kotw. remont, wraz z łań­
cuszkiem złr. 2*—, 3 zegarki złr. 6*75. Niema 
ryzyka! Dowolna wymiana lub zwrot pieniędzy.

P IP M D IE
bez wydatków naprzód

szybkOj rzetelnie, względnie natychmiast (n» 
życzbnie także zaliczkę) począwszy od 60O X 
otrzymają oficerzy (także pornczriry), uizę- 
daicy każdej kategoryi, jakoteż osoby na sta­
nowisku 1 ażdego rodzaj* z kondyktem lub bez 
kondyktu, względnie takżo bez polioy » i  d «  
k w o t  D .ijwy ż s z y r h  ‘cO-letoia »mortyzacya) 
co n «d ije  się bardzo do uporządkowania dłu­
gów; dalej przeprowadza się pożyczki na spadki, 
legaty, renty, prawa używalności i r ł  wojsko­
we kaneye małżeńskie, kupne polic i ubezpie­
czonych żądań, jakoteż transakeye wszelki.go 
rodzajn dla Wiednia i prowincyi. Dokładne 
zlecenia przyjmą je Dum bankowy i kantor 
wymiany Ig n a i B « g y a n a t y  4  B r m le r ,  
M ie d e ń . "VI., Mariahilferstrasse 99. Za po­
średnictwo wynagrodzenie. 204 6 28

• o o o o o o o o o o o o c a
Kto chce jechać najtaniej, naj- 

izybciej i najlepiej do

TubKanady 
Ameryki
parowcami pospiesznymi i pocztowymi, 
bez żadnego przesiadywania? — to niech 
napisze po kartę okrętową, posyłając 
zadatek, do

G ł m e p  M  p i r o i t

ii
Antwerpia,

10, Van Leriusstraat (Belgia).
Jest to najtańsza i najlepsza

przeprawa. l84 ,  ao



ieasiel# 18 Stycznia 1906. N 0  W A K S F O R  M A Nr. 21.

WINA PRAWDZIWE i NATURALNE od 40 ct. za litr i flaszkę, białe i czerwone, KONIAK, RUM, 
ŚLIWOWICA, HERBATA, poleca firma

Dr Nieć, Franicević i ł avterć, fraków, Rynek główny 25 Omach Banku Galie.
(Zamówienia z prowincyi uskutecznia sit} natychmiastowo, cenniki gratis i franko). 179 4 o

B I B U Ł K I  U O  P A P I E R O S Ó W
—    T U l ^ I  r > 0  P A P I E R O S Ó W
Dostać uiozna w każdej trafice. (.Iiiwnj sk ład : W iedeń. I.. ł*re<ligergasse 5. 165 5 12

Po tym znaku po­
znaj e się sklepy, 
w których sprze­

daje się

wyłącznie

S ingera
maszyny do 

szycia.

Singer Kgmp. Tow. akc. maszyn do szycia
R r a k ó w ,  S z p i t a l n a  4 0 .

KraLow, Kaźmierz, Wolnlca. 
Chrzanów, Mickiewicza. 
Tarnów, Watowa 13

F I L I E :
Rze»aów, Trzeciego Ma,a 5.
Nowy Sącz, Janlellońr.ka.
"anok, Jagii Huńsna obok Kółka roli

Ostrzegamy naBzych P. T. Odbiorców przed maszynami, których dostarczają inni 
kup''y pod nuzwą „orygim lre Singera". Ponieważ naszych maszyn do szycia nie 
dajemy nigdy zaan/m kupcom do sprzedaży, przeto dostarczane przez nich maszyny 
pod nazwą „oryginalne Singera" — są w najlepszym w>p_ ku stare, używane, 
z trzeciei ręfci natiyte i odnawiane, za które my ani odpow edualności nie nrzyjmu- 
jemy, ani też do takowych potrzebnych części nie dostarczamy. 3bd 3 O

Zwracamy uwagę na Pierwszą krajową fabrykę chemicziio-ko»metyc/ną

JANA IHNATOWICZA
we Lwowie, ulica Sykstuska 1. 25 
i w Krakowie, Sukiennice 1. 20.

P l l f l r  l# c ia T O f* \ #  P«yjeniŁie przyległ
1 u u r  do twarzy, nadaje 
piękną, naturalną białość i jest rieocenionym 
środkiem do hygienicznegr upiększenia twa­
rzy Pudełko mało pudru białego K 1'20, Całe
2 K. Różowy dia blondynek i 1 remowy dla 
szatynek i brunetek, małe pudełka po K l -40. 
większe po K 2'40.

Woaa fiołkowa ™  e; S3J
trąuziki, pierzchuienie i łuszczenie skóry, wy 
gładza zmarszczki i dołki ospjwe Twarz od 
świeża, wybiela i wydelikać- Cena 2 K.

Mjrdto Kosmetyczne
natne plamy. Cena K 1'20.

Białe i piękne ręce! S f l
opierzchnięte ręce wybieleją i wydeli-atnioją 
po kilkakrotnen natarcia k r e m e m  r o ś l in  
u y m  Słoi. K I SO.

Kadzidło sosnowe
.-•ŁoBU, oczyszcCy i odświeża powietrze mie­
szkań w jak u wyższym stt.pnia, Flakon kor. 
T20, rozpylacze od 60 h do 6 K.

Antdlenttiiia Bie piegi, opalenie sło­
neczne, plamy wąt.robiwns aadaje oorze świe­
tną białość, świeżość i dettkataość. Cena 4 K 
P u i n ł n n  włosom si Tym i wypłowiałym po 
r i l E ^ l U I I  kilkaurotuem użycin przy rraca 
piętur, naturalny kolor. Cena flakonu 3 K. 
u . .  H T i n  nojsimiejBze wypadanie wio 
WW a l c I l U i l  sóu wstrzyn uje, oebnlki wło­
sowe wzmacnia i wytwt rzanie porostu włosów 
pobudzę Cały flakon fi K, pół flakonu K 3'20 
r * n n n n i ' i n  i  nsuwa czerwouośó nos* i po-
m a p n u l i n d  liczklw. F lak* 3 K-

l i n t u  l i n  tpudT "G eny) nadaje twa 
U l  IC II Ł C a llliA  rzy piękną i przyjemną 
białość, odświeża płeć i konserwuje. Cena 2 K,

123 13 0

Esencya miętowa do płuka­
ni *1 |fc ł nprbóz przyjemnego, orzożwiają- 
n i c l  U i s l  cego smaku i zapachu, bardzo ko­
rzystnie wpływa na dziąsła i zęby. Flakon 1 K.

Proszek roślnnoafkaHczny 
do ozy szczenią zębów kamień
i kwasy, które sprowadzają oól 1 proohmenle 
zębów. Pudełko 60 h i E 1 20.

>1 n r l f l  l u / n U ł C l f 3  pi si»Ja przyjemny, 
SW U l lQ  l  W d l t d  delikatny i Iługo-
trwały zapacb. (Jena flakonu mniejszego K 1'dO,
większego 3 K.
N i n n o + i n a  Wyborny środek do natyoh- 
l l ł  . .  O l l l lC l  miastowego farbowan.a wło­
sów na trwały i piękny kolor czarny i ciemny. 
Cena 2 K.

Prawdziwe Mleko ogórkowe IK . 
Praw dziw y Krem OLór kowy I K 
Prawdzi wy Puder ogórkowy IK . 
Prawdziwe Mydło ogorkowe IK .
do wydelikacenia i upiększenia twarzy. — Zna­
komite, prawdziwe, naturalne. — Żądać wy 

raźnie tylko wyrobn

IHNATOW ICZA
P a r f l l t n u  b iw w l .o r a e d n e j  ja k o ś c i ,
» C l l U I l I j f  flakoniki od 60 h do 6 K

n a le tó w e  f 
żnjch  cenach

'lak od 30 h dn fó k

K U l W B  W Ą S K O T O R O W E
lasowe, polne, dla celów przemysło­
wym , do ceg.elni, kamieniołomów, tar­
taków, cukrowni i t. d. —  urządzają 

i dostarczają

Sti & I i
L t v ó w . 

T e l e f o n  N i ?  5 9 4 .

Biuro: P a w .  M ikolascha.
Trasowanie i  wykonanie wszelaich robór 

technicznych, budowa.
Szyny, wózki i  części składów fc, zawsze 
na składzie. Najem zupełnie zmomowa 

nycb kolej ek.

Skład i warsztaty: ul. Gródecka 127
i dostawa kolei normalno i wąskotoro­
wych. Specyalny dział dla torow prze­

mysłowych.
Katalogi, rysunki, kosztorysy darmo 

i opłatnie. 627 i 2

©©
©
©
©
©
©
©
©
© 160 9 10

K . Z ieliński
Iw, A-B 39.

poleca obficie zaopatrzony magazyn wyrobów optycznych i mechanicznych —
oraz pracownię mechaniczną.

Przyjmuje wszelkich systemów maszyny do p’san ;a do naprawy lab czyszczenia, 
gramolony 1 t. p., urządza dzwonki elo?:t.ryc?na i telefony.

Wszelkie zamówienia Iud naprawy wykonuje bezzwłocznie; z prowincyi wysyła
odwrotną pocztą. 156 18 o

Posiada własną szlifiarnię szkieł optycznych, każde zatem zamówienie na otn 
lary lub binokie ze szkłami kombinowanemi, wykonuje w przeciąga 24 godzin.

Poleca najnowszego systemu binokle pryzmowe.

toaiKŁf>« e  * leeanieae w ró
IT iy U U I  żnjch  cenach.

Wody kolonskiu,'"1
■COC:OOoOOOOOOOO OCOOOOOOOOOO 

P O L N O O N g  N 1E M . L L O Y D  §
(Norddeutschep Lloyd),

w e
GENERALNA AGENTURA DLA GALICYI 

L w ó w  l e ,  u l i c a .  G ł p o d f c c k a L .  9 3

Ri fularna ueznośrednia komunikacja przewozi wa 1 Bremen, posple- 
sznemi I pocztowemi paroi ta tkam i:

D c  S t a n ó w  Z j e d n o c z o n y c h  A m e r y k i
(Nowego Jorku, Baltimore Gal veston) Brazylii; Argentyny, (Buenos 

Aires). Australii; Japonii etc. 76 20 0
Bilety kolejowe do każdej 8tacyI Pomocnej Ameryki.

"Wszelkich wyjaśnień w sprawach podróży udziela i bilety sprzedaje:
(ileneralna A geittura  P ó łn . n iem . L lo y d u  

we L w ow ie , ul. G ró d e ck a  1. 0 3 .
M r  Korespondencja w jearbach: polukun rnskh- i niem._ckim. V N  

1 E w  ar rntanna dla podróżnyoh z Dalio j. i |ui i s t i a  K il słona O
. w obeo ozego m ótn  d< Am eryk: zaraz odjeżdżać z Brem y.

rc o o o o o o o o o o o o o o ro o o o o cio o o co

Societh anonima per la utilizzazione delle forze i dra. uli che della
Dalmazia Triest. 202 13 20

Kapitał akcyjny 8,000,000 koron.
Siedziba w Tryeścte. P e i  m i s s l m a  Fsbryha w Sebenico.

m rG A Ł C I U f f l  C A R H I D - ^  -
po 22 K za 100 kilogramów

w&gi netto (nie brań brutto za netto) w pakunkach 50 kilogramowych lub 
100 kilogramowych, nie licząc za opakowanie, opł&tnie stacya Tryest, po 
przesłania należytości podług rachanka. Karbid ziarnisty w V,, s/s, 8/i5 
i 15/25 mm. ziarnkach z dodatkiem 4 K t. j. po 2d K. — O óbliwy opust 

za przesyłki całemi wagonami począwszy od 10.000 kilogramów

Duża parcela budowlana
(ugrA il o w o c o w y )  w najzdrowszej 
dzielnicy miasta d o  sp rz e d a n ia .

Zgłoszenia bez pośrednictwa 0. P. 
poste restante Kraków. 526 3 3

^ o d e l l a

3-letnie pisempe 
poręczenie. ii, k o r o n ! Bez konkurercyl 

w tej jakości.
Prawdziwy szwajcarski kotwiczny zeg irek remontoar syatomn 
Boakopf z liteir mucnem antymagnetycznem wuętrzem ko- 
twicowtm z prawdziwą emaliowi.ną tarczą ^(ine p Lpi-ową 
s plombą ochronną, t prawdziwemi nialKweioi kopertami t po­
krywą z fiuursmi nad wnętrzem 3--godzinnom (nie 12-godzin- 
ntm), z ozdobnemi złoceniami dokładnie uregulowany, z 3-le-
tniem po-ęczeniem na piśmie  kor. 6‘—
ze skazóv.ką sekundową..................................................... kor. 6‘ —
z prawdziwemi srebrnemi kopeitaroi, otwarty, bez

skbzówki Benona iwej  kor. 10’—
tt skazówką St-knodową . .  kor 12“50
Wymiana s^/wolona, ub iwraca «ię pieniądze bez żadnego 

potrącenia 3o9 3 10
Wysyła za zaliczką Pierwsza fabryka zegarków

H  a  r  r* s  K  o n r a d
w  B r iiz  N r 301 (C zech y ).

Bogato Ilustrowano katalogi i  przeBJo 1000 odblt-k wysyła 
alt kasdamn aa żądanie aa darmo opłacona.

9 9
jest teraz patentem chronioną nazwą dla szeroko i daleko znanego u le­

karzy i publiczności zarówno ulubionego

Laiiusen’a tranu watrobianeuow w

z  jodk iem  żelaza.
Najlepszy najdoskonalszy I najskuteczniejszy tran wątroblany. C~ 

do smaku skntecznuś i  i dobroci należy mu się pierwszeństwr przed 
wszelkiemi inuemi prze worami konknrencyjnemi trau zastępująoemi. 

i Niezrównany co do skutku przjciw nruczolom, tołzihi, angielskiej cho- 
‘  robie, wysypce, gośćcowi, reumatyzmowi, doli gliwościoit ga-dła I płuc. 

zaziębieniu, Kaszlowi dławicy, do wzmocnienia słabowitych i bladych 
dzieci. Do wzmocnienia po przebytych chorobuch, influenzie, febrze, cho­
robach dzieci 1 t. d , I t. d., d o b  y  aru dek  d o m o w y  1 z a p o b le g a -  
w y o h , Działa energicznie, tworząc krew, odnawiając soki podnieoająo 
apetyt, czyszcząc krrw. Jodrje sił w krótkim ciasle Znżycie jeg
wzmaga się z roku na rok, W  zimie i w lecie można go zażywać, s-ly;

jawsze jest do nstycia świeży. C e n a  3 ’ 6C 1 7 k o r o a .  — Jedyny fabrykant: apreuj ■) 
Ł a k a i e n  w B r im lŁ . Ponieważ są naśladownictwa, kopować odtąd t y l k o  pod nazwą 
„J o d w lla " , która mnsi się znajdować na wierzchu każdej skrzynki. 74 ‘

i*totnie prswJziwy mają tylko n a s tę p n ie  apteki: w K r a s o w t o  apteka pod Ml rrynem 
ul. Krakowska »pteka K. Wiszniewskiego, u l  Fioryańrks., a p te k a  port Z ł) tą  fiłową, -
apteka K. iahra, <rl Krakowska; apteka Asig. Hellera, ni. Grodzka; w J a ś le  apteki U. Pa n

Rządowo uprawniona

pod firmą

K. Rzuca i Chmurski w Krakowie
p r* y  u l. ś u .  G e r tr u d y  p o d  N r. 4 , 130 24 o

wyrabia pud kontrolą komisyi Przemysłowej To*”  Kek. KT*k. Psocone przez toż Tow.

i s r o d s )  m i i i e i * a l » e  s z t u c z n e
odpowiadając* składem ohemioznym wodom: BILIŃSKIEJ, GIESHinSBl.SRSKIEJ, 

SELTERSKUiJ, VICHY, MARTENBAPZKIF.T, HOMBURG, K1SSINGEN, tudzibż

s p e c y a l n e  l e c z n i c z e
j a l : litową, bromową, jodową, żelazistą, kw asną, oraz w o d y  iw z a t c s *  a u r m a la e  

z przepisu Frc-f. J a w or QkJ<cyc
Sprzedaż oząsiknwa w aptekaoh I drogueryaoh —  Cenniki na żądanie franoe.

Marka oabiouna: „ E o t w l r a  J

LiolmeDt.Capsici comp.,
»A»tąpienie

Pain-Expelleru,
jest powszechn,6 znani jako wyśmienite, 
bóle u.mierzające nacieranie; do nabycia 
we wszystkich aptekach po cenie oO bal.,
K. 1.40 i 2 Kr 

Przy kupnie tego powszechnie ulubio­
nego śród) a domowego uależy przyjmować 
tylko butelki oryginalno w pudełkach z 
naszą ochronną marką „koiwics/1, wten­
czas jesi pewność, że się otrzymało 
w y r ó b  o r y g i n a l n y .

A p t e k a  D r. R i c h t e r a  
p o d  „ z ł o t y m  lw e m "  w  P r a d z e ,
ulica EllbietyNu Ii nowy Wy tytka codzienna.

= t :  T H  mmmmm*
134 8 12

-rO O C & O O O O O O f

C O C A R
j e d y n y  n i e z a w o d n y  śrudtk 
tło zupełnego i nadzwyczaj szybkie­
go wytępienia wszelkiego robactwa 
jakoto szwabów, karakonów7, storóg, 
prusaków i t. p., poleca wyłączny

suład 357 7 o

&fcgnerya „$anitas“
K r & k ó w , D b i g a  1 6 .

DO SPRZEDANIA
w Bochni

w i l l a  t  o g r o d o m  i oficyną 
Adres w Ad nu ni st racy i „Nowej Re­

formy- pod 3 8 6 . .  r86 5 6

B A N A R E 1
słynne w św ieoie śpiewaki
oryginalny g&tnnek Seifert, 
z przecudnym relerem baso­
wym i dzwoniącym, z głę­

bokim roierem i gwizdem 
„dau“ . z przeciągłym, w od­

miany obfitym śpiewem poleor po 8, 
10, 12, samiczki po 3 K, na wystawi 

pi 16, 16 i 20 K i wysyła załiotką 
A . B B E Z IN A , wielkt hodowla kanar- 
k ó w  w Ołomuńcu Nr 20. Istotnie rzetel­
na obsługa — Każdy jest zadowolony. 
Tysiące podziękowań. IŁe 11 2C

.4 f

Wagi
rozmaitego systemu, przyjmuje do 

naprawy i cechowania
pracownia mechaniczna

5t. Se ft iaH o w sK tyo
Kraków, GrodzKa 1. 48.

532 4 10

Koncesyonowany Zakład
S p r z e d a ż y  i  F c p t a

H. TELEbZN ICEIEJ
w Krakowie, nlłca Szes.sks L. 10, I piętro

jdom W gc Okonia)- 151 8 0 
Poleca: Garnitur mah. kryty pluszem, Porce­
lanę saską, Gnrnit ry sobolowe Kantorek i 
C zyrak  z VIII wieka, Dywan," perskie i : 7‘ /, 
m *, kompletne urządzenia Salonów, Sypialń i 
Jadaiń, Fortepiany, Pianina, Makaty, Obrazy, 
Biżuioryę, PorceUnę, Lampy, Kandelabry i 
różne sprzęty pojedyncze Garderobę męBka 

i damską.
P«wyźsze DrreooJoty nr.ryJmuG sl* w komis

prićśyła bar

C 2E R N I0V ^ E m iii(ov iH n a iż
u lP d n ś k 4 l9 .

F ro « 3 zę
kazać zaiaz przysłać sobie 2S i t m o  
zbiór próbek. Wysyłam do osób prywa­
tnych opłatnie ao domu 6 sztuczek n>a- 
teryj flauelowych na bluzki ze wspa- 
uiałemi paskami za złr. 2*95, całą su­
knie jednobarwną ze styryjskiego lo- 
denu za złr. 2*25, całą suknię zimową 
jedwabną w krateczkę za złr. 3 15 P za­
pasek ze szlikami z materyi briMart 
clott za złr. 2'90. Wyłącz u s sprzedaż 

przez skład fabryczny
A D O L F  b B O t ' 1

D u ch oov  (Dux) Czechy.
68 20 20

Gratis i franco
wysyłem każdi mn swój wielki bo- 
gsio ilustrowany cennik z przesz‘o 
iron odbitek dobrych s tanich in­
strumentów muzycznych wszelkiego 
rt-dzaju. — Ł A P  tJS K O K B A D , 
Dom eksoortowy townrów muzy­

cznych w B ux Nr 305.
Skrzypce dia początkujących jaż za 

złr. 2-40, 2*75, 3 '—, 3'40 i wyżej 3n .y^. I, po 
40, 50, 70, 90 ct. i wyżej. Cytry, harmonie itd 
również na składrie. RyryKa niemal Powolna 
wymiana I u d  zwrot pieniędzy 367 7 60

L. f 24/6. 594 2 3

Obwieszczenie.
Oelem oddan'a w przedsisbiorstwo 

dostuwy dla Sądu powLutowego w Pod-  
g ó r z n  sprzętów kancelaryjnych ^Jio- 
dząeych w zaares robót stolarskich roz 
pisuje sią publiczną licytacyę w Grodze 
oiert, które mają byś wniesione w opie­
czętowanej kopercie wraz z podaniem 
do Prezydyum Sądu krajowego wyż­
szego w Krakv,w,e w teimiuie do 15 
'u t e ę o  1 9 0 6 .

Cena koszlorysowa wynosi 6933 K. 
Szczegół- wo wykazy spi*#t4r, 

tychże i bliższe waranki d stawy mo­
żna prz-jrzeć w Dyrekcyi kancclaryi 
S?du krajowego wyższego w Kr. kowie, 
Jub w Sadzie powiatowym w Podgórzu 
Prezydyum Sądu krajowego wyższeno 

Kra sów. dni? 19 stycznia 1906

Niech sie zwróci
4

do właśctwego źródła,
kio chce kupić tamo i przywiązuje 
w?gę do swego zdrowia, osiągnie r,o 
tylko wtedy, jeżeli przy pomocy mojej 

esencji likierowej

Polar'Forscher
pierwszorzędnej osobliwości, sam sobie 
sporządzi l1 kiery Przeciw sboczeniom 
w trawieniu, dolegliwościom żołądko­
wym, zazjębiemom 1 nudnościom, używa 
się z nie^aW' dnym skutkiem jedynie 
i wyiącznie likieru Polar Forscher. — 
Także w innych razach wszędzie bar 
dzo uiuDiony napój domowy, którego 

żadnej rodziny nie powinno brakować 
Sposób sporządzania za darmo. Wysyła 
w flaszkach po 5 K tylko jedynie ze 

składa fabrycznego 359 3 3

K R Y S T Y A N  F L O S S
A c c b  (Czechy) Pfikopy 447.



8 Nr 22. M O W A  R E T O R  M JA.

4 lub 8 pokoi
kuchnia, przedpokój, łazie\ka, spiżarnia na 
I piętrze d o  w y a a ję c ia  od 1 kwietnia 1906 
przy ul. Siemi/auzkiego 12. (iOl 2 3

Niedziela 28 Stycznia 1906.

Apteka
w mieście powiatowem, z domem par­
terowym, z obrotem 14.000 koron za 
sumę 34.000 koron d o  a p rzed  u i ld .

Zgłoszenia A. W . puste restante 
K r a k ó w .  699 l 3

PIERWSZO RRORO^SRA
P A L A R N I A  K f t W Y

\3?arins d la  
PP S osporiyń l

Za darw«, jako pruwłą, 
otrziiroa ftaidy z P T 
Oóńioceów, wykazują** 
stę zwrotem v»rrrzhó* 

(z marką oefM-omtąj 
z zakupionych 12; , iły, 
mi moich wvhorcyek ąą 
nggaaanjw wilonej
patenłtw«aq tSi 
hermctyezm, ńj |.8»v <mnt 
NWS! 'iamomiarsąi , dC L  
I w JCłędzająeą jmarin 
>  ~ .seftjWyWRi w k«m

n  >i i
„ e o ł f s e R U A T O ^

M .  3 W W O R N I C K *
K r a k ó w ,  R y n e k  & .  4 4 . ^

81 32 0

Binto Rozalii KrasstisHŃ)
w Krakowie, Jagielloński L. 6, I p , 

nmu szcza: rządców, ekonomów, pisarzy pro­
wentowych, ogrodników i wszelką inną słtiżbę 
folwai tną, oraz bony, go°podypie, panny słu­
żące, lokai, kucharzy, kucharki i robotników 
polnych i fabrycznych, oraz gospodarny znają­

cych się oa chowie bydła i mleczarstwie.
624 1 4

Re im i Spółka, Kr aków Rynek i. 37 A-B p olecają  po oenaoh  
najum larkow ańezyoh:

aa-c
U
■o
►>aeth

OJ

Ferf amy
z pierwszorzędnych firm krajowych i zagr.
------------- Najmodniejsze zapachy-------------
Wody do w łosów ------------------------------ —
Wody, Pasty i Proszki do z ę b ó w --------
Glycerynę płynną i w tubkach zgęszczo- 

ną przeciw pękaniu s k ó r y .  —
Pudry angielskie, francuskie i krajowe —
Puder brylantowy na w ło sy ---------------—
Puszki łabędzie do pudru. — -------------

Grzebienie Szczotki Lustra

Wachlarze japońskie 
Kakiraoaosy na fotografie 
Papier trasparent. na szyby

Longlife. — Ozonatenr 
Lampki platynowe 
Lampki formalin. Ilygha,

Pantofelki domowej K n |n e 7 Q rn o i/i  
Trzewiki do gimn. | 1 U b y ji

Podeszwy wkładk. 
Gumki pod obcasy

Rurki do włosów — Maszynki spiryt. do rozgrz. tychże. 
Pędi.le i mydelniczl i do golenia. Paski do ostrzenia brzytew

Gąbid toaletowe — Wanny i mielnice gumowe składane. 
Rękawiczki i t»śmy do nacierania ciała.

Perfum y
francuskie na wagę. — -------------------- —

Mydła toaletowe pierwszorzędnych firm.
Mydła le cz n icze . — — — — —
Kosmetyki, brylautyny i olejki na włosy

Saszetki ao bielizny w różnych zapachach. 
Farby na włosy. — ----------------------------

Srodli do kadzenia — Solt amerioain 
i Levender — Woń szpilkowych lasów 

Trociczki i t. p o o o o

A p araty  I prepart ty  do upiększania tw arzy, 
■rąk 1 paloów , Jakoteź środki hyglenlozno- 
k-jsm otyozne do pielęgnow ania w łosów  po­
lecone przez X euznloę kosm etyozna O ra L .

L nsitra . ‘ 6J2 1 4

Środki na odciski — Rozpylacze do 
do perfum i inny u h  płynów — Opaski 
o o o o o o  na w%sy. o o o o o o

o
•d
Prł>
0

4 6

S » 5 T K * C > J £ »  J P “. a #s.r ł i  l i  4 E Ł R T  O
najlepszy środek do czyszczenia kr .vi, wynaleziony przez

prof. GTROLAMO PAGLIANO
ryrabiany od 1838 pizy snmiennem przestrzegania oryginalnych recept przez pierwotną 

firmę, przez wymilazcę założoną, a obecnie przez jego prawnych spadkobierców da.*j pro­
wadzoną we F liO S E N C T I, v la  Fandolfln l (W łoch y). 14' 11 <*

CEchets w  płynie, w proszku.
Żądać we flaszkach, mających jasno-niebleskl znak fabryczny z poapisem 

Prof. GIR0LAM0 PAGLiANO. —  Dostać można w każdej większej aptece.
Skład dla Austryi: S o k r a t e  B r a c c h e t t i ,  A l a  ( F o t u d .  T y r o l ) .

Dla kościołów, sal radzieckich, sokolich, kon- 
oertowych, dla Towarzystw kasynowych, tba 
trew etc,, etc.

Z  p o v ro d u  m l a n y  l o l i a m  sprzedaje 
„Resursa urzędnicza* w Krakowie, ul. Lubicz 
Nr 6, w użyciu Dędący

P A J Ą łL  G A Z O W Y
(■ dawnego budynku par amentu austryackie- 
go\ który c małą przeróbką może być użyty 
na lampy naftowe, lub świece, cały żelazny 
średnicy 2’46 met., a wysoki 8 6 met o 32 
lai >pach, z tego n - górnym pierścieniu ośm 
z nmbramL rolecznemi, na dolnym pierścieniu 
24 lamp ze szklauemi tulipanami. Z e s z łe g o  
roszą  c a  y n o w o  p o b r o n z o w a n y .

S p r s e d a n y m  b ę d z ie  d n ia  > m a rc u  
1006  r . u u ją c e u m  n a jw y ż s z ą  k w o tę ,  
n>r n iż s z ą  j a k  8 0 0  k o r o n .

Za nadesłaniem 1 korony wyszle sekretaryat 
litog-afow any rysunek wiel-nesorsy opłatnie 

kości « / „  ctm. 688 1 3

W  krajowej szkole ogrodniczej
w Tarnowie

rozpoczyna się rok szkolny 1906 97 
w pierwszych dniach kwietnia.

Celem krajowej szkoły ogrodniczej w 
Tarnowie jest teoretyczne i praktyczne 
wykształcenie młodzieży na ogrodników, 
uzdolu.onych do prowadzenia ogrodów 
wiejskich.

Do szkoły tej może być przyjęty ka­
żdy kandydat, który:

1. wykaże, z> przynajmniej 15 
rok iycia ukończył, że odbył z 
dobrym postępem obowiązkową naukę 
w szkele ludowej, jest umysłowo i f - 
zycznie zdrów i nienagannych obyczajów;

2. w terminie przez Dyrekcyę ozua- 
czonym złoty egzamin wstępny, 
służący do ocenienia, czy kandydat jest 
wególe dostatecznie umysłowo rozwi­
nięty, ażeby mógł korzy tać z nauk w 
tej szkole udzielanych. Kandydaci, kió- 
rzy odbyli przyna'nmiej jednoroczną 
praktykę ogrodniczą, a uczynią zadosyć 
powyż wymienionym warunkom, mają 
pierwszeństwo przed innylhi.

Każdy wstępujący do zakłada powi- 
nita być zaopatrzony w dostateczną 
bieliznę i dobre juchtowe buty

Koszta utrzymania acznia w zakła­
dzie wynoszą 330 kor. rocznie.

Synowie ubogich rodziców przyjęci 
być mogą na koszt funduszu krajowego.

Podania o przyjęcie wnosić naliży 
najdalej do 15 marca b. r. do 
Dyrekcji szkoły ogrodniczej w Tarno­
wie, która na żądanie udzieli wszelkich 
bliższych wyjaśnień. 613 1 3

5°„ NA RZECZ TOWARZYSTWA. SZKOŁY LUDOWEJ.

Bibułki i tutki do papierosów

p r z e z  i n s t y t u t  c h e m i c z n y  U n i w e r s y t e t u  l w o w s k i e g o  z a  i r Ł S ^ a j j  H  e p s x e

W szędzie do nabycia.
Fabry ka, Lśwów, ul. Puńska boczna.

u z n a n e .

197 5 6

la G. Gebethnera i Spółki w Monia
POLECA:

Koron

6*20!

1-60 
5 — 
1-60

3‘ó0

3‘—

4‘80
-*30

—•90
T20

4*—
2 '~
3-20

Oo podróżowania
poszukuje pierwszorzędne Towarzy 
stwo zdolnych i wymownych męż­
czyzn na stałą pensyę i prowizyę.

Zgłoszema: pod „Wprowadzone* 
poste-restante, Kraków. 630 l 3

2*—
4*—

5-20

macy zenar t Miia
pięknie rzeźbiona szafka nlezawodząoe, drbre
wnętrze, z 3-letniem p*semnem poręczeniem 

białe, kościane w ik&zówki i licz­
by ld  em. wysoki, z wagą zło- 
oi&to brom ow ą, nadzwyczaj tan), 
•  TYLKO K 2*50 TYLKO •
Co 'oku wy3} łam M T przeszło 
50.000 zeparow TB# ko na w', 
kszen.^ zadowolenia moich P. 
T. Odbiorców. Ta w AnBtryi 
zapewne Jeaynu ilosó aa,, pij- 
lepsze iwiadectw i o rzetelności 
mego domu. każde, nawet na|- 
nnlejsze zieoecle wykonuje'się 
jek najstaraniej. 363 3 lo  

Wysyła za zaliczką

u  m ia s t*  ftonrad
pierwsza rabryka zegarów w Briix Nr 1105 (Czechy). 
Bogato lliustr. cenniki z ni zeszło 1000 odolti 
wysyła się na .4  lanie każdemu zade rmo ODtncony

Amicis de Edmund. S erce . Książka dla chłopców. Przekład Maryi Ko­
nopnickiej. Wyaanie ilustrowane K 5'— . W ozdobnej oprawie . . 

Beenher-Słowe H C hata W u ja  Tom a. Powieść opracowana dia mło­
dzieży. Z 4ma rycinami. Wydanie 3cie przejrzane i poprawione ton

Bełza Stardsłatc. W  dolin aoh  k rw i, Z 11 rycinam i.............................
Bukouńecka Helena. K s ięstw o  W a rsz a w sk ie . Z 12 rycinami. Karton 
Chrzaszczew&ka J. i Warnkóvma J. R o k  czy ta n ia . Wypisy na klasę

trzecią. Wyd. 2gie, przejrzana i poprawione, W oprawie.................
Cuthbert O. B ra c ia  i p r z y b y c ie  ich  do A n g lii. „The Friars and how 

They Came to England*. Przekład z Tomasza z Ecclestoan „De 
Adventu F. F. Minornm in Augliam*. Tłomaczone z angielskiego 

Dante Alighieri. B o sk a  k o m e g d y a  I I I  R a j. W przekładzie Edwarda
Porębowicza. Kor. 2 60, W ozdobnej o p r . ..........................................

Duchowicz B. Co je ś ć  i p ić  a b y  b y ć  z d r o w y m ?  Z tab icami . . 
Drzewiecki Konrad N au ka  cz y ta n ia  i p isania . Z objaśnieniami dla

nauczycieli i z wzorami lekcy i. Z 61 rysunkam i.............................
E pitre en tro is  poin ts a  m ossieurs les r u s s e s .............................
Gomulicki W iktor. W sp om n ien ia  n ieb ie sk ie g o  m undurka. Z 6 ry­

sunkami W. Górskiego. Karton K 3 20. W ozdoonej oprawie . .
Grula,iski Wacław N a ru b ieży . Dramat w dwóch odsłonach . . . .

—  P oca łu n ek , albo smętna bajka o dniu pow szedn im .................
Herbaczewski Albin J. P otęp ien ie , t r a g e d y a  d u szy . (Cztery miiaże

na pustyni klątwy i wygnania)...................................................................3
Hopkins Ellice. M a tk i i sy n ow ie , c z y l i  p o tęg a  K obiecości. Prze­

kład łzy z Moszczeńskich Rzepeckiej. Wyd. 2 g ie .............................
Jankowski Czesław. N a  m a rg in esie  lite ra tu ry . Szkice i wrażenia . 
Korzon Tadeusz. R is to zy a  w ie k ó w  ś re d r ich  Wyd. 3cie, poprawne,

z licznemi rysunkami w t e k ś c ie ......................................
Kossakowski Stan. hr. P r a k ty o z n y  p o ra d n ik  lek a rsk i, zawierający 

parę uwag o przyczynach chorób, odnośnie do ich leczenia, oraz 
zbiór recept popularnych. Przekład Ireny Popławskiej 1 u

Krousnar Al. T o w a rz y s tw o  W a rsz a w sk ie  p r z y ja c ió ł  nauk. 
1800—1832. Monografia historyczna osnuta na źródłach archi- 
wa'nych. Księga IV. Ozasj polistopadowe. Epilog. 1831— 1836 . 11'70

Kroloski-Szkaradek X. dr. Z  drifcjów  re fo rm a cy i w  W ie łk o p o is o e  ]50
M. I. ks. P am iętn ik i w ie w ió rk i, wyszperał i podał w świat  2’—
Moszyński Piotr. „L u tn ia 11. Pierwszy wybór kwartetów męskich, polskich

i obcych kompozytorów. Zeszyt V I ......................................................
Michałowski Z. Z  s ło n e cz n y ch  b la s k ó w  i fa l k s ię ż y c o w y c h  . . 
Mickiewicz A. K s ięg i n arodu  p o lsk ie g o . Toast pierwotny, z auto­

grafu... wydał J. Kallenbach...................................................................
Morawska Z. P r z y g o d y  Im ć P n n a  M ik o ła ja  R e y a . Powieść dla 

młoazieży. Z 6 rysunkami K. Górskiego. Karton K 4*—. W ozd. opr. 
Moszyński J. N a  roz d roż u  p o m ię d zy  od ru ch em  a  sum ień em  
Niedzwiecki M. O n a szym  n a jw ię k sz y m  p o e c ie  A d a m ie  M ick ie ­

w ic z u  (Wyd. Macierzy Nr 8 3 ) ..........................................................
Niewiadomska C. E lem entarz. Nauica czytania i pisania z obra/kami

i wzornami p i s m a ...........................................................................
Niewiarowski Jan. O sa d n icy  w  p u s z c z y  p o lsk ie j. Z 12 ilastra

cyami K. Górskiego. W ozdobnej kart okładce .............................
O d czytów  siedm  o w y ch o w a n iu , wypowiedzianych z okazyi 25-cia

Stowarzyszenia Matek chrześcijańskich w K ra k o w ie .....................
Frajer Wł. k a t a lo g  r y c in  D an ie la  C h od o w ie ck ie g o , znajdują­

cych się w Mazaarn Narodowem w Krakow.e. (Wyd. Muz. Nar.) .
Prout Ebenezer. N auka  in scru m en tacy i. Spolszczył Gustaw Roguski 
Eey Mikołaj. F ig iik i. Dla uczczenia cztei echaetnej rocznicy urodzin

autoia, wycał w podobiźuie Wiktor W it ty g ......................................
Rodziewiczówna Marya. Jean. VIII 1— 12. P ow ieść.................................
Schiffmann Arnold. F ifi , dramat w 3 aktach K 2‘—. Na pap. grubszym 
Scholz R. K ró le w n a  wiosna, bajkc, sceniczna w 1 odsłonie . . . .  
S k o ro w id z  d ó b r  ta b u la rn y ch  w  G a lic y i z  W . Ks. K ra k o w - 

sk iem , Na podstawie najno/szych materyałów urzędowych, uło­
żyło Krajowe Biuro statystyczne przy Wydziale krajowym . . . 

Słowacki Juliusz. Z a w is z a  C zarn y , dramat. Z autogran wydał Artur
G ó r s k i .................................................................................   3 —

Udziela Seweryn H a fty  ludu  k ra k o w s k ie g o , 24 t a b l i c .....................1‘20
kogel E. dr. F o d rę cz n ik  fo to g r a fii  p ra k ty cz n e j. Przewodnik dla 

amatorów i zawodowców. Opracował wedle 14 wydania niemieckiego 
Stanisław Szaiay. Z 119 rycinami w tekście 1 15 tablicami . 4*—

W allace Lew. B en -H u r. Opowiadanie z dni Mesyaszowycb. W ydanie
nowe przejrzane i poprawione. Tłomaczenie z angielskiego . . . 3’— 

Zieliński Z. Inż. P rzed m o w a d o  m łod z ieży . W7va. 2 -g ie .................—*10
D o  n a b y c ia  w e  w s z y s tk ic h  k s ię g a r n ia c h . 398 4 6
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, spółwłaściciel Warszawskiej Firmy
Szalay ćz C s unhau^er

ma zaszczyt donieść P. T. Publiczności, iż otworzył 
w  K rakow ie, p rzy  ul» Szew ski aj L. 2 ,

Skład wszelkich przykrów 
i Aparatów fotograficznych.

Przyjmuje równinż wszelkie reprodukcyjne zdjęcia i powiększenia, jakoteź
wywołanis klisz i t. p. 486 5 10
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l  I P I J  i s z e ! 1
Oc 
o

sprzedaży rzeźb i obrazów 
artystów polskich, otwarty codziennie 
w dni powszednie od 10 do 1 zrana 

i od 2 do 4 po połndnin.
Ulica Bracka 5. Na parter*.®.

76 63 0
— — — — O*

r r

dla inteligentnych pafi do
nabycia dobrze rozwiniętego intere­
su. Kapitał potrzebny trzy tysiące 

koron. 450 2 3 
Zgłoszenia pod 450 przyjmuje 

Administracya „N. Reformy*.

• N w S  M M  • • • •  • • • «  « M M M « flS

dziecięce
wszelkich syste­

mów wykonuje
pierwsza krajowa

fabryka wózków dziecięcych

Rozalii Lipschiitz
w Krakowie, ul Sławkowska I. 14.

493 3 0

Lekcy} i&ńców
udzidam jak lat. poprzednich

Józefa £kerowa
Mały Rynek 1.

136 6 0

- I n o d o r  
Aromatyczne tablemr^o cia I do 

kąpieli, nadaje wodzie nader 
przyjemny 1 fiwaia won odświeżała 

i wyg-radzaja 5Kóre 
C enai k r60 .

Yórob i jfowny Skła d

A pteka  For. G ra iew sk iego
w Kra\OV?^3,

Wystrze^a.c się nasiao/ouinictu/

O

8
O

§

na cynku, mosiądzu i m.edzi wykonuje 
kości i

szybko w pierwszorzędnej ja­

dła pism i lustr.
katal igów, 

cenników, kart 
widokowych,

wszelkich znanych sposobach reprodukcyjnych

„ZORZA" wydawnictw 
artyst., plaka­
tów, kalenda­
rzy i ogłoszeń.

jedyny krajowy przez fachowo za granicą technicznie 
wykształconego człowieka prowadzony

artystycznie
191 14 0

OoooZakład reprodukcyi artystycznej mechanicznej o
w Krakowie, ni. św. Krzyża 7. Telef. 638.

Q X)ooooeooCvX>oooooc ooo oooooo
Ostrzeżenia 

przed wodami do ust!
Ze strory lekarskiej donoszą: Od kilka lat Niemcy i Austro-Węgry są formalnie za- 

Jk1 e wodami do u.at i środkami do zębów takiemi, co już wyrządziły znaczni: szkodę. 
I"  wody do usfc i środk! do zębów wyraniane są nie przez dentystów, nie mają zatem ża­
dnej naukowej war uśr.i i tą trucizną dla ust 1 zębów , gdyż zawierają kw as sa lloy- 
low y, sa lo l I Inne kw asy , które u lszozą składniki zębów  i wywoła ią zapalenie  
DIonj. Natomiast pnlocają (>rofósorowie i lekarza przeszło od lat 65 z bardzo ^ielk m okn- 
tkiem jedyiie  i wyłącznie pYawdsi *rą anat ery now a wodo do ust i zębów  o. I k . 
nadw ornego dentysty  T>ra I. G. Foppa w  W ledn ln , do stałeji. utrzym ania  
zdrowo i it, zębów  1 dziąseł, Jakot z przeolw  lob ole^plenlom 1 bolom prze­
ciw  . .jpr j  emnema oddejhow l. YVo i’ia zkach z niebieską francuską złotą etykietą 
i moją firmą po K 260, 2 '— i 1 — (iuiie są fałszowane i szkodliwe) ja k ireź nleć jao y  
plany, zębom  n leszkodząoy anaterynow y krem  do zębów  w tubkach po 80 b, 
auatorynową pastę do zębów w szklanycl sinikach K 140, w puszkach 70 h, p-o&ze do zę- 

? lomby do z?bów 2 K. W  Laboratoryum: Wiedeń, X II l/2, Win.elmannstraose 
Gdzież w aptekach, druguoryach, składach perfum i w przeaniejszych handlach.

98 5 12

186 21 50

Zdumiewające skutki zapewnia

Hell’a Mentolowa Francuska Wódka
ze znakiem „ ^ d e ł g e l a t ((.

Nacieracie ból uśmierzające mięśnie wzmacniające i nerwy ożywiające. Hygienlczny 
środek do mycia, zaptbiegająoy osłabieniom, erzeźwis jący środek w n  j.

=  Dwa razy skutecznifejszy, niż zwyczajna wódka francuska. =  
Cena flaszki 2 K, cena flaszki na procę lub dla turystów K 1*20.

Żądać ze znakiom „Edelgeist", ażeby nie otrzymać gorszego wyrobu.
Hurtownie: 8 .  Heli &  Comp., Wiedeń, L, Bibersfrasse 8.

Ckłaay v. K ra lo w ie : v aptece „pod iłotą koroną", R jje k  gł. 22; w aptece „pod 
gwiazaą", ul. Floryańska 15; w aptece „pod złotą głową", Rynek gL 13; w aptece „ptd 
złotym tygrysem"; w aptece pod słońcem", Rynek gł. 43; w aptece „pod1 złotym urłem", 
m K -aKowska: w apteoe „pod lwem" n» Kleparzn, w ap.ece “ pod jagnięciom", ul. Mi- 
kołajLKa 2; w drogneryi: Fr. Zopotha i Sp., ni. Sienna; tudzież w Podg^rzut w aptece 
„ped Koroną-; w aptece „pod ipat-znością ; w Bcchni w ptece „pod białym orłem"; 
w Nowysi T _ .g u : w aptece .pod orłon ; w Zakopanem: F. Tabeau, ap.ekai ; oraz pra­
wie w każdej aptece i drogneryi w lialicyi. 119 13 25

U. cz. E . 1194/ 5. 629 1
92

E W  licytacyjny.
Na żądanie adw. Dra Brodera w Ży­

wcu jako zarządcy masy konkursowej 
firmy Joachim Pilcer w Żywcu, oraz 
zgodnie z nchwałą Wydziała wierzy­
cieli z dnia 7 października 1902 L. hz. 
S. c. c. odbędzie się d u ta  12  m .  
te g o  1 9 « b  r .  o  g o d z in ie  O1/, 
p rz e d  p o la d n ie m  w sądzie niżej 
wymienionym, w binrze Nr 5 w gma­
chu Magistrala (parter), licytacya a) 
realności iwh. 1 ks. gr, gm. kat. Łody­
gowicach ODjętej, stanowiącej „młyn pa­
rowy, oraz b) realności lwh 549 ks. 
gr. gir... Łi.dygowi :e objętej, masy kon­
kursowej firmy handlowej Joachima i 
Zygfryda Pilcerów własnych, wraz z przy- 
u&leżaościaiai* składającemi się z maszyr 
i urząazenia nłyna parowego, tudzież 
gruntów do młyna tego należących.

Nieruchomości te wystawione na li­
cytację są ocenione, a to realność ad 
a) na 83.864 koron, a realność ad b) 
n& 839 koron 50 hal.

Najniższa cena wynosi ad a) 55.909 
koron 34 hal., ad b) 560 kori n; poni­
żej tei ceny sprzedaż aie przyjdzie do 
skntkn.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej n:truchomości dokumenta (wy- 
c.ąg tabularny, wyciąg katastralny, pro­
tokoły ocenienia i t. d.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w binrze wyżej wy- 
mienionem.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacja bvłaby niedopuszczalną, 
należy zgłosić do sąan najpóźniej przy 
wyznaczonym terminie licytacyjnym, 
maczej roszczenia tego rodzaju co do 
oamej nieruchomości aie mogłyby być 
jaż ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych realuościach, 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku 
postępowania licytacyjnego powstaną, 
zawiadamiane będą o daiszych wyda­
rzeniach tego postępowania jedynie 
przez przytycie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w ouręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż 
sądowi pełnomocnika do doręczeń w sie­
dzibie eądu zamieszkałego.

Warnuki licytacyjne jako zgodne 
z ustawą zatwierdza się.

C k. sąd powiatowy Oddział VI;
Żywiec, dnia 29 grulnia 1905 r.

Nowak.
Z Drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. Rządca diukanr L. li. Górski


